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I. Schleier, lwów
główny skład obuwia, Legjonów 35.
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śniegowce damskie czarne i kolorowe 
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Straszna katastrofa kolejowa.

Aresztowanie działaczy niemie­
ckich na Pomorzu.

Warszawa, (j. — telef.). Władzo bezpie­
czeństwa przeprowadziły wczoraj rewizje w 
mieszkaniach wybitnych przewódców m niej­
szości narodowej na Pomorzu. W  wyniku re­
w izji znaleziono liczne m aterjały obciążają­
ce, wskazując© na antypaństwową działal­
ność i prowadzenie nielegalnej akcji wybor­
czej przez Niemców pomorskich.

Na podstawie znalezionego m alerjału a- 
resztowano w Tczewie, W ejherowie i okolicy 
siedmiu najwybitniejszych działaczy m niej­
szości niemieckiej, m. n. b, posła i czołowego 
kandydata listy niemieckiej w okręgu Tczew, 
Tatulińskiego. kandydata tej listy Brandtke- 
go i kierownika niemieckiego biura wybor­
czego Ferdynanda Taubego.

Z h r a l r i l  r tn ł^ U f lf i  sprzedaje bielskie kam- 
U ld lY U  y U l U W K I  ga.uy w najlepszym ga­

tunku zamiast 52 tylko 24 z t .  za metr. Proszę się 
przekonać. E IS E N B E R G ,  Botmów 18. 5438

Organizowanie policji lotniczej.
Warszawa, (j. — telef.). Komenda Główna 

P olic ji P. w Warszawie przystąpiła do orga­
nizowania policji lotniczej. Pierwszym eta­
pem tej organizacji jest utworzenie w głó­
wnej komendzie P. P. referatu lotniczego. 
Kierownikiem tego referatu mianowany zo­
stał m ajor - pilot Wilman. W  najbliższym 
już czasie wyszkolona będzie pierwsza kadra 
oficerów pilotów i szeregowych, pilotów po­
licji. W  tym celu. odkomenderowanych zo­
staje pięciu oficerów policyjnych do szkoły 
oficerów lotnictwa w Deblinae. oraz sześciu

(xy) J»k już donosiliśmy, wydarzyła się i się i przewrócił. 17 pasażerów zginęło, 40 od- 
ada.i Soło mie.iscowośei Pfiria-npnY wo ninałn Iplrb-ia i t-omronegdaj solo miejscowości Perigneux, we 

Francji, straszna katastrofa kolejowa. Po­
ciąg pospieszny Genewa—Bordeaux wykoleił

niosło lekkie i ciężkie rany.
Rycina nasza przedstawia miejsce kata­

strofy.

szeregowych do szkoły podoficerów lotnictwa 
w Bydgoszczy,

DWA ODCZYTY P. ŚWITALSKIEGO.
Warszawa, (j. —• telef.) B yły premjer 

Świtalski ma znowu wygłosić dwa odczyty w 
Warszawie: jeden pt.: „K arty i strzępy hi­
storii", dragi zaś .,0 co toczy się walka1. — 
Pierwszy odczyt wygłosić ma były premjer 
na akademji z okazji uroczystości 11 listopa­
da, dragi zaś w ostatnich dniach przed wy­
borami.

KTO ZACZEPIA POLSKĘ, ZACZEPIA 
FRANCJĘ.

Paryż. (PAT.). Omawiając na zebraniu 
polityeznem politykę zagraniczną Francji, 
Franklin Bouillon oświadczył, żo zo wszyst­
kich stron słychać obecnie glosy o wojnie, w 
związku z, czem powstaje kryzys ekonomi­
czny. Jest tylko jeden sposób uniknięcia w oj­

ny, stwierdził m ów ca: Przedewszystkiem u- 
tworzenie unji wszystkich Franzuców i na­
stępnie formalna deklaracja, że naszą granicą 
wschodnią jest Wisła. Zawarliśmy traktat po­
kojow y z Polską i ktokolwiek zaczepia Pol­
skę, zaczepia Francję. Jeżeli się to powie zu­
pełnie jasno, dokuczył mówca, można być spo­
kojnym, że niebezpieczeństwo się zmniejszy.

NA ROK WIĘZIENIA.
Warszawa, (j. — telef.) Sąd okręgowy w 

Grodnie na sesji wyjazdowej w Słoninie roz­
patrywał sprawę b. posła białostockiego wło- 
ściańsko - robotniczego klubu Pawła Krym - 
ezuka, oskarżonego z art. 129 i 154. B. poset 
Krymczuk skazany został na rok więzienia 
za antypaństwowe wystąpienia. W  dniu dzi­
siejszym odbędzie się draga rozprawa prze­
ciw  Krymeznkowi, oskarżonemu z tych sa­
mych artykułów.
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Siadami Błsmarkt*a

Ustawy wyjątkowe dla tępienia polskość5 w Hiemczech.
(—) Położenia ludności polskiej w Niem­

czech. pogarsza sic; coraz bardziej. Wrogi dla 
obywateli narodowości polskiej kurs polityki 
wewnętrznej Rzeszy przybiera nieustannie 
na sile i rozmiarach. Rząd niemiecki nie kry­
je  się już nawet wcale ze swą polityką anty­
polską, lecz prowadzi ją  już zupełnie jawnie 
i z coraz większa zaciekłością.

Na największe prześladowania są nara­
żone szkoły polskie. Gdy dzieci niemieckie w 
Polsce mają bezwzględnie zapewnioną szko­
lę niemiecką, to w Niemczech miljon Polaków 
ma zaledwie kilka, szkól polskich prywatnych, 
otwartych niedawno i narażonych na prze­
różne szykany władz i barbarzyńskie napad:/ 
niemieckich bojówek „pal.rjotyeznych“, nie 
mogących znieść istnienia polskiej szkoły. — 
Szczególnie w ostatnich czasach atak szowi- 
iEstów BSmieokich na szkoły polskie i pol­
skie instytucje przybrał wyjątkowo zaciekły 
■charakter. Popełniono już w tym względzie 
szereg barbarzyństw, ilustrujących dobitnie 
jak wygląda wpNieniczech kultura mas.

Jednocześnie władze pruskie starają się 
jaeierać ostatnie ślady uolskości u siebie, 
gdzie tylko jeszcze ślady to zachować się mo­
gły. W ięo znowu mamy de czynienia z t. zw. 
„pruskimi chrztami”. Na Śląsku Opolskim v 
su w S ie fS  systematycznie starożytne kościół 
ki polskie; zabytki polskiego budownictwa, 
śwadczące o polskości tego kraju. Zburzony 
został takżg zamek książąt piastowskich w 
Opolu, sięgający 13-go wielói. bo zabrakło na­
gle miejśpąr na jakaś budowlę roprezentacyj 
ną w tandetnym niemieckim stylu...

A le tego jelfceze feyło zamało, więo przy 
akompaniamencie lamentów na temat gra­

Jłóle w żołądku, ściskanie w dołku, ob­
strukcje, gnicie w k is z k a *  złe trawienie, 
bóle głowy, obłożony język, bladą cerę łatwo 
usunąć, stosując uaturalną wodę gorzką 
„Franciszka-Józefa'*, biorąc wieczorem przed 
udaniem się na spoczynek pełną szklankę. 5260

nic wschodnich, rzekomo zagrożonych przez 
niebezpieczeństwo polskie'1, Niemcy sprepa­

rowali już projekt ustawy wyjątkowej, ma­
jącej na celu legalno i bezpośrednie gnębie­
nie mniejszości polskiej.

Mianowicie do Reichstagu wpłynął ostatki 
nio projekt ustawy „o ochronie granie wscho- 
dnich“ , ograniczający prawa Polak w, oby­
wateli Rzeszy. W edług tego projektu, Pola­
cy obywatele niemieccy, posyłający^ dzieci 
swe do szkół polskich, nie będą mieli prawa 
nabywania gruntów. Projekt pozatem usta­
nawia kary dla rolników niemieckich, zatru­
dniających emigrantów polskich. Rolnicy, 
winni takiego „przestępstwa'*, nie będą mogli 
korzystać z funduszu „pomocy wschodniej” . 
Takiej samej karze podlegają i ci rolnicy 
Niemcy, którzy pozwalają swym robotnikom, 
Polakom, obywatelom niemieckim, posyłać 
dzieci do szkół polskich. Ustawa ta ma cel 
wyraźny — zabicia szkolnictwa polskiego w 
Niemczech 1 ostatecznego sprusze.zenia mniej­
szości polskiej.

Niezależnie od powyższego projektu usta­
wowego, R-eicbstag uchwalił już projekt usta­
wy, przyznającej odszkodowanie niemieckim 
właścicielom ziemskim, którzy wskutek umo­
wy likwidaiefyjnej polsko - niemieckiej mogli 
ponieść jakiekolwiek bądź straty. Niemcy 
więc, udający bankrutów i wynajdujący ar­
gumenty dla niepłacenia reparacyj, mają 
środki, o ile chodzi o odszkodowanie <lla ha- 
katystów, osiedlonych przez komisję koloni- 
za-cyjną ua ziemiach polskich. I  wogóle, o ile 
chodzi o stosunek do Polski, Polaków i spraw 
zwjfizanydL ze stosunkami polsko - niemiec­
kiemu Niemcy są jednomyślni, od skrajnej 
prawicy do komunistów.

Prawa wyjątkowe w Niemczech, wymie­
rzone przeciw Polakom, jednak musza zna- 
lsńć należyty oddźwięk na terenie Ligi Naro­
dów. Wszystkie narody powinny być dokła­
dnie poinformowane o tein. ją l  wygląda nie­
miecki adwokat spraw mniejszościowych, ów 
„obrońca'* i podżegacz zbrodniczych sabota- 
żystów ruskich w Polsce, a jednocześnie an 
tor ustaw tępiących u siebie szkolnictwo 
mniejszościowe. Iyto tak postępuje, jak Niem­
cy, niema prawa występowania w charakte­
rze protektora mniejszości narodowych. I cyr 
nizin powinien mieć jakieś granice.

Zasadniczo zaś można uważać za dojrza­
ło już wysunięcie przed forum Ligi Narodów 
kwestji konieczności ochrony mniejszości na­
rodowych w Rzeszy w drodze zastosowania 
.traktatów mniejszościowych*, zwłaszca, iż 
obecny niemiecki minister spraw zagranicz­
nych Rzeszy wyraził w odpowiedzi p. mini­
strowi Zaleskiemu zgodę na podpisanie przez 
Ńremey tych traktatów. Obietnica ta nie po­
winna pozostać frazesem. Trzeba dopilnować 
by rozpęd niemiecki do lekceważenia wszel­
kich praw moralnych znalazł odpowiedni ha­
mulec.

Czas ostatni, aby naprawiono fatalny 
błąd, popełniony przy układaniu Traktatu 
Wersalskiego, kiedy to pamiętano tak skru- 
liułatnie o Niemcach, którzy mieli dostać się ' ;» 
pod panowanie Polski i zabezpieczono ich 
prawa mniejszoścowe — a zapomniano zu­
pełnie o iniljonie Polaków, którzy, pózostająo 
w dalszym ciągu w tych odwiecznych siedzi­
bach, w konsekwencji tego „zapomnienia'* 
narażeni są dziś na szykany, gwałty i prześla­
dowania,
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FILIP MACDONALD.
Przedruk wzbroniony.
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M I Ł O S C
D E T E K T Y W A

autoryzowany przekład z angielskiego 
J. Zydlerowej.

Doskonale zdawałem sobie sprawę z te­
go, że siąpam po niebiezpieczuyni gruncie —• 
oczywiście z punktu widzenia przeciwników 
Traversa, a jednak znalezienie tej liny wzmo­
cniło jeszcze me podejrzenia i utwierdziło w 
przekonaniu, że Digby-Coates doskonale 
obmyślił cały plan, aby winę zrzucić na Tra- 
versa. Sznur jedwabny w tak dobrym gatun­
ku, nie jest tak oardzo pospolitą rzeczą, że­
by Scotland Yard, nie trudząc się zbytnio, 
nie wyśledził, gdzie i kto go kupował. Tak 
jestem przekonay, że kupował go D igby-Co­
ates, iż gotów jestem nawet dopomóc do wy- 
śledzpnia tej sprawy. Gdyby nie reszta fak­
tów, stwierdzających niewinność Traversa, 
znalezienie tej liny zaprowadziłoby go pod 
sznur inny, jesźóze grubszy i mocniejszy, ma­
jąc jednak inne dowody, jestem pewien, że 
skutek bęflzie zupełnie wręcz odmienny.

Teraz punkt drugi — czas.
Pamiętamy, że wskazówki przewrócone­

go zegara w gabinecie wskazywały 10.45. P a­
miętamy, że o 10.45 Travers wszedł do gabine­
tu Digby-Coates‘a i spytał o godzinę. P o­
twierdzały to zeznania i Trayersa i Digby- 
Coatesa. Słuszne więc było rozumowanie, że 
Travers po spełnieniu zbrodni i zainscenizo- 
waniu w gabinecie walki, cofnął wskazówki 
zegara na 10.45, pamiętając, że w tym czasie 
był u Digby-Coates‘a, który to musiał po­
świadczyć. Było więc zupełnie naturalne, że 
koroner, mający już podejrzenia, przychylił 
się do życzenia sądu i wydał potępiający wy­
rok na Trayersa,

, Koroner dodał, że trudno mu ustalić, czy 
Trayers zapytał sir Artura Digby-Coates‘a
0 godzinę, ażeby m óc po cofnięciu wskazówek . 
wykazać swe alibi, czy też pytanie o godzinę! 
było przypadkowe i dopiero przy co fa n iu '
1 skazówek przyszła mu ta myśl do głowy. 
W  każdym razie —• dodał ten mądry czło­
wiek — nieuzgodnienie pewnych szczegółów 
zawsze doprowadza do popełnienia głupiego 
błędu, dzięki któremu sprawrea sam oddaje j 
się w ręce sprawiedliwości.

Jakież to banalne! A  jakie w tym wy­
padku mylne! Zastanówmy się t-ylko. Obaj — 
Digby-Coates i Travers są bardzo inteli- 
gentymi ludźmi. Przypuśćmy, że jeden z nieb, 
cofnąwszy wskazówki, cliee wykazać, że ze­
gar zatrzymał się wcześniej. Czyż mógłby po­
pełnić tak śmieszny, dziecinny błąd, żeby 
zapomnieć, że zegar b ije ! Ja myślę, że nie!

A  dalej. Dwaj panowie wiedzą, że jeden ! 
pytał drugiego o godzinę. Dlaczego więc przy | 
padkowe spożytkowanie tego pytania ma siu 
żyć tylko jednemu z nich? Możnaby to rów­
nież zastosować i do drugiego!

A  więo dowód użyty przeciw Traverso- 
wi, może być równie użyty przeciw Digby- 
Coatcs‘owi. Cofnięcie zegara jest jeszcze jed­
nym więcej dowodem wielkiego sprytu Dig- 
liy-Coates‘a. Jest to najsprytniejszy jego 
pomysł.

Trawers zupełnie niewinnie zapytuje o 
godzinę, a Digby-Coates korzysta z tego sam 
zdziwiony, że wszystko tak się dobrze składa. 
W ybrany na kozła ofiarnego Trayers, sam 
mu się oddaje w ręce.

Przypuśćmy — (jakbym  słyszał jego ro­
zumowanie) że zabii ITdode‘a właśnie w chwi­
li, gdy zegar wybił jedenastą, uważa tedy, że 
chociaż mu się powiodło, może się narazić na 
niebezpieczeństwo, cofa więc wskazówki na 
10.45. Niezgodność wybicia godziny z położe­
niem wskazówek, gdy już zegar zostanie po­
stawiony na miejsce, objawi policji, że wska­
zówki zostały przesunięte i zegar zatrzyma­
ny po wybiciu godziny. Zapytuję teraz, dla­
czego zegar został zatrzymany właśnie ua tej 
10.45? Zanim się ktoś domyśli jakie to inoże 
mieć znaczenie, on, spryciarz! pomoże. Powie

przecież, że Trayers pytał o godzinę! Aba! — 
powie każdy — a więc pSn Trawers, na któ­
rym ciąży jnż podejrzenie, postarał się o usta 
lenie swego alibi!

Jakże on mógł uskutecznić swój wielki, 
wspaniały plan? Ach, nie łatwiejszego. P o­
zwólcie mu zająć miejsce Trayersa, pozwól­
cie myśleć mu tak, jakby myślał Trawers, 
gdyby żabi,! Hoode‘a. Gdyby .zatrzgjnał ze­
gar, nie zwróciłoby to wielkiej uwagi — taki 
wolał więc uczynić wszystko, aby wyglądało 
to na wynik walki i urządził odpowiedni nie­
ład w pokoju.

Jestem całkiem pewien, że Digby-Coates 
tak rozumował. Krótko mówiąc, postarał się, 
aby pokój wyglądał nie tak, jakby walka 
się w nim odbyła, lecz tak, jakby ktoś usiło­
wał tylko nadać mu taki wygląd, czyli nada­
jąc złudny pozór walki, chciał, żeby ci, któ­
rzy będą śledzić zbrodnię, nie-.byli tern zwie­
dzeni. Pierwszą rzeczą naprzj^fcład było zwró­
cenie uwagi na zegar, ale w taki sposób, żeby, 
każdy poznał, że chodziło o odwrócenie uwa­
gi od niego.

Sprytnie! trzeba tc przyznać. Po szatań- 
sku! I  udało się, nie można zaprzeczyć. Sku­
tek był taki, jaki zamierzał wywołać — uda­
ło mu się istotnie zwieść wszystkich. Poli­
cja wiedziała, że obraz walki był zainsceni- 
zowany, spodziewani się jednak, iż udało mi 
się dowieść, iż była to podwójna insceniza­
cja. Jeżeli państwo uważacie, że obdarzyłem 
iśwego przestępcę większym sprytem, niż każ­
dy inny zbrodniarz może się poszczycić, to 
proj©? pamiętać, że jestem również człowie- 
kiem, a tem samem możliwym mordercą. Pa­
miętać również proszę o odciskach palców.

, Wytłumaczyłem p rzecie*  j*ak Digby-Coates 
■ to R obił. Proszę także pamiętać, że ocl Digby- 

Coates^ policja dowiedziała się o pienią­
dzach, podjętych z banku jirzez Hoode‘a i o  t 
fakcie, że o 10.45 Trayers pytał się go o go­
dzinę. Proszę pamiętać, że zegar i „walka**- 
są tem samem, co jedwabny sznur, a — ni- 
czem bez tego, co opisałem w poprzednich, 
częściach, z mojem i zaś rewelacjami - .  
ezemś bardzo ważnem.

CC. d. nj.

Ol
e
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Kosztem konsumentów.
Cukru wbród, lecz ceny pozostaną niezmienione.

Interwencja dyplomatyczna
St. Zjerin. w  Europie.

(—) W dług obliczeń fachowych, produk 
a cukru w tym roku w Europie, łącznie z 

Eos ją  sowiecką, jest wyższa o blisko 20 proc. 
°d produkcji w roku poprzednim. Wyniesie 
ona ogółem 9.8 m iljonów ton. Już obecnie 
światowy rynek cukrowy jest tak przeciążo­
ny towarem, że ceny, osiągane z eksportu, po­
krywają zaledwie w 34 procentach koszty 
Produkcji.

Tak samo jest i na polskim rynku cukro­
wym, a z doświadczenia wiemy, że straty, po­
noszone na eksporcie, pokrywa zawsze konsu­
ment. Czeka nas to i teraz, gdyż, jak głoszą 
ze sfer przem. cukr., nadzieje, iż w związku 
z wysoką produkcja cukier stanieje, nie bę­
dą sio mogły ziścić i cena cukru pozostanie 
na pozornie dotychczasowym. W  następstwie 
tego również i nadzieje, że przez obniżenie 
cen cukru zwiększyłaby sie jego konsumeja, 
łaksamo sie nie spełnią.

A jest to przecież kwestja wielkiej wagi, 
nby konsumcje eukru w kraju dla użytku lu­
dności zwiększyć, jest bowiem bardzo nie­
wielka, a jest niewielka właśnie z powodu 
3ego drożyzny. Niestety, cukier w Polsce nie 
jest^ uważany jeszcze za środek pierwszej po­
trzeby wśród szerokich mas ludności, leieiz 
ws.kutek swej ceny stanowi przedmiot zbytku, 
który przy iadai obniżeniu sie stopy życia u- 
lega redukcji. Faktem jest, że wysoka cena 
obecna tego artykułu uniemożliwia konsum- 
c.]e wśród 75 proc. ludnośei rolniczej i robot­
niczej, która w czasie kryzysu i ograniczenia 
swych wydatków prawie wcale go nie kon­
sumuje.

Przyjąć też należy, że przy zasadniezem 
zrewidowaniu cen cukru konsumeja jego w 
kraju naszym mogłaby być podniesioną przy­
puszczalnie o 100 proc. Do osiągnięcia tego 
konieczne są jednakże posunięcia radykalne 
i zaniechanie stosowania wszelkiej połowicz- 
nosei. Zamiast kalkulować na dopłaty dla 
eksportu, należałoby obniżyć ceny tak znacz­
nie, by gros produkowanego cukru mogło być 
zuzytc w kraju.

Poważna obniżka cukru przyczyniłaby sie 
niewątpliwie do rozwiązania trudności panu­
jących na rynku wewnętrznym i eksporto­
wym, także odnośnie całego szeregu przemy­
słów pokrewnych i spowodowałaby otwarcie 
sie dla nich właśsieiwej perspektywy rozwo- 
sowej. Bo, że przemysł cukrowy, czekolado­
wy, konserw owocowych itp. cierpi również 
w dużej mierze w obeenej chwili z tej wła­
śnie przyczyny, że przy wysokiej cenie we­
wnętrznej cukru nie może on liczyć na roz­
wój _ dostatecznej konsumieji wśród ludnośei 
krajowej, a nawet podjąć walki z konkuren­
cją zagraniczną.

Należy tylko uwzględnić rzeczywistość i

budować wiącej na rynku wewnętrznym, a 
wówczas nietylko problem cukru, lecz także 
żelaza, a w dużej mierze także i węgla znaj­
dą lepsze rozwiązanie, aniżeli obecne.

Zamiast takiego załatwienia sprawy, prze­
mysłowcy cukrowi wystąpili do rządu o po­
większenie spożycia cukru w armji i w wię­
zieniach, oraz w szkołach. Czynione są także 
zabiegi o wprowadzenie cukru do pasz tre­
ściwych inwentarza- Istotnie, mieszanka, zło­
żona z otrąb, soli i cukru żółtego, stosowana 
jest zagrauipą z powodzeniem, jako pasza 
dla inwentarza domowego. W  Polsce jednak 
ta inicjatywa spali na panewce. Niezły uro­
dzaj sianai, koniczyny, obfitość otrąb — za­
pewnia hodowcom tańszy sposób odżywiania 
swego inwentarza.

A  wiec wiciąż półśrodki i lawirowania, 
zamiast żeby wziąć sie radykalnie do rozwią­
zania tego ważnego problemu w drodze jedy­
nie racjonalnej, jaką stanowiłoby obniżenie 
cen w konsumcji wewnętrznej i tern samem 
olbrzymie zwiększenie tej konsumcji z pożyt­
kiem dla ludności.

R A Y
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O ZAWARTOŚCI ŻÓŁTKA 
JAJA KURZEGO
TOALETOW  E 
KĄPIELO W E

DO G O L E N IA  
S H A M P O O N

PRZEMYSŁ c h e m ic z n o  -k o sm e t y c z n y

O D O L G e S A .  l w ó w

(xy) Prezydent Hooyer polecił amerykań­
skiemu posłowi w Brukseli, Gibsonowi (na­
sza rycina) podjecie akcji pośredniczącej 
miedzy rządem francuskim a włoskim w kwe- 
stji rozbroje/ua na morzu. Interwencja Sta­
nów Zjednoczonych w sprawach europejskiej 
polityki jest nowością w dyplomatyce Sta­
nów, ____ _

4840

Z  zakamarków polityki niemieckiej.
polityceByty kanclerz Rzeszy niemieckiej

(—) Od czasu ukończenia wojny nastała 
prawdziwa powódź literatury plamietnikar- 
skiej. Raz poraź wypływają na rynek księ­
garski pamiętniki i wspomnienia rozmaitych 
osobstości ze świata politycznego, pośrednio 
lub bezpośrednio związane z tym wielkim ka­
taklizmem dziejowym, jakim była wojna 
światowa. N ajobficiej przedstawia sie. ta li­
teratura pamiętnikarska w Niemczech i we 
Francji. Ostatnio wzbogaciła sie ona intere­
sującym i pamiętnikami b. kanclerza Rzeszy 
niemieckiej, księcia Bernarda Biilowa. Pa­
miętniki te, ogłoszono w Berlinie pt. „Denk- 
wiirdigkeiten“ , zakrojone są na wiąksze roz­
miary. Narazie ukazał sie tom pierwszy, obej­
m ujący przeszło 650 stron druku. Mówi w nim 
Biilow o okresie swych rządów od objec;a se­
kretariatu stanu do zatargu marokkańskiego.

Biiiow jest postacią w Polsce dobrze zna-

o Wilhelmie i jego
ną jako jeden z głównych wykonawców^ an­
typolskiej polityki kolonizacyjnej, której na 
stanowisku kanclerza Rzeszy bronił z iseie 
pruską zaciekłością, strasząc Niemców nad­
zwyczajnym i nadmiernym rozrostem ludno­
ści polskiej. Pamiętniki jego mają wykazać, 
że jak w tym, tak i w całym szeregu innych 
jego pociągnięć na wielkiej arenie politycz­
nej, krótkowzroczność jego była wynikiem 
najdziwniejszego splotu okoliczności, wśród 
których najważniejszą bodaj była osobista 
polityka cesarza Wilhelma. Są wieo te pa­
miętniki aktem oskarżenia i obrony zarazem. 
Oskarża Biiiow cesarza Wilhelma, broni sie­
bie, bo zdaje sobie przecież sprawą, że jest 
w znacznej części odpowiedzialny za kata­
strofę polityczną 1914 roku, oraz za kiesko 
wojskowa 1918 roku.

W ilhelm występuję w przedstawieniu Bii-

lowa jako kabotyn i reklamiarz o zapędach 
błazeńskicli, pozbawiony taktu i wyczucia, 
wym agający ciągłego nad sobą czuwania i 
pilnowania, ażeby nie palnął jakiegoś więk­
szego głupstwa, niż zazwyczaj. Bulów delek­
tuje sie poprostu, odzierając postać b. kaisera 
z resztek majestatu i przedstawiając go jako 
człowieka małego i jako charakter marny.

Pod tym i pod wieloma innymi względa­
mi książka Biilowa jest o wiele więcej war­
ta, niż jego systematyczny zarys polityki nie­
mieckiej z okyesu wojennego. Tu na żywych 
przykładach można sie uczyć, jak sio polity­
ki nie robi, a ta negatywna lekcja może miec 
kapitalną wartość nietylko dla Niemców, ale 
i dla innych narodów.

Sposób, w jaki Biiiow przedstawia np. 
walkę Wilhelma z demonem Bismarcka, wal­
kę karła z olbrzymem, należy do najbardziej 
frapujących motywów tej niezwykle cieka­
wej publikacji. To jest poprostu jedna wiel­
ka powieść, w którą wplątany jest szereg no­
wel, pikantnych anegdot o ludziach małych i 
wielkich, władcach i urzędnikach, o w ojsko­
wych. i dyplomatach, o przemianie pruskiej 
tężyzny i szarzyzny w wielkoświatowy blichti 
towarzyszący imperialistycznemu dążeniu 
Rzeszy i kaisera. Pod tym względem doku­
ment to wagi pierwszorzędnej, a na monar- 
chizm lekarstwo niezmiernie cenne i sku­
teczne,

Biiiow brOni sie, że przez porozumienie z 
Anglją, które ona sama ofiarowywała Niem­
com, nie uniknąłby strasznego dla Niemiec 
konfliktu, broni sie dość niezręcznie, zwala­
jąc winą na okoliczności, obwiniając też i cha­
rakter narodowy Niemców: „W  gruncie rze­
czy wszyscy inni nas nie znosili" (Im Grunde 
moehten uns die andern alle nicht). Stara sie 
wyjaśnić, dlaczego tak było, i upatruje PQ-
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W a l k i
polsko-ukraińskie

1918— 1919.
na podstawie źródeł ukraińskich.

Tymczasem nadeszła hiobowa wieść, że 
wojska ukraińskie wyparto ze Lwowa a rząd 
'przenosi sią do Tarnopola. Czarna chmura, 
zawisła nad Lwowem, rozwiała sią, lecz nie 
nadługo. Dr. Szuchewicz otrzymał nominacje 
na delegata Min. Spr. W ojsk, na prawach 
komendanta nad całym okręgiem Podwoło- 
czyska.

Późną nocą z 21 na 22 listopada ustąpiła 
armja ukraińska w największym nieładzie 
łe' Lwowa, pozostawiając dużo sprzętu wojen­
nego. Ostatni wyruszył, już prawie świtem 
oddział Bukszowanego broniący Cytadeli. Po 
drodze poczęła szerzyć sie dezercja; uciekali 
nawet prdynansi oficerów i to z ich tobołka­
mi, Wyruszono szosą żółkiewską, gdyż wszyst 
kie inne wyjścia, obsadzone już były załogą 
polską. Pierwszy odpoczynek zarządzono w 
okolicach Bilcza. Naczelna Komenda po krót­
kim postoju w Kurowicach przeniosła sie do 
Brzeżan. Z reszty oddziałów U. S. S., wśród 
których jedynie zachowała sie jeszcze pewna 
dyscyplina, sformowano pod Lwowem nową 
jednostkę bojową, t. zw. „Grupę Wschód", 
która, po starciu z ścigającym i ją  oddziałami 
polskimi, zajęła wzgórza Winnickie, zdobyła 
Podboree i opanowała dominujący punkt 
strategiczny „Czartowską Skałę", który stał 
sie zaczątkiem nowego frontu w oblężeniu 
Lwowa *) Na siedzibę rządu Z. U. N. R. wy­

*1 Ł. Ł. Lwiw W czasach welykoji i wy-- 
zwclnoji wijny. 1925.

brano stolicę Podola, Tarnopol, dokąd on 
przybył 23 listopada.

W  skromnej restauracyjce przy ul. Tar­
nowskiego w Tarnopolu — jak zanotował 
Dr. Szuchewicz w swoim pamiętniku — ze­
brali sie w niepełnym komplecie, członkowie 
rządu ukraińskiego; Dr. K. Lewicki, Dr. D. 
Lewicki (obecny prezes „IJndo" i poseł na 
Sejm), Dr. Longin Cegielski, M. Zderkowski, 
M. Petrycki, W itowski i in. Niektórzy z nich 
popili trochę. Na ogół panował nastrój ponu­
ry  a najwięcej przygnębienia okazywał Dr. 
K. Lewicki. Dyskutowano nad przyczyną nie­
powodzeń we Lwowie i rozmaicie je  komento­
wano. Główną wine przypisywano por. B. 
Karawanowi, : komendantowi odcinka łycza­
kowskiego, który przez stosowanie metod bol­
szewickich rozluźnił dyscypliną żołnierzy 
swego oddziału. W ykorzystali to Polacy, zaj­
mując rogatką łyczakowską i zaniykając 
ostatni dostąp do Lwowa. Jako ciążki zarzut 
podnoszono również, że Ukraińcy, wyparci 
(10. X I.) przez oddział pułk. Stachiewicza z 
Przemyśla, nie zniszczyli za sobą mostu ko­
lejowego, przez co ułatwili Polakom dowóz 
posiłków. W  sferach ukraińskich kursuje dó 
dzisiaj ironiczny docinek pod adresem ówcze­
snych polityków, że stało sią to dlatego, aże­
by nie przerywać sobie połączenia z W ied­
niem.

Chociaż upadek Lwowa wywarł bardzo 
przygnębiające wrażenie, jednak o jakiejś 
kapitulacji nikt nie myślał. Przeciwnie na 
pierwszy rozkaz mobilizacyjny, włośeiaństwo 
począło zgłaszać sią do szeregów, lecz ponie­
waż powołano za dużo roczników, nie było 
czem ludzi nakarmić i przyodziać, co wywoła­
ło dezercją. Wedle planu, opracowanego przez 
M. S. W. W itowskiego, podzielono całą Gali­
cje wschodnią pod wzglądem administraeyj- 
no-wo.iskowym na 3 okrągi: Lwowski (później 
Stryjski), Stanisławowski i Tarnopolski, tu­
dzież na 12 okrągowych komend, przy których 
miały sią organizować kadry. Okrągi miały 
wykonywać czynności głębokich etapów, zdo­
bywać dla frontu świeże siły bojowe i ura­
biać odpowiednie nastroję bojowe. Oprócz 
tego sformowano etapy w pobliżu Naczelnej 

1 Komendy, i

Organizacja arm ji postąpywała raźno 
naprzód, a równocześnie rozpoczęły sią per­
traktacje dyplomatyczne z hetmanem Skoro- 
padzkim a nastąpnie z Dyrektorjatem o po­
moc wojskową i materjalną. Jeszcze dnia 5-go 
listopada zjawiła sią u hetm. Skoropadzkie- 
go delegacja Ukr. Rady Nacz. (Dr. Nazaruk 
i inż. Szuchewicz) prosząc go specjalnie o 
wysłanie do Lwowa stacjonowanych podów­
czas w Białej Cerkwi oddziałów U. S. S. *) 
Rekrutowały sią one z 1 pp. U. S. S.. który 
wkroczył na Ukrainą z austro-niemiecką ar- 
m ją okupacyjną. Pułk ten rozwiązali Niemcy, 
(30. IV. 1918). Większa część żołnierzy roze­
szła sią, z reszty zaś utworzono nowy oddział 
S. S. w Białej Cerkwi. Skoropadzki przygo­
towywał sią wówczas do proklamowania Fe­
deracji Ukrainy z Moskwą, a ponieważ od-- 
działom S. S. nie bardzo dowierzał, chciał sią 
ich w jakiś sposób pozbyć. Tó też zgodził sią 
na propozycją G- U. N. R. i obiecał wysłać 
S. S. na linją Żmerynka-Wołoczyska, skąd 
miały ońę przejść do Galicji. Rozkaz taki 
wydał rzeczywiście dnia 7 listopada, lecz 
transport wstrzymano rzekomo z powodu bra 
ku wagonów kolejowych. Dopiero później 
okazało sią. że już wówczas przygotowywano 
powstanie przeciw Skoropadzki emu, w któ­
rym właśnie ten pułk miał wziąć wybitny 
udział i dlatego Rada strzelecka udaremniła 
wyjazd jego do Lwowa. Liczył on wówczas 
46 oficerów i 816 żołnierzy. 12 karabinów ma­
szynowych i 4 armaty polowe i rzeczywiście 
on pierwszy wziął udział w powstaniu prze­
ciw hetm. Skoropadzkiemu (15. XI.) i przy­
czynił sią głównie do zdobycia Kijow a. Spra­
wa tego oddziału S. S. jest do dzisiaj przed­
miotem sporu polityków i historyków ukra­
ińskich. Jedni twierdzą, że S. S. przez wzię­
cie udziału w powstaniu przeciw Skoropadz­
kiemu, powalili Państwo ukraińskie, które 
przecież za hetmana już de facto istniało, a 
hetman byłby prędzej pozyskał dla sitebie 
państwa koalicyjne, aniżeli Dyrektor jat i 
przy ich pomocy Obronił Ukrainą przbciw 
bolszewikom.

*) Dr. O. Nazaruk. Rik na W ely k i j ■ Ukrh i ni. 
I (C. d. n.).

wód w słabem poczuciu formy u Niemców 
(czytaj: w pruskiej brutalności) i w zazdro­
ści, jaka wywołalai mora i potęga stworzonej 
przez Bismarcka Rzeszy. Ale sam Billów nie 
potrafił tych nastrojów w otoczeniu Niemiec 
(zmienić, a nawet je przez swoją polityką spo­
tęgował. Pomimo wszelkich pozorów subtel- 
' ności i elegancji, był Billów sam tej bezwzglą 
dnej polityki pruskiej rzecznikiem i nie po­
trafił sią wznieść nad poziom dyplomaty nie­
mieckiego, do czego miał pretensje.

Pamiętniki Biilowa, pisane z pasją, piórem

maozanem w nienawiści, to jakgdyby panora­
ma polityki o pretensjach wielkich, ale o sty­
lu małym, panorama, która wyjaśnia niez­
miernie wiele z przeszłości, ale, rzucając świa­
tło na różne ukryte sprężyny polityki niemie­
ckiego „ancien regime‘u‘‘ wprowadza też, do­
brze w pewne zagadnienia współczesna Moż­
na sią z tych pamiętników wiele nauczyć i 
dowiedzieć. Toteż poświecimy im jeszcze u- 
wagą przy najbliższej sposobności.

( W apcmJ i  .Manimmmw
M w PASTYLKACH.

&  Do nabycia we wszystkich aptekach

Uczczenie pamięci 
śp. Prot. Finkla.

Zmarły przed kilku dniami znakomity 
historyk był nietylko wielkim uczonym, ale 
zarazem pełnym obywatelskiego poświecenia 
popularyzatorem wiedzy i jako prelegent 
oświatowy w dawniejszych latach, a następ­
nie jako członek Zarządu byłego Towarzy­
stwa Oświaly "Ludowej we Lwowie i długo­
letni prezes Zarządu „Macierzy Polskiej" we 
Lwowie, położył na tern polu niespożyte za­
sługi.

. W latach powojennych otoczył szczególną 
opieką Koło Tarnopolskie Towarzystwa, Szko­
ły  Ludowej, a w szczególności utrzymywana 
przez to K oło „Muzeum Podolskie", groma­
dzące zabytki tej ziemi, w której sią wycho­
wał. Temu k£uzeum zapisał w testamencie ca-, 
łą swoją bibljoteką, liczącą kilka tysięcy: to­
mów. ;

Czcząo "pamięć swego dobroczyńcy, Koło 
Tarnopolskie TSL. w dniu 1. listopada br. 
złożyło przez swoją delegacją, wspólnie z 
przedstawicielami Zarządu Głównego TSL., 
wieniec na grobie śp. Prof. Finkla, a delegat

4 „W IE K  N O W Y " Nc. 881® z dnia 6 listopada 1930

Powćdź na Śląsku. ‘ M a t k i !  C ftro ń cie d z ie c i

( (xy) Powódź na Śląsku niemieckim wy­
rządziła największe, szkody w obwodzie 

Wezbrana woda dochodziła do3premberg.

wysokości pierwszego pietra zalanych do- 
ifiów (nasza rycina).
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Kobieta rzuci*? dziecko pod tramwaj.
Stało su; to na uiicy Leona Sapiehy.

(d.). Wczoraj na ulicy Leona Sapiehy u 
■wylotu ulicy Łąckiego nastąpiła grozą przej­
ma jąca scena, której świadkami byli liczni 
przechodnie. Oto w chwili, gdy do miasta na 
dół zdążał wóz tramwajowy, nagło jakaś ko­
bieta z chodnika, rzuciła pod kola tramwaju 
na szyny czteromiesięczne dziecko płci mę­
skiej, poczem sama usiłowała zbiec.

Dzięki przytomności umfjsln motorowego 
Ludwika Krautera, który moipentalnie&zybko 
pędzący wóz zahamował, dziecko nie ponio­
sło śmercd. Doznało ono tylko lekkiego uszko-

(K. D.) Gdyby podobny wypadek miał 
miejsce w ciągu ostatnich .tygodni, nie ule­
gałoby żadnej wątpliwości, że jest on jednym 
z ogniw łańcucha licznych zamachów sabo­
tażowych ze strony U. O. W. Tymczasem było 
to jeszcze w lipcu br. zanim terroryści roz­
poczęli swą zbrodniczą akcję.

Na torze kolejowym Lwów—Janów doro­
sły pastuch położył duży kawał żelaza. Jakie 
mogły stąd wyniknąć skutki, zdawał sobie 
sprawę, gdyż zwracali mu na to uwagę ba­
wiący na pastwisku gospodarze. Pastuch nie 
przejął się tern i twierdził, że mu wszystko 
jedno, co się stanie. „Niech ulegnie pociąg ka­
tastrofie, a pasażerów trafi szlak“ . Gospoda­
rze zamiast przeciwdziałać i usunąć położoną 
na szynie przeszkodę — ulotnili się, tak, jak­
by i im również było wszystko jedno.

Wprawdzie znalazł się człowiek, który w 
samą porę przeszkodę usunął i udaremnił 
niechybną katastrofę kolejową — mimo to 
ten pastuch i owi gospodarze, którym było 
„wszystko jedno“ —  charakteryzują dosad- 
iie mentalność wsi ruskiej.

W  takich warunkach trudno się dziwić 
rozwojowi wpływów terrorystów z U. O. W., 
znających przecież na wylot duszę swego 
chłopa, której cechą — nie sprzeciwianie się 
złu.

Trybunał V  Senatu pod przewodnictwem 
nadr. Łyczkowskiego rozpatrywał wczoraj 
sprawę przeciw Hryńkowi Myśkowi, 27-let- 
niemu parohczakowi z Wereszycy pow. Gró­
dek Jakiełloński, obwinionemu o zbrodnię 
gwałtu publicznego z par. 87 uk., popełnioną 
w następujących okolicznościach.

W  dniu 6 lipca br. w niedzielą wieczorem 
tuż przed zachodem słońca, Hryńko pasł ko­
nie na gminnem pastwisku, przytykającem 
do toru kolejowego Lwów—Janów. Na dwio 
godziny prze”3. nadejściem pociągu ze Lwowa,

Przechodnie przytrzymali uciekającą ko­
bietę i oddali ją  w ręce policji. W  szóstym 
komisarjacie policyjnym  okazało się, że ko­
bieta ta nazywa gię Olga Kadyło, liczy 28 lat, 
a stale mieszka w Kciszkowie kolo Złoczowa. 
Kadyłowa zeznała, że znajduje się bez środ­
ków do żjieia, mąż bowiem porzucił ją, a ro­
dzice wypędzili ją  z domu. Przytrzymaną 
Kadyłcwą oddano do aresztów policyjnych, 
dzieckiem zaś narazie zaopiekował się Kom i­
sariat miejski szóstej dzielnicy.

położył na szynie kolejowej znaleziony opo­
dal toru kawał żelaza długości 19 cm, szero­
kości 20 cm., a 4 cm. grubości, ważący 5 kg., 
oraz duży kawał drzewa z połamanego krzy­
ża. Zauważyli to gospodarze Iwan Hirnyk i 
Hryńko Śłoboda, którzy zwrócili Myśkowi u- 
wagę, że winien to żelazo niezwłocznie z toru 
usunąć, bo może ono spowodować katastrofę 
kolejową. Myśko odparł im: „Ta naj sia po- 
tiah perewerne, a tych szcjm budut uym 
jichaty naj szlak trafyt‘‘. Gospodarze nie na­
legali na Myśka dłużej i odeszli. Myśko 
wsiadł na konia i również odpechał. Dopiero 
około godz. 8.30 wieczorem przechodzący

(K. D.) Nie byle gdzie, bo w realności na 
placu Marjaekim, należącej do samego pana 
Jonasa Spreebera, pełnią funkcję dozorców — 
42-letni Bazyli i 46-letnią jego żona, Marja — 
Gachowie. Powodzi im się dobrze, tak, że bu­
dzą oni zazdrość u dozorców innych kamienic, 
nie mogących iść w zawody ze sptecherow- 
skimi drapaczami chmur, przynoszącymi tak 
właścicielowi, jak i dozorcom znaczne do­
chody.

I w najpelniejszem słońcu zwykłe czają 
się cienie. W ięc także słoneczne powodzenie 
państwa Gachów, nie może być od cieni woł- 
nem.

Oto np. mieli pecha wieczorem w dniu 24. 
grudnia 1928 r.

Wszedł do ich mieszkania woźnica Józef 
Tabaczyszyn, wiozący do Bobrki dla tamtej­
szego kupca p. Leinwanda, dwu worki cukru

obok toru Iwan C z o d  ułożone przez oskarżo 
nego przeszkody usunął, a znalezione żelazo 
oddał zawiadowcy odcinka drogowego Leo­
nowi Sobelsohnowi. Zawiadowca stwierdził, 
że wspomniane żelazo, leżąo na szynie toru 
mogło spowodować wykolejenie pociągu i nie 
dającą się w skutkach przewidzieć katastro­
fę, która pociągnęłaby ofiary w ludziach.

Aresztowany Myśko zaprzeczył, by do-

GRAŹYHA = ” « £ =
cieszy się szałonem powodzeniem. 44784

puś ił się zarzuconego mu czynu, utrzymując, 
jakoby Iwan Hirny obciążał go, gdyż otrzy­
mał rzekomo za to pieniądze od zawiadowcy 
Sobelsohna.

Wykręty te w świetle zeznań słuchanych 
w śledztwie świadków Hirnyka, Marka Nogi, 
AJ chała Krausa, Iwana Hanulaka i Leona 
Sobelsohna okazały się nieprawdziwemu — 
Zresztą okoliczność, że oskarżony poczuwał :-ię 
do winy potwierdziły zeznania świadków 
Hryńka Słobody i Andrucha Słobody, którzy 
podali, iż oskarżony w toku dochodzeń poli­
cyjnych, chcąc uniknąć odpowiedzialności zt 
swój czyn, starał się na świadka Hryńka Sło- 
bodę tak wprost, jak i przez syna tegoż Sło­
body Andrucha wpłynąć, by Hryńko Słobo- 
da przed prowadzącą dochodzenia policją 
zamilczał, że osk. Alyśków położył żelazo na 
szynach toru kolejowego.

Na wczorajszej rozprawie osk. Hryńko 
Alyśkow zmienił powyższe depozycje złożone 
w śledztwie i przyznał się do czynu, uspra- 
wie liwiająo go głupotą i lekkomyślnością.

Przesłuchani świadkowie obciążyli go 
bardzo mocno, wskazując, że Alyśkow dzia­
łał z polną świadomością i złośliwością. Nie­
którzy z tych świadków w poważnym byli 
kłopocie, gdy przewodniczący zapytał ich, 
dlaczego, widząc szaleńczy postępek oskarżo­
nego, sami nie usunęli ze szyny owego żelaza,

Prokurator dr. Ilorodyski wniósł o suro­
we i przykładne ukaranie obwinionego.

Obrońca adw. dr. Szewcznk nie przeczył 
winie swego klijenta, a tylko podkreślając 
rzekomą jego głupotę i bezmyślność prosił o 
pominięcie par. 87 u. k. oraz o wydanie wyro­
ku przy uwzględnieniu wszelkich okoliczno­
ści łagodzących.

Po dłuższej naradzie Trybunał wydał wy­
rok uznający oskarżonego M yślow a winnym 
zbrodni z par. 87 i skazał go na 1 i pół roku 
ciężkiego więzienia z obostrzeniami.

Obrońca zasądzonego zastrzegł sobie trz; 
(lni do namysłu.

i worek ryżu. Skarżył się na złą drogę, pro­
sząc, by mógł u nich przechować ów cukier 
i ryż. Zgodzili się oboje. Przy pomocy nie­
znanego osobnika przeniósł Tabaczyszyn to 
war do mieszkania Gachów. Odchodząc, za 
powiedział, że niebawem przyjedzie po od­
biór po świętach.

Tabaczyszyn odszedł, a po kilku dniach 
zjawił się po odbiór towaru.

Przerażeni tem żądaniem Gachowie od­
parli. że worki z towarem wkró+co pc odda­
niu ich w przechowanie — zabrał zo sob" ów 
gość, który pomagał Tabaczyszynowi wyłado­
wać towar z wozu.

W ydali towar, gdyż nie mieli żadnych 
podejrzeń co do osoby owego pomocnika 
Tymczasem jak widać — był to jakiś złodziej.

Poszkodowany kupiec natychmiast przy-

dzenia.

FABRYKA WYROBÓW JEDWABNYCH
C o f S o n  & Cie

W  L Y O N I E
zawiadamia P. T. Publiczność, iż obok dotychczasowej sprzedaży hurtownej, otwiera 

z dniem 5. listopada br. również detaliczną sprzedaż po cenach fabrycznych.
REPREZENTACJA i

„T E X T A P 0 l“ Lwów, Kazimierzowska 12, L p.

Z SA! I SĄDOWEJ.

jjm a c l u na pociąg pod Janowem
dokonał 27-letnf pastuch.

Bezradni świadkowie dzikiego wybryku, -  Zażegnanie grożącego 
nieszczęścia. — Wykręty aresztowanego w śledztwie i jego przy­

znanie się na rozprawie. -- Surowy wyrok Trybunatu.

Kłopoty państwa Gaików,
dozorców kamienica Sprechera.

Oskarżeni o sprzeniewierzenie oddanego im w przechowanie to­
waru -- bronią się, jakoby padli ofiarą sprytnego złod^eio.
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Jubileusz 25-letniej samoistności zawodowej.

Piirtzl bierze czynny udział w Obronie Lwo-(S.J. Onegdaj p. A dolf Rudolf PurtzL, wła- 
Seiciel znanego Zakładu fryzjerskiego, mie­
szczącego sic w gmachu Hotelu George‘a ob­
chodził jubileusz swej 25-letniej samoistno­
ści zawodowej. Pochodząc ze starej mieszczań­
skiej rodziny, po wielu latach praktyki i pra­
cy, przed 25 laty otworzył swój zakład na ul. 
Chorążczyzny, poicizem przeniósł sie do Hote­
lu Georgea, stworzywszy pierwszorzędną pla­
cówkę fryzjerską, istniejącą do dziś, z której 
wyszło wielu dobrze wyszkolonych i pomy­
słowych pracowników fryzjerskich. Na tem 
stanowisku zaskoczyły go wypadki wojenne.

był do Lwowa i skierował swe kroki do Ga­
chów.

Zapytał: — Czy tu mieszka stróż t
Pani dozorcowa obrażona, zwróciła mu u- 

wage : — Jakto, pan inaczej nie umie mówić, 
tylko „stróż"?

Następnie pan Leinwand poruszył spra­
wę towaru oddanego w dzień w igilijny Ga­
chom pod opiekę.

Gachowie tłumaczyli, że towar wydali po­
mocnikowi woźnicy Tabaczyszyna.

Snać, że nie bardzo przekonali p. Lein- 
w ci u da, skoro ten obwinił ich o sprzeniewie­
rzenia towaru.

W czoraj sprawa ta oparła sie o sędziego 
r. Michalego. Gachowie stanęli na stanowi­
sku swej całkowitej niewinności.

Celem powołania świadków woźnicy Ta - 
baezyszyna i Henryka Grania, który miał 
widzieć, jak państwo Gachowie wydali towar 
w dobrej wierze — rozprawę odroczono.

Oskarżał prokurator Wondrauseh, bronił 
adw. dr. Pieracki.

Mara Scltónthalera i tow.
(K. D.) W czoraj miała sie odbyć w tutej­

szym sądzie okręgowym karnym rozprawa 
przeciw Sohonthalerowi urzędnikowi kolejo­
wemu i funkcjonarjuszom  kolejowym  Filu- 
siowi, Kociowi i Boguszowi, będąca epilogiem 
głośnej v/ swoim czasie sprawy „wyrabiania" 
posad kolejowych za łapówki. Proces z m iej­
sca musiano odroczyć, bo Schunthaler nie ja ­
wił się.

16-letni kieszonkowiec.
_ (K. D.) Zamiast nauczyć sie pracy uczci­

wej, 16-letni Michał Kaszuba poszedł na ma­
nowce. Odpowiada mu bardziej rzemiosło kie­
szonkowca. Dnia 24 sierpnia br. skradł na pl. 
Krakowskim przejezdnej babie, Anastazji 
Berezie z Synowódzka wyżnego 120 złotych 
do spółki z innymi kolegami. Schwytany, nie 
zdradził towarzyszy. W czoraj sąd skazał go 
na 7 miesiący ciężkiego wiezienia.

wa, za co też pierś jego ozdobiły „Orlęta* i 
Krzyż Zasługi. Jak wielką sympatją cieszy 
sie p. Piirtzl w mieście, świadczyły o tem 
liczne gratulacje i upominki jakie otrzymał 
w dniu Jubileuszu od swoich kolegów i pra­
cowników, publiczności, oraz licznych towa­
rzystw i związków, których jest członkiem. 
Na powyżej zamieszczonem zdjęciu fotogra- 
ficznem widzimy pośrodku Jubilata w oto­
czeniu swego personalu, który ofiarował mu 
piękne tableau. (Fotogr. red. Daniluk).

j Tajem nica pracowni 
kuśnierskiej.

Co się stało z futrem pani 
Miitzenmacher?

(K. D.) Pani Fryderyka Miitzenmacher z 
ul. Jagiellońskiej — jeszcze gdzieś na wiosnę 
ab. r. powierzyła swe futro z im itacji selski- 
nów do naprawy p. Józefowi Solikowi, ku­
śnierzowi z ul. K rólowej Jadwigi 1. 10. Jak 
twierdzi, zgłaszała sie po wspomniane futro 
do p. Solika coś aż 15 razy i za każdym ra­
zem mówiono je j tam, by jeszcze trochę po­
czekała, bo naprawa na razie z różnych p o ­
wodów nie została uskutecznioną. Cierpliwa 
pani Miitzenmacher czekała i doczekała sie. 
Bo oto w połowie sierpnia ub. r. przestano ją 
łudzić, gdyż p. Solik oświadczył, że z począt­
kiem sierpnia br. miało miejsce włamanie do 
jego pracowni, a wśród mnóstwa innych cen­
nych rzeczy, zabrali mu złodziejaszkowie rów­
nież i futro pani Miitzenmacher.

Poszkodowana na 1000 zł., bo tyle było 
warte zaginione futro — pani M. zrobiła do­
niesienie do prokuratury.

Prokuratura wygotowała akt oskarżenia, 
obwiniający p. Solika o sprzeniewierzenie 
futra.

Wczoraj odbyła sie rozprawa przed sę­
dzią radcą Michalim.

Oskarżony p. Solik zapodał na swą obro­
nę, że żadnej nie ponosi winy, skoro sam padł 
ofiarą włamania, w toku którego futro pani 
M. dostało sie w ręce nieznanych sprawców.

Wprawdzie pani M. oświadczyła, że nic 
ją  to nie obchodzi, jednak sąd postanowił na 
wniosek obrońcy r. Zgóralskiego dopuścić 
świadków na okoliczność owego włamania — 
i rozprawę odroczył.

Oskarżał prok. Wondrauseh.

Podziękowanie
za oddanie ostatniej usługi nieodżałowanemu mę» 
żowi i ojcu śp. Gottfrydowi Mtillerowi, składamy 
Przewielebnemu Duchowieństwu i Zakonom, < rze- 
łożonym biurowym, Kolegom i Robotnikom Beto- 
niarni miejskiej, Korpusowi wysłużonych Wojsko­
wych oraz wszystkim Znajomym

Karolina Miillerowa 
44780 z dziećmi.

Z teatru.
Teatr Maty : „Pierwsza pani Selby", ko­
media w’ 3 aktach St. Johna Ervina. Prze­

kład Fłorjana Sobieniowskiego.
Autor tej sztuki, St. John Ervin, jest ce­

nionym publicysta angielskim, znanym auto­
rem dramatycznym i wybitnym londyńskim 
krytykiem teatralnym. Z sądem jego liczy 
sie cały teatralny świat Londynu, a nawet 
Nowego Jorku, bo Ervin przebywa przez 
cześć roku w Ameryce i pisze krytyki tea­
tralne dla nowojorskiego „Timesa". Znajo­
mość teatru nie ogranicza sie jednak u niego 
do krytyki teatralnej. Poznał i opanował do­
skonale techniką dramatyczną i pisze ró­
wnież sztuki, dobre sztuki, które grano są w 
Londynie po 300 i 500 razy.

Kom edja „Pierwsza pani Selby" nazywa 
sie w oryginale „The.F irst Mrs. Fraser", a 
ponieważ napisana jest przez Anglika, roz­
grywa sie naturalnie na płaszczyźnie nowo­
czesnych konfliktów życia małżeńskiego. 
W iem y bowiem, że konflikty to budzą do­
tychczas w pruderyjnej A n glji największe 
zainteresowanie i rozpatrywane są nieustan­
nie w rozmaitych kombinacjach i konfigura­
cjach. K cnfiguracja  St. Johna Erwina nie 
jest pomysłem nowym i oryginalnym, bo by­
ła już wyzyskiwana niejednokrotnie, ale 
dzięki zajmującemu i świeżemu ujęciu, rozwi­
nęła się w trzy akty solidnie zbudowanej sy­
tuacyjnie zgrabnie przeprowadzonej sztuki.

Pierwsza pani Selby, Jane, kobieta sub­
telna, wrażliwa i rozsądna, straciła męża, 
Jamesa, który porzucił ja  wraz z trojgiem  
dzieci, aby ożenić się z biedną, ale młodą 
dziewczyną, imieniem Ellie. Po pięciu latach 
pożycia James dochodzi do przekonania, że 
druga jego żona jest kobiety zimną i ego­
istyczną, trzymającą się nowoczesnej zasady 
„Brać wszystko, ale nie dawać niczego". Pani 
Ellie Selby bierze też wszystko, od swego 
męża, ale odmawia mu wszystkiego, a wkoń- 
cu nawet wyraża chęć poślubienia jakiegoś 
matołkowatego lorda, i rozejścia się z mę­
żem, ale pod_ warunkiem, żo James przyjm ie 
winę na siebie. W  tej przykrej sytuacji Ja­
mes zwraca się z prośbą o radę do swojej 
pierwszej żony, która go ciągnie i pragnie 
go odzyskać. Zdobywa więc o drugiej pani 
Selby_ kompromitujące szczegóły i zmusza ją 
do ucieczki z lordem za granicę. Teraz wolny 
już James otrzymuje rozwód i pragnie po­
ślubić z powrotem pierwszą swoją żonę. A le 
egoistyezy sposób oświadczyn zraża cierpli­
wą panią Jane, która odprawia swego męża 
z kwitkiem, aby nauczył się wpierw kochać 
ją i zdobywać od początku, jak nową i nie­
znaną kobietę. Przyjęty potem radośnie przez 
panią Jane naszyjnik perłowy, posłany je j 
przez męża, jest niezawodną zapowiedzią, że 
oboje wrócą do dawnego życia.

K om edja 'ta, w której góruje lekki i żar­
tobliwy ton, napisana jest przeuewszystkiem 
dla zabawy. Autorowi chodziło o wydobycie 
jak największej dozy wesołości, o stworzenie 
dowcipnych sytuaeyj. I  to mu się w zupełno­
ści powiodło. Jest w niej jednak obok tego 
poruszony bardzo żywotny problem, ale uję­
ty banalnie i bez żadnego pogłębienia. Pro­
blemem tym jest rozdział między młodem a 
starem pokoleniem. Jaki jest stosunek mię­
dzy jednem a drugiem? Co wnoszą do życia 
małżeńskiego i co reprezentują? Mowa jest 
prawie wyłącznie o kobietach. Autor wyidea­
lizował stare pokolenie w osobie pierwszej
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pani Selby, kobiety polne, erca i poswjgce- 
nia, a potępił pokolenie młode, reprezentowa­
ne przez pustą, egoistyczną i bezwzględną 
drugą panią Selby. Czy potępienie jest słusz­
ne? Byłoby słuszne, gdyby oba typy kobiet, 
m ające reprezentować oba, pokolema,^ bj y 
postawione na odpowiednim jioziomic inte­
lektualnym i moralnym. Ale autor nie poku­
sił się o to i poszedł po lin ji najmniejszego 
oporu. Oba te bowiem typy kobiet, żyjących 
w bezczynności i używaniu bogactwa, są ty­
pami przeciętnymi, dalekimi od reprezento­
wania jakichkolwiek wartości. Cóz repre­
zentuje pierwsza pani Selby? Jest wpraw­
dzie kobietą dobrego serca i pemą poświęce­
nia, kobietą o „barchanowej  ̂ cnoe.eS ćde 
równocześnie nie waha się użyć szantażu dla 
zdemaskowania swojej rywalki i przyjm o­
wać w ubliżający godności kobiecej naszyj­
nik perłowy od męża, który ją  porzucił  ̂ dla 
innej kobiety, i wyjść za niego powtórnie 
zainąż. Ma wprawdzie na usprawiedliwienie 
to, że: „Mężczyzna nie wie, jak samotną jest 
kobieta, gdy jest samotna", ale to nie ratuje 
sytuacji. Jest kobietą pospolitą. A  druga pr- 
ni Selby? Ta jest uosobieniem egoizmu, głu­
pią, zarozumiałą lalką, osobą bezwzględną i 
do gruntu zepsuta. W ;dka tych kobiety zresz­
tą prawdziwych, ale jednostronnych i prze­
ciętnych, rozgrywa sic więc na platformie 
najniższych wartości; .'Gra ich o prawo do 
życia i miłości, do. wyrażania starych i no­
wych dążeń,,nje może być wyrazem prawdzi­
wej walki młodego pokolenia , z starem. A 
szkoda, bo gdyby stawka- była wyższa, gra 
warta byłaby tego, aby kruszyć o nią. kopje.

Pierwszą panią Selby grała p. Katarzyna 
Zbikowska. G ra.je j pełna naturahiośei i swo­
body odznaczała się wielką subtelnością, de- 
likatnem cieniowaniem wewnętrznego tra­
gizmu, podrywanego maską humoru i łatwo­
ścią prowadzenia dialogu. Wprawną i zręcz­
ną je j partnerką w wygrywaniu czysto ko- 
medjowyeh sytuacyj (doskonała scena przy 
telefonie) okazała się p. Kngaftja Pcd^orów- 
na, W bardzo dobrym sty-łu poważnego dżen­
telmena byt p. Strzelecki, hamujący należy 
cie swój temeprameiit na rzecz trafnie ujętej 
i  oddanej postaci. Udatnio zbuntowanym 
młodzieńcem by* p. KierczyńSłd, a należycie 
zgrany zespół tw orzy" np. Michalski, Stepow- 
ski, Wiercińska i Kipieniówna. Komedję 
zmontował bardzo starannie reżyser p. Janusz 
Strachoeki. Sympatyczne- wnętrze nowocze­
sne dał Wład. Daszewski.

Kazimierz Bukowski.
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Kopernika 5

Ostrzeżenie przed sprytnym
o s z u s t e m .

Drohobycz, w listopadzie, 
(lii) Od pewnego czasu Jńkiś oSobnik, po­

dający się za W ładysława Gądziecldogo. 
urzędnika Urzędu gminnego w Tustanowi- 
cach, powiatu drohobyekiego, wędruje z mia­
sta do miasta, szczególnie w Małopolące 
W schodniej i wyłudza od publiczności zapo­
m ogi i datki dla gminy Tustanowice.

Ustalono, że Gądzieeki pochodzi z Budza- 
nowa i liczy lat 27. P olicja  ostrzega zatem 
przed owym osobnikiem, którego należy 
przytrzymać i oddać w ręce władz.

Z GHEŁ D y T ~
Lwów, dnia 5. listopada.

Na dzisiejszej giełdzie porannej nieoficjalnej 
płacono za dolary efektywne 8'93 zł.

Warszawa (j. — telef.). W czoraj wieczór 
zwołany był wiec przedwyborczy Stronni­
ctwa Narodowego w wielkiej sali resursy 
obywatelskiej w Warszawie przy ul. K ra­
kowskie Przedmieście 54. Zgromadzenie to 
usiłowano nda_remnió i w tym celu 

grGmada osobników uzbrojonych w pałki, 
rewolwery i probówki z gazem łzawiącym 

starała się wtargnąć do gmachu. 
Podjęto trzykrotne próby przerwania zgro­
madzenia. Jeszcze przed zebraniem o godz. 
7 wieczór zaezęli sie gromadzić koło resursy 
obywatelski®) rozmaici osobnicy i starali się 
zająć giowiie wejście, prowadzące do westy­
bulu. Jednakowoż 

młodzież Stronnictwa Narodowego uda­
remniła ten zamiar i napastników od­

parła.
Publiczność mogła dzięki temu przejść na 
salę. Drugi atak rozpoczął się po otwarciu 
zgromadzenia' pa sali o godz. 8; Grupa na­
pastników wdarła się do westybuln, została 
jednak [wyrzucona! na* ulice. W  tym momeS-’ 
cie zjawiła się policja  piesza i konnji, która 
otoczyła' wejście. W krótce potem nastąpił 
trzeci atak na bramę.

Przy pomocy łomów, kamieni i drągów 
bramę wyważono i tłum wdarł się na pod- 

, worze resursy obywatelskiej, skąd zaezę- j 
to ciskać kamieniami w szyby sali, gdzie 
odbywało sie zebranie. Wszystkie prawie 
szyby zostały rozbite. Równocześnie dru­
ga grupa zaczęła rozbijać tylne drzwi, 

prowadzące do wnętrza resursy.
Kiedy drzwi zostały częściowo połamane, 
napastnicy wdarli się przez nie do westybu­
lu. Tutaj spotkali sie że zdecydowanym opo­
rem i zostali odparci. W  czasie tycli ataków 

doszło do licznych bójek, oddano kilkana­
ście strzałów i nmieeno kilka bomb łza­

wiących.
Przez Pogotowie Ratunkowe opatrzonych zo­
stało 7 ciężej raUiiycb, a mianowicie W łady­
sław Baran, lilt. 35 — rana postrzałowa cza­
szki. Stan jego siale się pogarsza i są słabe 
widoki utrzymania go przy. życiu; dalej 
Zygmuut Rent, lat 19, rana i ostrzałowa 
przedramienia, student Jerzy Kortasiński, 
ła t 20, rana tłuczona głowy, odwieziony w 
stanie ciężkim ck> szpitala, student Józef 
MSjnlola, lat 20, rana tłuczona głowy, stu­
dent Jan Zaleski, lat 24, rana tłuczona gło­
wy, student Stanisław Ferański lat 20 — ra­
na tłuczona głow y i mężczyzna' około 30-letriii 
nieznanego nazwiska, również rana tłuczona 
głowy.

Kilkanaście osób lżej pokaleczonych od­
łamkami s.zyb lut kamieniami nie zgłosiło 
się o pomoc do lekBza Pogotowia.

Pomimo tych zajść na ulicy, zgromadze­
nie odbyło sie.

Przemówienia wygłosili kandydaci jS ronn i- 
etwa Narodowego adwokat Jan Nowodwor­
ski i prof. Roman Ryba,rski, poczęm prze­
wodniczący podkreślając warunki, w jakich 
odbywa się zebranie, zamknął wice. Przy ,vy 
chodzeniu zebranych z wiecu bójki ponowiły 
sie i dopiero o godz. 10 wieezóB* zapanował 
sjjokój.

Zgromadzeni przed resursą obywatelską 
napastnicy udali sie na miasto, gdzie 

zdemolowali redakcje „Gazety Warszaw- 
fkkm

przy ul. Zgoda 5 Ponieważ brania była 
zamknięta, przeto ograniczone się do wybi 
cia szyb w kantorze na parterze. ZkoTei imał 
się tłum do kantoru wydawnictwa ,.ABC*‘

przy ul. Zgoda 1. Ponjeważ „ABC“ nie wy­
chodzi, przeto w biurze nie było nikogo. 

Bojówkarze wyłamali od podwórza drzwi 
i dostawszy «ie do wnętrza potłukli szkla­

ne przepierzenia i połamali meble.
Na miejscu pozostał stos potłuczonego szkła 
i połamanych mebli. — Inna grupa wtargnę­
ła do lokalu Stronnictwa Narodowego w A le­
jach Jerozolimskich 17.

Dokonano zupełnego zniszczenia wnętrza 
lokalu. P°łamano szafy, krzesła, półki, po­
gruchotano zegar ścienny, nie oszczedzo 
no również obrazów. Cały sześciopokojo­
wy lokal przedstawia sie jak wielkie ru­

mowisko.
Wszystkie szyby wybito. Duże zapasy dru­
ków, a wie,c odezw i kartek wyborczych, 
przygotowanych do propagandy, napastnicy 
wyrzucili na policje. Aleje Jerozolimskie na 
przestrzeni kilku domów zasłane były gru­
bą. warstwą druków, które w nocy usunęły 
dopiero samochody Zakładu, czyszczenia 
miasta. m

Co „Gazeta W arszawska".
„Gazeta Warszawska11 twierdzi, że o za­

miarze udaremnienia zebrania Stronnictwa' 
Narodowego władze partyjne były już daw­
niej powiadomione. Zwróciły sie one nawet 
do komendanta policji stoł. ni. Warszawy p. 
Czyniowskiego, prosząc o interwencję, jedna­
kowoż p. komendant Czyniowski oświadczył, 
że nie ma na to lndzi. W edług twierdzenia 
„Gazety Warszawskiej*1 policja  przez cały 
czas zachowywała się biernie.

„ G w a ł t y  u c h o d z ą  b e z k a r n i e " .
Prasa warszawska wyraża ubolewanie i 

powodu zajść. Czynniki sanacyjne przedsti - 
wiają sprawę w ten sposób, że całe zajścia 
było wynikiem przedwczesnego zamknięcia 
resursy obywatelskiej ,:ak, Bp? znnfczHa ilość 
publiczności nie mogła (lo«taó się na sale, po­
mimo, że było dużo miejsca wolnego. Nieza­
dowolona publiczność protestowała i to wy­
wołało zajście. „K urjer Poranny** pisze, że 
zajścia wczorajsze iirzoW; - mW # każdego 
najgłębszym smutkiem. Roznamiętnienie 
przedwyborcze, wywołane chronicznym fana­
tyzmem stronnictw opozycyjnych, przybiera 
form y ubolewania godne. Oddziaływanie na 
uspokojenie umysłów . jest obowiązkiem 
wszystkich czynników mających wpływ na 
szersze masy i zdających sobie sprawę z po­
wszechnie odczuwanej potrzeby podiiieśienia 
naszego życia publicznego z tego poziomu, 
na który wprowadza jer demagogj-a partyjna, 
nie licząca się ze skutkami swej propagandy, 
prowadzonej bez przebiei^uiia w słowacli, ha­
słach i środkach działania.

Zazwyczaj zrównoważony „K urjer W ar­
szawski'* występuje bardzo energicznie prze- 
mw terrorowi przeuwyborezemu, który sze­
rzy się w Warszawie. Najboleśniejszem we­
dług tego dziennika jest, że w społeczeństwie 
polakiem m ogły znaleźć się elementy, które 
nie zawahały się przelać znów krwi bratniej, 
nie zawahały się uciec do gwałtu. Grozą 
przejmuje fakt, że. jak dotąd, wszystkie te 
gw ałty uchodzą bezkarnie, że nikogo _ ze 
sprawców barbarzyńskiego napadu nie ujęto 
i żo nad gwałcicielami nie zawisła dotąd ka­
rząca dłoń sprawiedliwości.

Ir e s ito w iiiia  i rew izje.
Warszawa. («j. tele/.). W Za ki tezy tri o po w. 

taruowskun, zatrzymano w niedzielę byłego 
posła Jana Brodackiego, ijiaątowca, ,k>.mdy- 
dującego na czcłowem miejscu listy Centro­
lewu. Po przewiezieniu Jo Knifebwa Brodec­

kiego wypuszczono na wolność. Zatrzym anie 
go uniem ożliw iło jednak odbycie w Zakli­
czynie wiecu przedw yborczego W  powiecie 
b iłgora jsk im  aresztow any został b. poseł Jan 
Dziutteb, naieżacy do Stronnictw a Chłopskie-
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go, który obecnie kandyduje na jednem z
czołowych miejsc listy Centrolewu.

• • *

Warszawa, (j. telef.). W Bydgoszczy a- 
resztowano naczelnego redaktora wychodzą­
cego w Inowrocławiu „Dziennika Kujawskie- 
go“  organu endecji, Stanisława Cieślaka. A- 
resztowanie nastąpiło w kilka godzin po wie- 

1 Cu Stronnictwa Narodowego, na którym C. 
w ostry sposób atakował rządy marszałka 
Piłsudskiego. Cieślaka odstawiono do dyspo­
zycji prokuratora sądu okr.

Warszawa, (j. —  telef.). W czoraj wieczór 
policja dokonała rewizji w lokalu Stronnic­
twa Narodowego w Sosnowcu. Policja  zabra­
ła różne odezwy i druki. W tymsamym cza­
sie dokonano rew izji w mieszkaniu prywat- 
nem Wincentego Dulnickiego, kandydata z 
listy Stronnictwa Narodowego. W czasie tej 
rewizji zabrano rewolwer, naktórego posia­
danie miał Dulnicki zezwolenie, oraz całą 
jego prywatną korespondencje i odezwy 
Stronnictwa Narodowego.

Zatwierdzone i unieważnione
Najwięcej list unieważniono Centrolewowi.

Warszawa, (j. — xelef.). W  dniu wczoraj 
szym obwodowe komisje wyborcze w całym 
kraju otrzymały od okręgowych komisyj o- 
statecznie zatwierdzone listy kandydatów, 
które przez rozplakatowanie podano zostaną 
do wiadomości publicznej w dniu dzisiejszym. 
Według ostatecznych danych okazuje sie, że 

unieważniono 12 list Centrolewu, 
albowiem niektóre unieważnienia cofnięto, 
jak np. w Koninie. Unieważniono listy Cen­
trolewu w następujących okręgach: Nr. 3 — 
Siedlce, nr. 6 — Grodno, nr. 16 — Kalisz, nr.. 
24 — Łuków, nr. 26 — Lublin, Nr. 42 — K ra­
ków powiat, nr. 44 — Nowy Sąoz, nr. 47 — 
Rzeszów 53 — Stanisławów, nr. — 59 Brześć 

-nad Bugiem, nr. 60 — Pińsk, nr. 64 — Świe- 
ciany,

W  wyborach w roku 1928 stronnictwa na­
leżące do dzisiejszego Centrolewu zdobyły 

. w tych okręgach 32 mandaty, co łącznie z 
mandatami państw, stanowiłoby 37 man­
datów. Oczywiście gdyby stronnictwa te szły 
przy wyborach w r. 1928 zblokowane, uzyska­
łyby tych mandatów znacznie wiecej. Stano­
wi to jedrą czwartą cześć mandatów Stron. 
Centrojewu z r. 1928.

Pozatem
unieważnione pieć list Stronnictwa 

Narodowego
w następujących okrągacli: nr. 9 Płock, nr.
24 Łuków, nr. 28 Krasnystaw, nr. 43 W adowi- 

l'eej nr. 44 Nowy Sąoz.

Przy wyborach w r. 1928 tylko w okręgu 
płockim Stron. Narodowe zdobyło jeden man­
dat, w innych zaś pozostało bez mandatu.

Ł list chrześcijańskiej demokracji unie­
ważniono ogółem 8 

w następujących okręgach: nr. 22 — Sando­
mierz, nr. 30 Grudziądz, nr. 31 — Toruń, nr. 
34, Poznań miasto, nr, 35 Poznań powiat, nr. 
36 Szamotuły, nr. 43 Wadowice, nr. 45 J'ar- 
nów. Poza Tarnowem unieważnienie list 
chrześcijańskiej demokracji nie posiada zna­
czenia większego, albowiem stronnictwo to ' 
nie odegra w wyborach większej roli % wy-1 
jątkiem okręgów, w których sprzymierzone 
j«st bądź z sanacją, bądź z endecją.

Listy komunistyczne Jedności robotniczo- 
chłopskiej

zatwierdzi le zostały w okręgach Warszawa- 
miasto, Warszawa - powiat, Łódź - m iasto,! 
Będzin i Kielce. W  innych okręgach listy te ! 
unieważnono. W e wszystkich zatwierdzonych> 
okręgach komuniści przy poprzednich wy b o -. 
rach przeprowadzili sv/oich kandydatów.

Listy Bloku ukraińsko - białoruskiego 
zatwierdzone zostały w 5 okręgach wybor­
czych Małopolski i W ołynia z wyjątkiem okr.1 
nr. 58 — Krzemieniec, natomiast we wszyst- j 
kich innych okręgach na północ od W ołynia, 
a mianowicie w Pińsku, Brześciu, Białymsto- j 
ku, Nowogródku, Lidzie i Świecianach listy 
bloku obr. - białoruskiego zostały uniewa­
żnione.

Zwolnienia i przesunięci
na czołowych stanowiskach w Sowjetach.

Moskwa. (PAT.). Dekretem eentr. komite- 
tetu wykonawczego podpisanym przez Stalli- 
na, usunięty został z zajmowanego stanowi­
ska zastępca prezesa Rady komisarzy ludo­
wych R S. P. R. Leżawa. Miejsce jego zajął 

Janson dotychczasowy komisarz sprawiedli­
wości. Janson jest członkiem centr. komitetu 
wykonawczego ZSRR. oraz członkiem prezy­
dium ccntr. komisji, kontrolnej. Leżawa. prze 
chodzi na stanowisko członka kolegjum  ko-

misarjatu ludowego handlu oraz obejmie kie­
rownictwo trustu sojuzryb. Stanowisko to 
zajmował dotychczas jeden z wybitniejszych 
ekonomistów sowjeckich Frumkin.

Zwolnienia i przesunięcia na czołowych 
stanowiskach państwowych mają przybrać 
duże rozmiary, przyczem wedle pogłosek 
wielu dotychczasowych dygnitarzy sow. ma 
być pociągniętych do odiiowicdziainości są­
dowej i partyjnej.

Przyjazd min. Skladkowskiigo 
odłożony na czwartek.

Zapowiedziany na dziś odczyt ministra 
spraw wewn. gen. Składkowskiego nie przyj­
dzie do skutku, gdyż stanęło temu na prze­
szkodzie zwołanie na dzień dzisiejszy Rady 
gabinetowej, w której min. Składkowski musi 
wziąć udział.

Przyjazd min. Składkowskiego nastąpi 
wobec tego jutro t. j we czwartek. W dniu 
tym odbędzie się zebranie oby watelskie BBWR., 
na którem min. Składkowski wygtosi odczyt 
p. t. „Nastroje wyborcze". Zebranie to odbę­
dzie się w sali teatru Wielkiego o godz. 18 ej 
wieczór. Bilety wydaue na dzień dzisiejszy, 
są ważne jutro.

BILANS BANKU POLSKIEGO.
Warszawa. (PAT) Biians Banku Polskie­

go za trzecia dekade października br. wyka­
zuje zapas złota w kwocie 561.981.000, tj. o 46 
tysięcy wiecej, niż w poprzedniej dekadzie. 
Pieniądze i należności zagraniczne zaliczone 
do pokrycia wzrosły o 25 211.000, do cumy
312.255.000. Również i niezaliczone do pokry­
cia wzrosły o 1,914.000 zł. do sumy 122 080.000. 
Portfel wekslowy zwiększył sie o 2,449.000 zł.
i wynosi 710.705.000. — Pożyczki zastawne 
zwiększyły sie cr 996 000, do sumy 76,155.000 zł. 
Inne aktywa wzrosły o 19,769.000 i wynoszą
172.622.000. W  passy wach pozycja natychmiast 
płatnroh zobowiązań zmniejszyła sie o 21 207 
tysięcy zł. (206.167.000). obieg biletów banko­
wych zaś wzrósł o 117,113 000 (1,408.440.000).

Stosunek procentowy pokrycia obiegu bi­
letów i natychmiast płatnych zobowiązań 
Banku wyłącznie złoten wynosi 34‘81% po­
nad pokrycie statutowe). Pokrycie kruszcowo- 
walutoyie wynosi 54‘15 (14*15% ponad pokry­
cie statutowe). W reszcie pokrycie zlotem sa­
mego tylko obiegu biletów bankowych wy­
nosi 39*90%.

W  obecnym wykazie dekadowym znikły 
zupełnie dwie pozycje, któro figurowały w po 
przednich zestawieniach. Mianowicie w pas- 
sywach pozycja ..Rachnnćk specjalny Skarbu 
Państwa" w kwocie 75 milionów, w aktywach 
zaś pozycja „Dług Skarbu Państwa" w kwocie 
25 m iljonów zł.

W  zwigzku z ukończeniem misji doradcy 
finansowego rządu, kwota 75. m iljonów zł. 
przestała istnieć, jako specjalny depozyt skar 
bu, ulokowany w Banlijj Polskim zgodnie z 
planem stabilizacyjnym. Cześć depozytu zużył 
skarb na zupełne spłacenie swego bezprocen­
towego długu w Banku Polskim w kwocie 25 
miljonów, wskutek czego odnośna pozycja zni­
kła z wykazu aktywów Banku.

W obec uskutecznienia te i wpłaty, Skarb 
Państwa rozporządza obecnie w cslości rezer­
wa kredytu bezprocentowego w Banku Pol­
skim w kwocie 50 miljonów, w myśl art. 53 
statutu Banku.

Dlaczego zamknięto gimnazjum ukr.
w Drohobyczu.

Drohobycz, w listopadzie.
(lii) Jak już swego czasu obszernie pisa­

liśmy, w czasie przeprowadzonej rewizji w 
prywatnem ukraińskiem gimnazjum w D ro­
hobyczu przy ulicy Śnieżnej władze policy j­
ne odkryły zakonspirowaną szajkę ukraiń­
ską, na ezele której stał dyrektor tegoż zakła 
ilu prof. Kużmowicz. Aresztowano wówczas 
iyr. Kużmowicza, kilku profesorów i kilku­
nastu uczniów, gimnazjum zaś opieczętowa­
no w wyniku znalezienia znacznego materja- 
lu kompromitującego, świadczącego _ dobitnie 
o przynależności uczniów do tajnej organi­
zacji UOW.

Po cbwilowem opieczętowaniu, imua- 
zjum ukraińskie zostało otwarte, a nauka od­
bywała sie w dalszym ciągu. Z ramienia 
lwowskiego Kuratorjum  szkolnego przyb 1 
niebawem Yizytator Dr. Juljusz Zaleski, 
który wespół z władzami policyjnem i prze­
prowadzał energicznie dochodzenia. Nagro-

‘ madzony materjał wykazał niewątpliwą an­
typaństwową działalność powyższego zakła­
du. W  szczególności wydawano tam dwa nie­
legalne pisma o treści antypaństwowej „P ro­
mień" „W erta", które w zakonspirowany 
sposób drukowane były w murach powyższe­
go zakładu „naukowego" na dwu cyklosty- 
lach. Pisma te podburzały do aktów wrogich 
Państwu i siały; nienawiść do wszystkiego, 
co polskie. Kolportowano je  tak w mnrach 
zakładu, jak i poza ich obrebem.

W  wyniku obciążającego materjalu w 
Min. W R. i OP. zapadła nieodwołalnie de­
cyzja zamkniącia prywatnego gimnazjum 
ukr^pńskiego w Drohobyczu, mieszczącego sie 
przy ulicy Śnieżnej w nowym, niedawno w y­
budowanym dwupiętrowym gmachu.

Likwidacje gimnazjum pornczono dy­
rektorów1 tut. gimnazjum państwowego p. Ja 
nowi Matlachowskiemu, który zamknięcia 
dokonał w poniedziałek rano.

POLSKO-NIEMIECKA UMOWA  
WĘGLOWA.

Londyn (PAT), Raport delegacji węglo­
wej do Skandyńawji wywołał krytykę za­
równo właścicieli kopalń jak i górników. — 
Jeden z przedstawicieli właścicieli wypowia­
da sie na łamach „Timesa" za natychmiasto- 
wem porozumieniem z polskimi eksportera­
mi, cytując wywiad dyi aktora Cybulskiego 
ogłoszony w Financial Times na dowód, że 
Polska pragnie zawarcia umowy międzyna­
rodowej. „Daily Telegr.** donosi, że miedzy 
firmami węglowymi polskimi i niemieckimi 
osiągnięto porozumienie co do podziału *yn- 
ku austrjaekiego, włoskiego i węgierskiego. 
Podpisanie umowy ma nastąpić w najbliż­
szych dniach.

ŚNIEG W  ALPACH.
Rzym (PAT). W iele dróg na przełęczach 

alpejskich zostało zasypanych śniegiem, któ­
ry spadł obficie w ciągu ostatnich kilku dni.
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Zabó stwo w szynku kulparkowskim.
Uśmiercił kolegę ciosem zadanym flaszką w głowę. —  Dziś odpo­

wiada przed sądem.
(K. IX) W dniu 9 sierpnia br. w szynku 

Staunern w B ufpsrkow ie zebrała się grupa 
gości, między którymi byli Jan Malski i Eu­
stachy Byrka — robotnicy. Malski i Byrka 
pili piwo, siedząc obok siebie. Po pewnym 
czasie z niewiadomej przyczyny pomiędzy to­
warzystwem zebranem w szynku wynikła 
ostra bójka, która przeniosła się na podwórze. 
Na odgłos b ó jk i ‘ wybiegli również ze szynku 
Byrka i Malski i dziwnym zbiegiem okolicz­
ności przyłączyli się do przeciwnych obozów. 
Byrka czynił Malskiemu wyrzuty, dlaczego 
°n jego przyjaciel przystał do wrogiego obo­
zu. _  Malski rzuci! mu w odpowiedzi stek 
brzydkich słów, a następnie uderzył Byrkę 
w twarz. Sprowokowany Byrka ugodził Mal- 
skiego w głowę flaszką z piwa, przyniesioną 
karczmy.

"y rok  w procesie Sieczki.
W arszaws. (j. — telef.) W  procesie o za­

mordowanie Sieczki zapadł wyrok. Po prze­
mówieniach obrońców i prokuratora sąd udał 

się na naradę, poczem wydał wyrok uniewin­
niający obu oskarżonym braci Pawłowskich. 
Przewodniczący w krótkiej ustnej motywa­
cji stwierdził, ze sąd nznał winę braci Paw­
łowskich za nieudowodnioną oraz że jeśli na­
wet oskarżeni strzelali, to działali w obronie 
koniecznej.

Zmiany w ruchu pociągów.
Warszawa, (j. — telef.) Do W arszawy po­

wróciła delegacja, która wzięła udział w eu­
ropejskiej konferencji rozkładów jazdy w K o­
penhadze. Na konferencji tej załatwiono sze­
reg polskich wniosków w sprawie międzyna­
rodowych rozkładów jazdy. Między innemi u- 
zyskano bezDOŚrednią komunikację pomiędzy 
Lwowem a Suzakiem przez Ławoezne, Buda­
peszt i Zagrzeb gdzie bedzie kursowa1 w 
jmesiacack letnich wagon I.. II. i, III. klasy. 
Czas jazdy z Warszawy do Bukaresztu skró­
cono o pieć godzin, oszczędzając na tem jeden 
noc iy odjazd.

Równocześnie uzyskane zostały w Kon­
stancji lepsze połączenia ze statkami podąża- 
3®ym i do Konstantynopola. Aten i Aleksan- 
drji. Podobno sprawa ta łączy się ze pniesie- 
niera rannego pociągu do W arszawy i wpro­
wadzeniem pociągu popołudniowego,

Jakkolwiek dla ruehu turystycznego ta 
zmiana rozkładu może być korzystna, _ to w 
każdym razie cUar Lwowa zaprowadzenie po­
południowego pociągu okaże się szkodliwe. — 
W ystarczy zważyć, że pociąg z Warszawy 
Przyjeżdża do Lwowa o g. 12 w nocy. Stano­
w i, to duże utrudnienie i podwyższenie kosz­
tów, jeżeli się zważy, jak daleko od centrum 
miasta znajduje się dworzec.

k o m u n i k a t  m i n i s t e r s t w a  s k a r b u .
Warszawa (PAT). Ministerstwo skarbu 

komunikuje: Pismem z dnia 30. październi­
ka br. doradca finansowy Rządu p. Devey 
zwolnił, zgodnie z postanowieniami planu 
stabilizacyjnego, 75 m iljonów zł. ze specjal­
nej rezerwy skarbowej, pozostającej w Ban­
ku Polskim, a to wobec posiadania przez 
Rkarb państwa dostatecznych rezerw kaso­
wych i utrzymanej w ciągu lat trzech rów-

Uderzony w okolicę kości ciemieniowej 
Malski po upływie 10 minut zmarł. Byrkę n- 
resztowano. Słuchany w śledztwie przyznał, 
że rzucił w stronę śp. Malskiego flaszką od pi­
wa. Gdzie ugodzi! denata nie wie, widział tyl­
ko, jak ten padł na ziemię. Podniósł dalej, że 
był kompletnie pijany i nie zdawał sobie 
sprawy z tego, co zrobił. Wie tylko, że denat 
uderzył go porzednio w twarz.

Cśkarżony o zbrodnię zabójstwa staną! 
dziś Eusiachy Byrka przed Trybunałem Y. 
Senatu.

Broni się opilstwem.
Przewodniczy r. Kosikowski. Oskarża 

prok. dr. Horodyski, brclii cm. sędzia Mro­
zowski.

Wyrok podamy jutro.

nowagi budżetowej Zwolniona suma 75 mi­
ljonów złotych została przeznaczona przez 
Ministerstwo skarbu, po uzg ^dnieniu z do­
radcą finansowym i prezesem Banku Polskie­
go na: 1) spłatę bezprocentowego długu skar­
bu państwa w Banku Polskim w kwocie 25 
miljonów, 2) fundusz F. przeznaczeniem 
na pomoc dla instytucyj rolniczych 25 m iljo­
nów, 3) zwiększenie płynnych rezerw skarbu 
państwa 25 m iljonów zł.

25 PCHNIĘĆ NOŻEM.
W ilno. (PAT.). We wsi Kamionka doko­

nano onegdaj bestialskiego zabójstwa na o- 
sobio mieszkańca tej wsi Nagórnego, na któ­
rego napadło kilku osobników, zadając mu 
25 ran nożem. Ustalono, iż morderstwa doko­
nali: brat zabitego Teodor oraz bracia Ste­
fan i Piotr H nliccj’ , wreszcie niejaki Boży- 
szko i Mazuk. Powodem zabójstwa byty spra­
wy majątkowe.

PIERW SZE POCIĄGI M IĘDZY GDYNIĄ 
A  BYDGOSZCZĄ.

Gdynia. (PAT.). Kom isja międzymini- 
sterjalna z udziałem wyższych urzędników 
dyrekcji kolejowej w Gdańsku udała się o- 
negclaj specjalnym pociągiem z Gdyni do 
Bydgoszczy, celem zwiedzenia uowowybudo- 
wanej "linji kolejowej. Kom isja wróciła wczo­
raj w nocy, stwierdziwszy, że w dniu 9 listo­
pada br. będzie można puścić pierwsze pocią­
gi między Gdynią a Bydgoszczą. Dnia 10 li­
stopada rozpoczęty będzie normalny ruch ko­
lejow y na tej linji. Uruchomionych będzie 9 
par pociągów.

SKAZANIE DZiENNIKARZY ŁÓDZKICH.
Łódź, (PAT) Onegdaj wieczorem przed 

sadem okr. zakończyła si. rozprawa przeciw­
ko redaktorowi odpowiedzialnemu dziennika 
„Głos Poranny1* Kronmannowi, oskarżonenr . o 
opublikowanie sprawozdania z kongresu Zw. 
Obrony Praw i W olności ludu w Krakowie. 
Sad skazał Kronmanna na j.e_deu rok twier- 
dzy.

Również wczoraj odbyła sie rozprawa 
przeciwko redaktorowi odpowiedzialnemu ty­
godnika „Łodzianin** Nowakowskiemu oskar­
żonemu o podanie sprawozdania z kongresu 
krakowskiego. Nowakowski skazany został 
również na jeden rok twierdzy..

OBNIŻENIE CEN ŚWIEC PARAFINO­
WYCH.

Lwów. (PAT Dowiadujemy sie z miaro­
dajnego źródła, że syndykat przemysłu nafto­
wego w związku z ogólno-światową sytuacją 
gospodarczą i wynikającą stąd obniżką cen 
niektórych surowców obniża ceny parafiny o 
15 zł., zobowiązując zarazem producentów 
świec do odpowiedniego obniżenia cen na 
świece.

ZJAZD NAUCZYCIELSTWA POLSKIEGO 
WE FRANCJI.

Lille. (PAT.). Odbył się tu doroczny zjazd 
nauczycielstwa polskiego pracującego wśród 
naszej em igracji. W  zjeździe tym wzięło u- 
dział około 100 nauczycieli i nauczycielek.

BUDŻET RZESZY ZA ROK 1930-1931.
Berlin (PAT), Opracowany przez rząd 

Rzeszy budżet na r. 1931-1932 przedstawiony 
będzie radzie państwa Rzeszy, W ydatki i do­
chody budżetu zwyczajnego ustalone zostały 
w wysokości 10*4 miljardów marek. Budżet 
nadzwyczajny wynosi 237.773.000. Rząd bedzie 
domagał się pozatem pełnomocnictw do za­
ciągnięcia pożyczki na pokrycie nadzwyczaj­
nych wydatków lat ubiegłych w wysOKOŚci.
638.000.000 i na pokrycie wydataów nadzwy­
czajnych na r. 1931 w wysokości 7i, jOO.OOO.

Straszna śmierć.
Robotnicy kotłowni na kopalni kr. -Oon- 

nersmarcha w Chwałowicach na G. Śląsku 
byli świadkami strasznego wypadku. Oto 50- 
letni murarz Klepek, kontrolując zawartość 
samoczynnego ■ podawacza węgla do kotłów, 
przez nieostrożność wpadł do jego y nętrzą. 
Ślimakowy transporter węgla porwał robot­
nika, wrzucając na palenisko kotłowe. 1 un 
robotnicy zdążyli wstrzymać mott r, z ofiary 
pozostały jedynie zwęglone szcz tki.

Z  m i a s t u .
(Ostatnie wiadomości).

(d.). KARAM BOL Z AUTEM POCZTO- 
WEM. Na ulicy Trzeciego Maja u wylotu ul. 
Marszałkowskiej wóz ciężarowy, którym po­
woził Jakób Reiter, liczący 66 lat, zamieszka­
ły przy ulicy Gazowej 1. 16, najechał na auto 
pocztowe ciężarowe LW. 7153, którem kiero­
wał szofer, Karol Obuszko. Wskutek zderze­
nia się przy aucie pocztowcem został złamany 
jeden resor, a nadto jest uszkodzona latarnia 
i numer rejestracyjny.

(d.). W ŁAM YW ACZE NA STRYCHU. 
W  nocy nieznani sprawcy przez dach realno­
ści przy ulicy Na Bajfej 1. 17, dostali się na 
strych realności sąsnedniej pod 1. 15. Zabrali 
oni tam z przedziałów strychowych wszystką 
bieliznę należącą, do lokatorow Miedzy inny­
mi Chaja Tepper ponosi szkodę na 800 zło-

t> h(d.) W Y P A D E K  NA ULICY K A ZIM IE ­
RZOW SKIEJ. Wóz tramwajowy Nr. 119, 
lin ji „5‘‘, który prowadził motorowy W o j­
ciech Kasprowicz, jechał dzi> ulicą Kazimie­
rzowską. W  pewnym momencie motorowy 
Kasprowicz usiłował wóz zahamować, jednak 
to nie udało się mu, gdyż przy wozie hamulec 
wadliwie funkcjonował. Wskutek tego tram­
waj najechał na wóz ciężarowy, naładowany 
drzewem, z którego woźnica Michał Kluk, za­
mieszkały w Lewandówce, spadł z. wozu i do­
znał silnego stłuczenia prawej nogi. Równo­
cześnie jeden koń, z powodu unadku na bruk, 
doznał T>okalcc"enia tylnych nóg'.

(d) POBICIE. Na ulicy Balonowej nieja­
ki A dolf Moszumański, zamieszkały przy tej 
samej ulicy pod 1. 12. pobij laską po ^głowie 
Joachima Berlina, mieszkającego w Zamar- 
stynowie przy ul. Lwowskiej 5, Pobitego Ber­
lina zaonatrzyło Pogotowie ratunkowe.

(d) K RAD ZIEŻ M IESZKANIOW A. — 
Z mieszkania Wilhelma Miksy przy ul, Lę 
ona Sapiehy 28, skradziono 11 skórek ielsKi- 
nowyck, oraz teczkę skórzaną. Dochodzenia 
w tej sprawie prowadzi szósty komisarjat 
policyjny przy ni. Łąckiego.



Kronika bieżąca.
i J CZWARTEK

rz. kat. Leonarda;
L IS T O P A D A gr. kat. 24 A ref ty.

42 „W IE K  N O W Y " Nr 4316 2 ciaia 6 listopada 193:).

KREH D O

ZĘBÓW „TLEN
k £  b ę d ą c  a n ty s e p ty c z n y m ,  

j e s t  n a jle p s z y m  ś r o d ­
k ie m  p r z e c iw k o  p su ciu  
s ię  z ę b ó w . 44713

Rewizje w lo b ia c h  socjalistycznych.
Posiuk iw sm e bs-oni. — Pogotowie

WIEDEŃ. (Pat.) Na podstawie doniesień, 
iż socjalistyczny Schutzbund posiada tajne 
ikłady broni i amunicji, minister spraw we­
wnętrznych Stahremberg zatządził rewizje w 
•okalach socjalistycznych w całej Austrji. Dla 
utrzymania porządku i spokoju zarządzone zo­
stało pogotowie wojskowe.

We Wiedniu rewizje nie wydały rezultatu 
zbyt wielkiego, natomiast na prowincji był 
afekt większy. Do wieczora skonfiskowano 
znaczną ilość rewolwerów, granatów ręcznych, 
materjałów wybuchowych i t. d. W Wiener 
Neustadt znaleziono między innemi w ratuszu 
skrzynię z rewolwerami wojskowymi, zaadre­
sowaną do Miejskiego Urzędu opieki nad mło­
dzieżą.

wojskowe w całym kraju.
W Insbruku skonfiskowały władze do­

tychczas 6 karabinów maszynowych, 150 skrzyń 
z amunicją, kilka skrzyń z karabinami, pakiet 
z materjałem wybuchowym i liczny sprzęt 
wojskowy, W Wiener Neustadt przeprowadziły 
władze rewizję w  gmachu ratusza i znalazły 
tam większą ilość broni.

WIEDEŃ. (Pat.) Przea gmachem uniwer­
sytetu studenci narodowo-socjalistyczni napadli 
na kolporterów socjaldemokratycznych, ode­
brali im wszystkie odezwy i gazety i ułożyw­
szy w stos, podpalili. Policja konna ugasiła 
ogień,

Handlarze żywym towarem
wywieźli dziewczęta ze Lwowa.

WARSZAWA. (Pat.j Z Olesna donoszą, 
Że w jednej z restauracyj pod Olesnem policja 
niemiecka aresztowała rodzinę złożoną z 7 o- 
40b niejakiego Goldsteina, który trudnił się 
wywożeniem z Polski dziewcząt zagranicę.

Goldstein zeznał, że w ostatnich czasach 
dziewczętom pochodzącem ze Lwowa przyrzekł 
wyrobienie posady w zakładach krawieckich

w Paryżu. Dziewczęta natomiast,1 które byiy 
razem z nim (liczące lat 17 i 20) oświadczyły, 
że przyrzekano im pracę w Berlinie.

Goldstein nie posiada żadnych dokumen­
tów osobistych, natomiast znaleziono przy nim 
kilka tysięcy złotych i kilkaset franków fran­
cuskich. Całe towarzystwo osadzono w aresz­
cie w Oleśnie.

Pieniądz prowadzi do manjactwa.
CODZIENNIE W  INNYM DOMU. — DZIWNY POWÓD SAMOBÓJSTWA. — KRÓL 
- VIIA KY. — MILJONERZY NĘDZARZAMI. — S0.8SG DOL. ZA PRZEDSTAWIENIE.

(xy) Nie każdemu wiadomo, ilo różnych 
rodzajów dziwactw istnieje wśród m ilione­
rów. W  każdym z nich wytworzyła się pod 
wpływem potęgi złota jakaś manja, która do­
prowadza ich najczęściej do obłąkania i sza­
leństwa. Edward Satterswhite z Londynu 
nabył 365 domów w Anglji, a każdy dom 
przeznaczony był na jeden dzjeń w roku, — 
Wszystkie domy były wspaniałe umeblowa­
ne i wszystkie puste, ponieważ właściciel ich 
mieszkał w pewnym hotelu na Riwierze, któ­
rego nigdy nie opuszczał. Ale był on mądrzej­
szy od swego szkockiego lorda, który kazał 
sobie zbudować zamek z 365 oknami, aby móc 
patrzeć każdego dnia przez inne okno. A le 
gdy służący oznajmił mu, żo rok przechodni 
posiada 366 dni i niema w zamku okna na 
dzień 29 lutego, lord udał się do zamku i za­
strzelił się.

Pewien Beigijczyk znowu, nazwiskiem 
Duplaix, trzymał dwóch służących, karła i ol­
brzyma, z których pierwszy musiał sznuro­
wać mu trzewiki, a drugi zawiązywać krawat- 
k ę .In n y  Beigijczyk, zmarły bankier Loewen- 
stein, posłał raz samolot do Londynu, aby za­
brał stamtąd zapomnianą przez niego laskę.

6.000 kandydatów
do szkory lotniczej dla małoletnich 

w Bydgoszczy
W  dniu 1. bm. ot .arta została podoficer­

ska szkoła lotnicza dla małoletnich w Byd­
goszczy. Na tOO m iejsc przewidzianych w 
ple, wszym roku istnienia szkoły zgłosiło się 
ąż 6.000 kandydatów; z tej liczby wybrano, 
uwzględniwszy warunki zdrowotno kandyda­
tów, oraz ich wykształcenie ogólne, 200 osób, 
które poddano następnie egzaminowi ikonkur- 
owemu.

Zadaniem szkoły jest przygotowanie kan­

Poeta Oscar W ilde umiał w sposób ge­
nialny trwonić pieniądze. W  czasach swego 
największego powodzenia wydawał rocznie 
20.000 funtów szterlingów. Dwaj bracia Le- 
baudy odziedziczyli prawie 100 m iijonów fran 
ków. Starszy wsławił się tem, żo w roku 1892 
urządził obiad na 2000 osób, a w rok później 
kazał się koronować królem Sahary. Młod­
szy wydał więcej pieniędzy, niż odziedziczył, 
i skończył w domu obłąkanych

Jedynym w historii świata rozrzutnikiem 
był Tohn Steele. Jako młody chłopak zarobi! 
w kilku tygodniach w K aliforn ji 100 m iijo­
nów dolarów, przepuścił to w przeciągu 10 lat 
i skończył w 30 roku życia w przytułku dla 
ubogich. Steele zapalał cygara studola,rowe- 
mi banknotami, wydawał dziennie 20.000 do­
larów, a gdy nie wiedział, na co ma je wydać, 
wyrzucał je  formalnie wieczorem przez okno. 
Raz zapłacił 80.000 dolarów za przedstawienie 
teatralne, któremu przypatrywał się sam.

Ale ob k wielkich rozrzutników są wśród 
amerykańskich m iljonerów wielcy filantropi. 
Rockefeller ofiarował w przeciągu 50 lat je­
den miljard dolarów na cele humanitarne.

dydatów do zawodu podoficerskiego w lotni­
ctwie przez oupowiednie wychowanie, oraz 
wyszkolenie wojskowo-ogólne i fachowo-teeh- 
niczne. Nauka w szkołę trwa 3 łata. W  pierw­
szym roku uczniowie odbywają naukę wspól­
nie, w drugim zaś pozostają przez dwa mie­
siące na wspólnym kursie, poczem następuje 
podział uczniów na dwie grupy: grupę pilo­
tów i grupę mec-haników.

Do szkoły przyjm owani są uczniowie w 
wieku od lat 16 do 18, posiadający ukończoną 
conajmniej 6-klasową szkołę powszechną. — 
W  roku bieżącym wolnych m iejsc w szkole 
już niema.

T e m p e r a tu r a  w duiu 5 lis to p a d a  o g o n z . 
S-m o,, r a n o  : +  10 C,

REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH. 
TEATR WIELKI.

Środa o 7.30 „Tosca“ , opera,
Czwartek o 7.30 „Fiolek z M ontm artr*» 

operetka.
TEATR MAŁY.

Środa i codziennie o 7.30 „Pierwsza pani 
Selby", komedja.

TEATR „ROZMAITOŚCI*'.
(Gmach Domu Narodn. — ul. Rulewskiego 22).

.roda, g. 7‘30: „K ról Nikodem1*, groteska. 
Czwartek o 7.30 „Dzielny wojak Szwejk'1. 
Piątek o 7.30 „Dzielny wojak. Szwejk".

TEATR NOWOŚCI.
Środą, g. 7‘30: Hiszpańska mucha'1 
Czwartek, g. 7'30: Lnisiana1',

KINOTEATRY.
CHIMERA. Głupie szczęście. 
FATAM ORGAN A: Dzwonnik z Notre 

Damę,
O AZA: Gehenna pasierbicy.
PA N : Trędowata.
SPLEND T: Wiosenna miłość. 
STYLOW Y: Poeta-żebrak, oraz Pat i Pu- 

tachoi
UCIECHA: Zakazana kobieta (V. SciiLid- 

kraut).
KINOTEATRY DŹWIĘKOWE

i^ O L L O : Anioł pod szminką. (B. Dove) 
CA SINO: Taniec wśród serc.
GRAŻYNA: Romans nad Rio Grandę. 
K O PERN IK : Cztery pióra, oraz Kokoso­

we orzechy.
LEW : Trojka. (O. Czechowa i Sehlettow 
M ARYSIEŃ K A: Cztery pióra, oraz K o­

kosowe orzechy.
PA ŁAC E : M oje słoneczko (Janet Gayuor) 
PA SA Ż: Angelita,
R A J: Białe cienie.

PROGRAM K ASYNA I KOLA LiT.- 
ART. na bieżący tydzień: W eczwartek 6 bm 
o g. 20-ej koncert W acława Kochańskiego, 
skrzypka. Przy fortepianie Helena Ottawo- 
wa. Bilety do nabycia w kaneelarji Kasynu.

DENTYSTA - STOMATOLOG 44791

Dr. ZYGMUNT R E N N I R
KĘTRZYŃSKIEGO 21. Szwajcarskie białe złoto.

KONCERT MAURYCEGO ROSENTHALA
odroczony na piątek 7. b. m. Mistrz M. Rosenthal, 
który w niedzielę przyjechał do Lwowa, podczas 
podróży uległ zaziębieniu, co nie pozwala mu 
w dniu dzisiejszym wystąpić na estradzie. Koncert 
odbędzie się nieodwołalnie w piątek 7. b. m. Za­
kupione bilety zachowują ważność. 5690

W  TEATRZE WIELKIM dziś „To.sca“ 
z Czarnecki i Zaleskim na czele zespołu. Par- 
tję tytułową śpiewa sopranistka warszawską 
pani Maryla Wika-Krzywiee, orkiestrę pro­
wadzi Massini. Zniżki ważne. — Jutro i dni 
następnych „Fiolek z Montmartre", o którego 
oprawie kostjum owo-dekoracyjnej na naszej 
scenie szeroko rozpisuje się nawet prasa 
pozalwowska, stwierdzając jej świetność zgo­
ła niecodzienną. Powszechno uznanie znaj­
duje również wykonanie „Fiołka".

W  TEATRZE ROZMAITOŚCI dziś gro­
teska fantastyczna Goetla i Malczewskiego 
„Król Nikodem'*. Jutro wraca na afisz
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„Dzielny wojak Szwejk*1, aby w sobotę świe­
cić swój jubileusz 50-tego przedstawienia w 
tym sezonie.

W  TEATRZE MAŁYM wczorajsza pre- 
m jera komedji Ervine‘a „Pierwsza pani 
Selby“  była triumfem Katarzyny Żbikow­
skiej, jako odtwórczyni roli tytułowej. Ar­
tystce urządzono owacje kwiatową. Oklaski­
wano również gorąco innych_ wykonawców. 
„Pierwsza pani Selby“ grana jest codziennie.

„DOROTA ANGERMANN" HAUPT- 
MANNA bedzie najbliższą preinjerą, z kto- 
i'ą p. Schiller wystąpi na scepie Teatru Roz­
maitości. W  roli tytułowej ujrzym y artystkę 
teatrów stołecznych p. Ewe Kuncewiczówną.

Prem jera „D oroty Angermann ‘ zapowie­
dziana jest na pierwsze dni przyszłego ty­
godnia.

W  TEATRZE NOWOŚCI dzisiaj, w śro­
dę zniżka cen na ostatnie przedstawienie 
„Hiszpańskiej muchy“ , znakomicie granej 
Przez zespół b. artystów teatrów miejskich, z 
ulubieńcami lwowskiej publiczności L. Czar- 
nowskim i M. Tatrzańskim na czele.

CZTERY W YSTĘ PY operetki murzyń­
skiej w dybach 6, 7, 8. i 9 lun w teatrze Nowo­
ści zapowiadają sic jako niezwykła atrakcja. 
W  Warszawie bilety na przedstawienia trupy 
„Black Flovers“ były wysprzedane na kilka 
dni naprzód. Produkcje czarnych artystów 
w operetce „Luisłana** budziły podziw. Tru- 
Pa składa sic z 60-ciu osób. wyłącznie mu­
rzynów i mulatów, posiada własny jazz, chór, 
oraz balet, przywozi własne dekoracje.

Z U NIW ERSYTETU J. K. we Lwowie:
Przybył do Lwowa prof. Stefan Mierzwa, dy­
rektor fundacji Kościuszkowskiej w Amery­
ce, utworzonej przez Polaków Stanów Zjed­
noczonych. Fundacja ta udziela stypendjów 
studentom Polakom i zajmuje sic wymianą 
profesorów. W  środc o g. 17-ej p. Mierzwa wy­
głosi odczyt pi. „O amerykańskich uczelniach 
akademickioh‘‘ w sali Kopernika w gł. gma­
chu uniwersytetu przy ul. Marszałkowskiej 1 
Wstęp wolny.

(d) PIĘK N Y  CEL. Na zakupno książek 
dla ludu wiejskiego urządza K  o TSL. im. 
Jeża w niedziele 9 hm. w sali Hotelu Geor- 
ge‘a niezwykły „Podwieczorek artystyczno-ta- 
neczny‘‘. W  części artystycznej wystąpią zna­
ne z estrad koncertowych panie Matylda Pa- 
wińśka (pianistka) i Slefanja P avAii.ska (cze- 
listka), oraz artyści teatrów miejskich pp. 
Pontanówna, Zofja  Bnrwińska i W ojciech 
Ruszkowski. Akompaniament objęła pan1 puł 
kownikowa Śniadowska. Bufet bedzie obfi­
cie zaopatrzony i prowadzony we własnym

rządzie. Poezątejr punktualnie o g. 5 popoł. 
Wstąp na sale 2 zł., bilet akademicki 1 zł. 
K arty wstępu wcześniej nabyć można u por­
tiera hotelu George‘a, a w czasie uodwieczor- 
ku nrzy wejściu na»sale.

ZW. POL. IŁODZTEŻY DEMOKR. okręg 
lwowski komunikuje niniejszem, że walne ze­
branie okręgu od-bedzie sie we czwartek 6 bm. 
o g. 7 wiecz. w lokalu własnym przy ul. Zybłi- 
kiewicza 33, prawy parter. Obecność wszyst­
kich członków i kandydatów obowiązkowa.

„ Z  „G W IA ZD Y “. W ydział Stow. ,-Gwiaz- 
*ta“ we Lwowie rozpisuje konkurs na zasiłek 
T  kwocie 600 zł. na otwarcie warsztatu z fun­
dacji śp. ks. Hieronima Lubomirskmgo. P o­
dania o zasiłek ten wnosić moga tylko człon­
kowie . rei. rz.-kat., którzy należą ,io „Gwiaz­
dy* najmniej 10 lat, do 16 listopada br. g. 12 
w poi. t]o  biura Stowarzyszenia.

II. Lw. Oddz. Pol. T-wa
Pizyczjiego odbędzie sie we czwartek 6 bm. 
o g. 19 na politechnice w sali fizycznej (nr. 1), 
z następującym norządkiem dziennym: prof. 
Halauiibrenner: Sprawozdanie z obrad sekcji 
Pedagogicznej na V. zjeździe fizyków w Poz­
waniu. As. Nikliborc: O pewnych właściwo­
ściach rozładowali elektrycznych w gazach.

NA KU RSIE  DLA DOROSŁYCH Koła 
Pań TSL. rozpoczęła sie już nauka r o b ó t ._ W e 
wtorki bedzie nauka kroju i szycia bielizny 
damskiej, a w piątki bielizny meskiej. W pi­
sywać sie jeszcze można we czwartek i nie­
dziele od 5—6 w szkole żeńskiej im. Staszica
(Podwale 17).

Kącik astrologiczny.

Kto urodził się dnia 6. listopada...
Cechy charakteru. -  Jakim będzie. -  Wady i zalety. -- Co mu grozi. 

Czego się powinien strzec i do czego dążyć.

KTO URODZIŁ SIE DN IA 6 LISTOPADA, 
pracowity, sprawiedliwy — wiecej kieruje 
sie sercem aniżeli głową.

Rezolutny, odważny, śmiały — sam jest 
twórcą swego losu.

W charakterze swym iiosiada dużo stałe 
ścł, jest jednakże zbytnio skłonnym do ufa­
nia słowom innych ludzi. To też dzięki nie­
właściwie umieszczonemu zaufaniu zarówno 
jak i na skutek złudzeń.dctórym ulega — mo­
że być narażonym na większe straty.

Ma dużo wrodzonej dobroci i gościnno­
ści. Jego wielkie poczucie godności własnej 
potęguję sie z . wiekiem, ą występując^ na; 
zewnątrz okazuje dnżo samoopanowania i 
taktu; jest otwarty, hojny, szczery.

Lubi bardzo uznanie, i chociaż n e pracu­
je bynajm niej w tym celu aby je osiągnąć — 
pochwala jednak zawsze sprawia mu przy­
jemność.

Jedną z Tego właściwości, jaka najbar­
dziej rzuca sie w oczy jest niezwykle silna 
wola i niezmordowana siia pracy — gdy cho­
dzi o realizacje zamierzonych celów.

Ożywia go przytem nienasycone pragnie­
nie wiedzy, poznania, przeniknięcia wszyst­
kiego. Pragnie odkryć i poznać konstrukcje 
i skład każdej rzeczy oraz przeniknąć zasadę 
je j istnienia.

Łączy sie z tein subtelna intuicja i sąd 
surowy — ale sprawiedliwy. Dzięki temu ła­
two analizuje charaktery innych ludzi i szyb­
ko rozstrzyga problematy zawiłe.

Naogół jednak człowiek urodzony dzisiaj 
wie ij kieruje sie uczuciem aniżeli logiką.

Jest to natura jowialna i sympatyczna, 
z predyspozycji do pobłażania sobie oraz pe­
wną skłonnością do niedyskrecji, co później 
może go narazić na szkody lub straty.

Hnrzejrne i przyiazne usposobienie łączy 
sie z pogłębioną znajomością życia i charak­
terów ludzkich a także i odwagą morahią.

Chetnie zajmuje sie sprawami innych lu­
dzi i pomaga potrzebującym. Szczery i libe­
ralny — jest stałym przyjacielem i wiernym 
kochankiem.

Dusze jego wypełniają uczucia poteżne i 
silne namiętności — ale pomiędzy jego pod­
świadomością a życiem myślowem niema roz- 
dźwieku — gdyż jest to człowiek jednolity, cał 
kowicie i bez zastrzeżeń oddający sie swej pra 
cy i celom . życiowym.

Dnia 6 listopada urodzili sie: Ignacy Pa­
derewski, wielki artysta i patrjota, znakomi­
ty malarz Józef Chełmoński. Henryk Kórab- 
Kucharski, współredaktor Matin‘a, b. prezy­
dent Francji Armand Fallieres, Carlo Botta, 
wybitny pisarz włoski z zeszłego wieku, nasz 
poseł w Wiedniu Karol Bader, Jonas Lie, po­
eta norweski, Chinka Anna May Wong, gwia­
zda ekranu, John Philipp Sousa, kompozytor 
amerykański i Sir Herbert Samuel, nadkomi­
sarz Palestyny, obecnie wicekról Indyj.

Jan Starża Dzierżbieki.

ZW IĄ ZE K  PRACOW . POCZTOWYCH,
Koło 6 we Lwowie, urządza 8 listopada o g. 
21 „Jesienną zabawę taneczną** w sali Domu 
Narodnego, wchód z ul. Ormiańskiej 1, II. p. 
i Rutowskiego 22. Bufet tani we własnym za­
rządzie, orkiestra własna. Wstąp 2 zł., dla PT. 
akademików i wojskowych 1 zł.

(d) ARESZTOW ANIA. W czoraj do aresz­
tów policyjnych dostali sie: Michał Lewicki, 
bez zajęcia i stałego miejsca zamieszkania, za 
oszustwo na szkodę Adolfa Einhorna, restau­
ratora przy ul. Gródeckiej 24; Marjan Jam- 
broży, lat 30, Marja Głośnieka, Herman Le­
nart, lat 18, Aleks. Leszczyński, lat 22, A dolf 
Schein, lat 18, Franciszek Ostrowski, lat 26
i Karol Jordach, wszyscy bez zajęcia, za włó­
częgostwo; Piotr Bazarnik, lat, 34, poszukiwa­
ny przez posterunek polic. w Obroszynie- Eu- 
genja Lasota, lat 29, prostytutka, za wałęsa­
nie sie po ulicach zakazanych; Zofja  M arty­
niak, lat 21, zamieszkała w Zamarstynowie, za 
trudnienie sie krytym nierządem; oraz Salo­
mon Miihlstein, lat 25, bez zajęcia, za jazdę 
pociągiem z Krakowa do Lwowa bez biletu.

(d.). PO K Ą SAN A  PRZEZ PSA. W czoraj 
pies M arji' Lubomirskiej zamieszkałej przy 
ulicy Mochnackiego 1. 25, pokąsał dotkliwie 
Marje Paszkiewicz mieszkającą przy ulicy 
Sykstuskioj ]. 10. Sprawą tą zajęła sie policja.

(d.). KIESZO N KO W A K RADZIEŻ. W  re­
stauracji Hermana Rosena przy ul. Zamar- 
stynowskiej 1. 49, przebywał wczoraj Kazi­
mierz Lada, zamieszkały w Zamarstynowie. 
W  tym czasie skradziono mu portfel, zawie­
rający 600 złotych, dowód osobisty i różne 
zapiski.

(d) ZIĘĆ I TEŚĆ. Emeryt .Tan Stach, li­
czący 66 lat, zamieszkały przy ul. Bziałyń- 
skich 5 ma zięcia. W czoraj zieć zranił go cicż 
ko w glowe. Pogotowie ratunko,ve udzieliło

Stachowi pomocy, poczem przewiozło go szpi­
tala powszechnego.

(d) ZNALEZIONO. Jadwiga Hordyńska 
zdeponowała w pierwszym komisarjaeie po­
licyjnym  przy ul. Jabłonowskich torebke 
damską, skórzaną, zawierająca pieniądze, chu­
steczkę do nosa. znaczki pocztowe i różaniec, 
znalezioną na ul. Zielonej. — W  piątym komi- 
sarjacie przy ul. Jachowicza zdeponowali: Ja 
kób Durnhelm sześć kluczyków, znalezionych 
na ul. Kazimierzowskiej, a posterunkowy Clui 
dy torebke damską., zawierającą leg ym a - 
c.ie na nazwisko Edy Spring, znalezioną na 
ulicy Legjonów.

Z PERSJI powrócił i na ogólne żądanie 
pań i panów prowadzi jeszcze ostatnie bursa 
dywanów orygina'nych perskich ułatwionym 
sposobem (na ramach) oraz smyrneńskich — 
znany twórca przemysłu dywanowego w Pol­
sce p. Karol Litwinowicz. By dać możność ka­
żdemu wzięcia udziału w tak szlachetnych i 
pięknych pracach, którycn w Polsce przemysł 
stwarzamy, całość kursu 14-dniowego po 2 go­
dziny dziennie tylko 10 złp., początek kurSu 
5 i 6 bm. Wpisy oraz informacje w dnie po­
wszednie od 10—14 i od 16—20 — w firmie 
„Orienfpers11, Lwów, Zyblikiewiezn 18, 44351

(d) CG ZNALEZIONO W  TRA M W A ­
JACH ? W  czasie od 27 X . do 2 bm. włącznie 
w wozach tramwajowych znaleziono różne 
przedmioty, zapomniane przez jadących pasa­
żerów. W  biurze inspektoratu ruchu tram­
wajowego przy ul. W óleckiej 4 są do odebra­
nia; piec portmonetek, klucz, sucharki, szczo­
teczka, kapelusz męski, linja. laska, chustecz­
ki. teczka, dwie pary rękawiczek, trzy para­
solki, rękawiczka, trzy parasole, bielizna, re­
klamy, naszyjnik, banknot, ubranie, torebka, 
czanka, klucze wertheimowskie, broszka i gwo 
ździe
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którzy z powodu śmierci 
H lfi ' f & Ł U S S l l H  naszej Najukochańszej Cór- 

i —  ki i S i o s t r y  Śp. Marji
Krug, okazali nam swoje współczucie i wzięli 
udział w oddaniu ostatniej posługi Zmarłej — a 
w szczególności Przew. Duchowieństwu, Kurato- 
rjum lwow. Sodalicji Marjańskiej, Tow. ŚŚ. W in­
centego a Paulo, Nauczycielstwu, — Związkowi 
chrześc. nar. nauczyc. i jego Prezydjum, Związko­
wi Koła Rodzicielsk., Uczenieom ze szkoły im. Kor­
deckiego, Przyjaciołom i Znajomym — przesyłamy 
tą drogą najserdeczniejsze wyrazy podzięki.

44790 MATKA i RODZEŃSTWO.

(d) W YPADEK . Niejaki Jan Zieliński, za­
mieszkały przy ul. Rycerskiej 30, jechał w o ­
zem ciężarowym ulicą Gródecką. W  czasie 
tym wozem swc,m zaczepił jadący z prze­
ciwnej strony wóz tramwajowy m 140 lin ji 
„14“. Wskutek tego- Zieliński spadł z wozu 
pod konia i doznał potłuczenia. Pierwsze po­
mocy udzieliło mu pogotowie ratunkowe.,

(d) OSZUKANY PI IAWNIK.. Ulicą P  d- 
wale przechodził wczoraj Bogdar HawryR-k, 
student praw, zani. w Poniltwie Małej. Tam 
przystąpili do niego dwaj nieznani mu osob­
nicy, od których kupił dwie obrączki i łańcu­
szek złoty, za co zapłacił im 38 zł. Później 
Hawryłuk przekonał sią. że padł ofiarą oszu­
stów, gdyż przedmioty te fiyły mosiężne.

Lwl. wypadki w \ Lwowie.
(d.) W czoraj znowu wydarzyły sią dwa 

wypadki na ulicy. Najpierw Moses Glazer, 
szofer, zamieszkały przy ul. Leona Sapiehy 1. 
47 najechał na ul. Kopernika swą autodoroż- 
ką na przechodzącą przez jezdnie Kazimierą 
Gryć, mieszkającą przy ul. Kopernika 1. 21, 
która wskutek tego doznała oijrażeń na ca- 
łem ciele. Po spisaniu protokołu szofera pozo­
stawiono na wolnej stopie.

Nastąpnie Gustaw Quandt, liczący lat 26, 
zamieszkały przy ul. Na Bajki 16, jadąc mo­
tocyklem Nr. L. 90711 potrącił na ul. Koper 
nika, w czasie gdy przechodziła przez jezdnią 
Marją Łabajówną, zamieszkałą przy ul. Zdro­
wie 1. 8, wskutek czego doznała ona okalecze­
nia prawej nogi ora: tąki, ponadto podarła 
płaszcz oraz pończochy. Po spisaniu proto­
kołu z Quandtem puszczono go na wolność.

Sport.
Najbliższy program ligowy.
"W ladehodząc.ą niedzielą 9 listopada br. 

odbądzie sią pie;ć spotkań o mistrzostwo ligi, 
a to:

we Lwowie: Czarni — Warszawiauka, 
w Krakowie: Cracovia — Pogoń, 
w Warszawie: Polonia — Garbarnia, 
w Łodzi: Ł. K. S. — Legja, 
w Katowicach: Ruch — W arta (18 minuto­
wa, dogrywka).

Na Kraków skierowane są oczy całej Pol­
ski sportowej: Jeśli Cracovia wygra z Pogo­
nią — pozostają jej, jedynie jaszcze dwie gry, 
a to z Czarnymi w Krakowie i Ł. K. S-eiu 
w Lodzi, przyczem Craeoyia dążyć bądzie do 
zdobycia dalszych punktów i wysnniącia sią 
przed Wisłą. Na Pogoni spoczywa zatem 
wielki ciężar pracy dla Wisły.. — a nie mniej 
i dla siebie, gdyż w razie zwycięstwa nać 
Cracoyią Pogoń wysunąć sią może przed 
Garbarnie, a przedewszystkiem nie da sią 
wyp ;edzić Czarnym.

Jak widzimy meez Craeoyia — Pogoń ma 
doniosłe znaczenie dla kilku drużyn, nie na­
leży bowiem zapominać, że w środku tabeli 
jest również zaczęta rywalizacja o lepsze 
miejsce.

Dlatego leż uiedzi-elue spotkanie Czarni- 
Warszawianka we Lwowie budzi zrozumiałe 
zainteresowanie czy Czarni osiągną 20 punk­
tów, bijąc Warszawianką, czy też oddadzą 
jej jakieś punkty, j-ik to mńatulo, mimo wy­
siłków, uczynić musiała Garbarnia. Mamy

If if ą g le l
G O f t t f O S l Ą S K I

pierwszej jakości zł. 66"— za tonę z do­
stawą przed don? oraz KOKS i DRZEWO  

opałowe poleca biuro węglowe 
Aleksander Powroźnicki i Ska, emer. 
pnłk. W . P. — Lwów, K. Ujejskiego 14, 

tel. 74— 78. 5661

nadzieją, że gospodarze dołożą wszelkich sta­
rań, by z zawodów tych w yjść zwycięsko i w 
czwartym roku mistrzostw ligowych zająć w 
tabeli odpowiednią loicatą.

Mecze Polonia — Garbarnia, Ł. K. S. — 
jLegja i Ruch Waita mają swój wabik 
z tego wzglądu, że oprócz drużyny mistrzow­
skiej, nagrody w form ie żetonów srebrnych 
i brouzowych otrzymują gracze tych klubów, 
które v/ tabeli mistrzowskiej zająły drugie
i trzecie miejsce. Gracze drużyny mistrzow­
skiej otrzymują żetony Mocone.

O te żetony srebrne i bronzowe _ walczą 
Warta, Legją i Polonja, przyczem jednej z 
tych drużyn dostana się jedynie żetony bron­
zowe. bo złote i srebrne podzielą miedzy sie­
bie Wisła i Cracowia!

Przypuszczalnie Legja wywiezie z Łodzi 
dwa punkty, a Garbarnia wróci do Krakowa 
bez powiększenia kapitału, umożliwiając Po- 
lonji z-dobycie 2fi punktów!

W arta potrafi chyba uchronić swe do­
tychczasowe zwycięstwo z Ruchem i oprze 
sią Górnoślązakom przez 18 minut dogrywki. 
W ogóle poznańczyey muszą sią w tym roku 
bardzo pilnować, jeśli chcą pozostać na 3-m 
miejscu, a marzyć mogą o lepsze w razie w y­
bitnego pecha Wisły z Pogonią, oraz Craco- 
yii z Pogonią, Czarnymi i Ł. K. S-em.

Ponieważ jest to bardzo mało prawdopo­
dobne, stan tabeli u je j góry zdaje sią bardzo 
mało sią zmieni.
PIŁK A  NOŻNA N A GÓRNYM ŚLĄSKU.

Na Górnym Śląsku odbyU sią w niedzielą 
nastąpujące mecze towarzyskie: W  Katowi­
cach: IFO — Śląsk (Świętochłowice) 3:0 (2:0), 
Pogoń — Diana 2:1 (1:0), Słowian — K olejo­
we P. W. 2:1 (1:1), Jedność (Michałowice) — 
Iskra (Siemianowice) i ) (0:0), Klub Sporto­
wy „20“ (Bogucice) — Policy jny Klub Spor­
towy 3:2 (2:1), Klub Sportowy Chorzów — 
Preussen (Zaboże) 3:2 (1:2) (ładny sukces, po­
nieważ, drużyna niemiecka iest wicemistrzem 
Śląska. Opolskiego i w sobotą pokonała mi­
strza Śląska Opolskiego 3:2 Naprzód (Załą- 
że) — Klub Sportowy 22 (Mała Dąbrówka) 

:0 (3:0)
Wcyklu gier puhar „Juyelia“, zorgani- 

zowaym przez ŻKS. Katowice, odbyły sią 2 
mecze: drużyna ligowa Ruchu zwyciężyła 
klub sportowy „06“ Mysłowice 7:0 (4:0), bram­
ki zdobył.. Sobota (3). Peterek, Buchwald, 
Urban i Badura. Klub Sportowy „06“ K ato­
wice z wy ciążył Naprzód (Lipiny) w stosunku 
3:2 (1:1).

Bielsko. Bielsko — Katowice 4:2 (1:0).
Rybnik. Bielsko — Rybnik 1:1.
Piłka nożua za granicą: Split U duk— 

Belgradzki K. S. 3:1, Concordia — Slayią (Sa­
rajewo) 3:0, Jugosławia — Slavia ,Osiek)_5:0.

Wrocław. W  niedzielą odbył sią piąty 
z kolei mecz miedzy Niemcami a Norwegja. 
Spotkanie zakończyło sie nierozegraną 1:1. 
Cztery poprzednie mecze przyniosły zwycię­
stwo drużynie Niemiec. Zawodom przypatry­
wało sią 45 tysiący widzów.

LE K K A  ATLETYKA.
Dwa rekordy polskie. W  sobotą z okazji 

zawodów o odznaką sprawności urządzonych 
staraniem Pozn. Zw. Lekkoatletycznego osią- 

j gnął miody zawodnik poznańskiego AZS-u 
iŃowopolski. nowy rekord polski w rzucie 
{oszczepem 79.70 m. (prawą reką 46.95, lewą 
32.75 m.). Zawodnik Sokola. Kupś uzyskał w 

I marsau na 10 kim. czas 59:11.2 (nowy rekord 
polski).

STRZELANIE.
Dnia 26 października b. r, urządziła Sek­

cja Tecbuieka AZS. u teclmickie zawody 
strzeleckie z broni małokalibrowej na 50 m. 
i pistoletu dowolnego rj.a 25 m. na strzelnicy 
wojskowej na Kleparowie.

W  pierwszej konkurencji przy możliwych 
do_ zrobienia 300 pkt. trzy pierwsze miejsca 
zajmują: Kol. Sulewski 252 pkt., kol. Rżąca 
214 pkt., kol. Haluza 199 pkt., zaznaczyć na­
leży, że strzelanie odbywało sią do tarcz nie­
normalnych na tą odległość, co po przelicze­
niu przedstawiałoby sią zgrubsza: I. 272 pkt., 
II. 251 pkt., III. 246 pkt.

W  drugiej konkurencji na możliwych do 
osiągnięcia 200 pkt. I. miejsce zdobvwa kol. 
Sulewski 137 pkt... II. kol. Kozio 130 pkt., HT 
kol. Lntyk 76 pkt".

Zawody te były eliminacyjnemi do ogól- 
no-akademickich, które odbądą sią w pierw­
szej połowie listopada na strzelnicy klepa- 
rowskiej i z tych samych broni.

Mównica p u llic zn a .
PA R Ę  SŁÓW O ZAŁOŻYCIELACH STO W.

J A D  CHARUZIM11.
W  sprawie artykułu wstępnego w 

„v>hwili“ z dnia 3 listopada br. pod ty­
tułem „Duch i sumienie — niezawodny 
agitator11 nadesłał nam P. arch. Leopold 
Reiss, wiceprezes Stow. „Jad Charu- 
zim“ pismo, które dosłownie podajemy:

W  „Obwili“ z dnia 3 listopada br. w tre­
ści wstępnego artykułu pod tytułem „Dnch 
i sumienie — niezawodny agitator11, przeczy­
tałem, „że w annałach i historji powstania 
Stowarzyszenia „Jad Charuzini“ zawsze sią 
natknie jako na inicjatorów i najżarliwszych 
organizatorów jakiegoś Dr. Korkisa. jakie­
goś Dr. Zippera, jakiegoś Dr. Reicha i cały 
legion żyjących i współpracowników...11.

Znam dobrze annały i historją Stow. 
„Jad Gharuzim11 i dlatego stwierdzam, że ini­
cjatoram i i organizatorami przy założeniu 
tegoż stowarzyszenia byli sami rzemieślnicy 
jak J. Kronfeld (pierwszy prezes), H. Lawitz, 
S. Porjes, S. Weicb N. Sternberg, G. Sclia- 
pira, zaś moralnie i materjalnie popierali 
ludzie o nazwiskach, jak Dr. Zueker (pierw­
szy prezes honorowy). Dr. Goldmann, Dr. 
Byk, Inż. M. Silberstein, Samuel Horowitz...

Tym dwom ostatnim zawdzięcza Stow. 
„Jad Cbaruzim“ .wybudowanie własnego do­
mu przy ul. Bernsteina co utrwaliło byt po­
wyższego Stowarzyszenia.

Stow, „Jad Gharuzim.11 istnieje 60 lat l 
już ten sam fakt należycie wyjaśnia, że  ̂ini­
cjatoram i i organizatorami nie m ogli być lu • 
cizie o wymienionych w „Chwili11 nazwiskach.

Tych parą słów napisałem li tylko dla 
stwierdzenia stanu faktycznego, _ związanego, 
z założeniem Stow. „Jad Charuzim1‘.

Arch. Leopold Reiss, wiceprezes 
Stow. „Jad Gharuzim11.

koresponuuncja z kraju.
Stanisławów, w listopadzie 

SIE K IER A  ZABIŁ Z ZEMSTY. Ołeksa 
Kobylański, rodem ze Słobódki leśnej, za­
mordował uderzeniem siekiery, w głową Mar­
cina Stadr, c-zką, rolnika, zamieszkałego w. 
K ołom yji. Kobylański dopuścił sią zbrodni 
z zemsty na tle porachunków osobistych.

LEW  POŻARŁ ROBOTNIKA? Stefan 
Zaruba, syn Nykoły w marcu 1930 r. został 
przyjąty w charakterze robotnika przea cyrk 
„Jozefiego11, który w tym czasie przebywał 
w Bohorodczanach. Po jakimś czasie wyje- 

nał z cyrkiem do Rożniatowa, skąd napisał 
list do ojca z oznajmieniem, że pracuje na­
dal wr tym cyrku. Od kwietnia br. Nykoła Za- 
Tuba nie otrzymał od swego syna żadnej wia­
domości, a z opowiadania ludzi dowiedział 
sią, że syn jego został pożarty przez zwierzą 
cyrkowe, prawdopodobnie przez lwa
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CFNNIft OGŁOSZEŃ:
1 wiersz milimetrowy (szcr. 75 mm) na pierwszej stronie • ■ •

j 1 „  „ m 75 „ w tekoie • .  • • •
! l  * „  . . 3 7  „  za tekstem . • * * *
Ogłoszenie drobno za słowo . • • • • • « • «  

„  „  matrymonialne, korespondencje prywatne —  słow o.
„  ,, dla poszukujących pracy —  słowo .  • .  •

z). 1*20 
» 0'80  „ 0-20 

I» 0*10 „ 0'20 
,  0*05

Ogłoszetfie drobne w dzień powszedni najmniej 
n «• w niedzielą najmniej .  *

zł. 1*00 
m 1*50

Pierwsze słowo i słowa podkreślone liczy sią podwójnie. Ceny ogłoszeń w numerze t  datą 
niedzielną o 50 procent wyższe. Za miejsca zastrzeżone dolicza sią 25 procent. Drobne ogłoszenia 

tylko za gotowkę.przyjmujemy 1

Specjalista chorób skórn., wener. i kosmetyki

Dr. Henryk Spund-Fischer
b. długoletni lekarz (asyst.) klinik dermatolog, w BERLINIE, PR A ­
D ZE i w i e d n i u  —  n i M a r l a r k i  I I I  D- p -  drus' e wei;ordynuje: LWÓW, P ”  “ *«r|oCI%l I U scje Sobieskiego 1. '1
Poczekalnie separatkowe. Telefon 51— 68. 44143

SPECJALISTA CHORÓB KOBIECYCH I AKUSZER

Dr. J. SCHWIE6ER skiego I. 9,
telefon 31-90 —  przyjmuje całodziennie. 5183

ZAKŁAD TECHN. DENTYSTYCZNY

ANTi NINY RENTSCHNER
UL. M U R AR SK A 9. (b. Leona Sapiehy) tel. 1-14 wykonuje wszelkie
zabiegi wchodząoe w zakres nowoczesnej de ń ty styki, dla P. T. Urządn. 
Państw, udogodnienia w spłatach; Przyjmuje od 9  do 6*30. 44301

Specjalistka chorób skór. i wener. b. Sek. Państw. 
Szpitala Powszechnego Dr. F R ISC H  - S A W I C K A  
ordynuje dla kobiet od 2 —6 ulica Łozifisklega I 
(naprzeciw Kawiarni Szkockiej), telef. 81-03. 44764

Giofoim?k" Dr- Otto Finsterbusch
b. lekarz klinik ginekologiczno-położniczych w Berlinie, W iedniu, 

b. lekarz państw, szpit. powszech. we Lwowie
ordynuje od godziny 3— 6, ul. Systuska 23, II. p. 
Telef. 52— 10. 44802 Diatermia.

Magistrat król. stoi. miasta Lwowa.
L. M. 177.321/30/W. III. Lwów, d. 4. listopada 1930.

Ogłoszenie przetargu.
Magistrat król. stoł. miasta Lwowa rozpisuje 

niniejszem przetarg ofertowy na wykonanie insta­
lacji centralnego ogrzewania i urządzeń sanitarnych 
(wanny i tusze) w Jaźni w miejskich budynkach 
mieszkalnych przy ul. Arciszewskiego.

Druki ofertowe można nabyć po cenie 4‘— zł. 
od egzemplarza w Wydziale III. Magistratu III p. 
drzwi Nr. 115, gdzie Kierownictwo budowy udziela 
wszelkich informacyj w godz. od 12 do 13-tej.

Do oferty należy dołączyć kwit na złożone w 
Kasie miejskiej wadjum w wysokości 5%  sumy ofe­
rowanej. Oferty najeży składać do dnia 17. listo­
pada 1930 r. godz. 12-tej, poczem nastąpi otwarcie 
ofert. Magistrat zastrzega sobie prawo dowolnego 
wyboru oferenta, podziału robót, ewentualnie unie­
ważnienie przetargu.

Wiceprezydent król. stoł. m. Lwowa 
5691______________Inż. KOLBUSZOW SKI w. r.

SPECJALNĄ MASZYNĄ
g® T  GRĘPLUJE 43556

rfSSJS KOŁDRY i MATERACE 
Fabryka Pościeli r̂ lnTckai.̂ .

C H E im
MYDEŁKO d o  ZĘBÓW 

PASTA. -ELIKSIR 
NAJSKUTECZNIEJ 
KONSERWUJĄ 7EBY 5571

Węgiel gćniośl. 3 zł. 85 gr.
w workach plombowanych po 50 kg. — z dostawą 
do domu. Dostarcza każdą ilość BIURO OPALOWE 

ulica Mochnackiego 20, telef. 87-41. 5593
Jakośf pierwszorzędna. Dostawa natychmiastowa.

XV E. 7283,30.
Edykt licytacyjny. Dnia 7 listopada 1930 

o godz. 11-tej przed południem we Lwowie, na Bło­
nie Janowskie, Domy składowe S. A.  sprzeda się 
przez publiczną licytację następujące przedmioty:
2 automobile nowe kryte marki ,E ssex“.

Sprzedaż rozpocznie się w pół godziny po 
ezasie.wyżej oznaczonym. W międzyczasie można 
obejrzeć przedmioty wymienione . na sprzedaż.

Sąd powiat miejski XV O. C.
5684 we Lwowie.

Budziki od zł. 10-Budzik York"»
zł. 12*80 z gwarancją 3-letnią. 44775

GUTTERMAN, ulica Sykstuska 14.

SPECJALISTA CHORÓB KOBIECYCH i AKUSZER

Dr. med. ZYGMUNT NADLL
ord. od 3—5 Trzeciego Maja 12, tel. 32-00. 44228

Uroiog Dr. JULJUSZ M0NIS
P O W R Ó C I Ł

i ordynuje w chorobach nerek, pęcherza i dróg 
moczowych 40050

LWÓW -  ULICA AKADEMICKA 21.

0E*SL*iSSS Dr. GOLDSTEIN
b. elew. klin. wied. i beri. ord. od 10-12 i 2-5, w niedz. 
i święta od 9-1 Kraszewskiego 3. Tel. 31-42. 44308

Dr. Z 0 F J A  W E P P E R
Choroby skórne i weneryczne od 3 — 4. Kosmetyka lekarska od 12— 1, 
Trwałe usuwanie włosów, brodawek, znamion. Operacje zmarszczek, 

blizn. — Leczenie żylaków.

Diatermia. ”W S  41443 JANOWSKA 26, tel. 25-19
Specjalista chor. wener. I skórn. oraz kosmetyki
H D  e r U U I A D 7  ul. S ł o w a c k i e g o  4
U H .  J l f l W  H l l L  Telef. 16-61. 41418 
Usuwanie plam, brodaw., znamion, włosów. Elektro­
liza, diatermia i lampy kwarc. Leczenie żylaków.

KTO SZYBKO
pragnie znaleźć zajęcie 

lub dobrze sprzedać 
niepotrzebne 
przedmioty,

KTO SZUKA
dobrej klijentell wSród 
najszerszych warstw,

KTO CHCE
znaleźć korzystny zbyt 
dla swych produktów 

towarów,

KTO ZNALAZŁ
zgubioną rzecz 
I praynle zwrócić 
właścicielowi,

NićCH nGŁOSj
się natychmiast w

W IE K U  =  
= NOWYM

najpoczytniejszym 
dzienni ku krajowym 
którego dział reklam

~ S 0 W IC ! E =  
WYNAGRADZA

wydatki uczynione I 
na ogłoszenia.

LOKALE;
NIEUMEBLOW ANY po­
kój i umeblowany do w y­
najęcia, Dembińskiego 16, 
plac Bema. 4-1205

POSZUKUJĘ 2 panów na 
mieszkanie. Ul. Piekarska 
nr. 20, II . p., drzwi nr. 16 

44438

POKÓJ umeblowany w 
śródmieściu wynajm ę soli­
dnemu panu Polakowi — 
katolikowi. W iailom )ść Ma­
gazyn futer Solik, Sobie­
skiego 4. 44474

SZEŚCIO POKOJOW E mic 
szkanie, kom fort, centrum 
miasta, do wynajęcia. L i­
sty pod „P la c H alick i“  do 
Adm. W ieku. 44277

FILOZOFKA — poszukuje 
mieszkania za lekcje. Do 
osobnego pokoiku dopłaci. 
Zgłoszenia „Gwarancja** — 
Adm. W icku. 44769:

FILOZOFKA — poszukuje 
współlokatorki, najchętniej 
urzędniczki. Zgłoszenia — 
„T ani kom fort" Adm. W ic­
ku. 44768:

POKÓJ kuchnia do wyna­
jęcia, rogatka Łyczakow­
ska. W iadomość: Fisch. — 
skład drzewa, 44760

POSZUKUJĘ 2—3 pokoje, 
komfort, dwuletni czynsz. 
Admin. „Jasne". 41758:

STANCJA do wynajęcia 
za dwuletnim szynszem — 
tylko dla bezdzietnych. 
Gospodarz, W ojciecha 4.

. 44750
POKÓJ do wynajęcia, dla 
dwóch panów dobrze sy­
tuowanych. Zyblikiewicza
1. 18, IT. p „  u a prawo. — 

14301:
M IESZKANIE 4 pokoje — 
nowoczesny kom fort całe 
słoneczne oraz pokój oso­
bny od grudnia do wyna­
jęcia. — W iadomość Okól- 
skiego 6, I. piętro. 44603

niedrogi, bez lub z poście­
lą dla jednego lub dwóch 
panów od zaraz. Długosza
1. 33, parter prawy. 44745

POKÓJ przy rodzinio dla 
studentek, uczenie katoli­
czek. Friedrichów 7, par­
ter lewy. 44744:

POKÓJ um eblowany od- 
najm ę dwom osobom. Zo- 
f j i  15, dozorca wskaże. — 

44743:

PA N IE , pracu jące poza do 
mem znajdą wygodne kom­
fortowe mieszkanie przy 
inteligentnej, — samotnej 
wdowie. Tarnowskiego 26, 
m, 12. 44741:

M IESZKANIA 4, 3, 2, 1 po­
kój kuchnia z pełnym kom 
fortem  zaraz do wynajęcia 
przy ul. R adeckiej 9. — 
W iadom ość u właściciela, 
Tarnowskiego 26. 44740:

KOMFORTOWY pokój, — 
osobne w ejście, fortepian. 
Piotra 25, parter, drzwi 3.

44796:

DW A pokoje kuchnia. P o­
kój, gabinet, przedpokój, 
kuchnia. Połowa Listopa­
da. M iesięczny czynez. — 
Dwa pokoje komfortowe, 
umeblowane, śródmieście 
do wynajęcia. Centralna 
A gencja , Kopernika 14. — 

44795

POKÓJ z oddzielnem w ej­
ściem na pierwszem pię­
trze tylko dla panów zaraz 
do wynajęcia. Oglądnąć 
można od 9 do 11 rano. — 
Nabielaka 17, I. p., Hal- 
ski. 44793

DW A pokoje kuchnia, sło­
neczno przy tramwaju. — 
Sklep Bułata, Łyczaków, 
rogatka. 44789:

ŁADNY umeblowany pokój 
w parterze, osobne w ej­
ście, do w ynajęcia od 15. 
listopada. Murarska 48. — 

44788:

POKÓJ umeblowany, osob­
ny, do wynajęcia. K oper­
nika 3, podwórze, prawo.
II. piętro. 44786:

DLA słuchaczki lub słu­
chacza kursów Tournau‘a, 
elegancki pokój z w yk­
wint nc.ni utrzymaniem. Zy­
blikiewicza 5, III . piętro.

44782:

POKÓJ do w ynajęcia dla 
dwócli Panów dobrze sytu­
ow a n y ch / Zyblikiewicza -18
II. p., na prawo. 44779:

POKÓJ z utrzymaniem dla 
Pań lub Panów wynajmę. 
Czarnieckiego' 20, ostatnie 
drzwi, od 12—2, 44771:

POKÓJ umeblowany, nic- 
krępujące wejście dla do­
jeżdżających do wynajęcia. 
Ossolińskich 8, drzwi 5. — 

44770:

SŁUŻĄCA do wszystkiego, 
młoda, z dobre mi polece­
niami, zostanie natych­
miast przyjęta. Lelewela 
nr. 6 A, II. p., na lewo.

44734:

AGENTÓW, katolików, do 
handlu na prow incję, po­
szukujem y. Fachowość nie 
konieczna. Zarobek około 
506 zł. Lwów, pl. Bi tczew­
ski egu 4 „K a rtor ja " (górna 
Gródeckiej). 44315

DW IE  panny, które praco­
w ały w pakowni cynam o­
nu, znajdą zajęcie. „L ew ", 
ul. Starozakonna 5. 44766:

CHŁOPCA z początkami 
lub czeladnika na repe­
rac ję  przyjm ie pracownia 
obuwia, Traugutta 17. — 

44759:

POTRZEBNA dochodząca 
na cały dzień. Birken- 
mayer, Dom agaliczów 2.

44754:

CHŁOPAK do posyłek zo­
stanie przyjęty. Zgłoszenia 
Lwowskie Towarzystwo 
Kredytowe, L egjonów  33.

44751:

SŁUŻĄCA do wszystkiego, 
z  dobrem gotowaniem  i 
długoletniemi świadectwa­
mi potrzebpa zaraz lub .za 
kilka dni. Zgłoszenia od 
10—12 lub 3—9 u Dinero- 
wej, Gołąba 8, prawy par­
ter. 44749

SŁUŻĄCA do wszystkiego, 
wiek średni, czysta, umie­
jąca dobrze gotować, oraz 
praczka dochodząca poszu­
kiwane od zaraz. Zgłosze­
nia od godz. 4-tej popoł. 
Listopada 33. 44748

ZDOLNYCH, wytrwałych 
agentów do sprzedaży ma­
sowych artykułów  ną pro­
w izję i gażę poszukuje — 
Centrala „P E K A “ , Ochro­
nek 11 a. 44747:

DZIEW CZĘTA do lekkich 
robót do pracowni oraz 
szlifierz metalowy potrzeb­
ni. Zgłoszenia Kaspra Bocz 
kowskiego 10. 44800:

P R AK TY K A N TK Ę  sfclepo 
wą płatną katoliczkę przyj 
m ic „Uniwersum " Pasaż 
Mikolascka. 44798:

M UNDANTKA, biegła ma­
szynistka, zajęcie popo­
łudniowe, zostanie przyję­
ta. Zgłoszenia od 3—4 Dr. 
Kruczkowski, Łyczakow­
ska 21. 44797:

ONDUŁATORKA, maniku- 
rzystka oraz pomocnik fry  
zjerski zostaną przyjęci 
do katolickiego zakładu w 
Lewandówce, 3. Mafa 4, — 
tramwajem „3" do Janow­
skiego. 44171:

GENERALNY Przedstawi­
ciel oraz zawodowi agenci 
i agentki (dom okrążni)’ po­
szukiwani do sprzedaży 
bardzo poknpnych artyku­
łów nowościowych.^ Zgło­
szenia osobiste Lwów, H o­
tel Grand, -Legionów*.' — 
cz war tok •• o (1 3—(i, w p i ą t e-k 
od 10—12 i 3—6. Stanisła­
wów dnia 8. X I. Hotel Kra 
k owaki, — Tarnopol dnia
10. X I. Hotel Putschoija , 
Równe dnia 12. X I. Hotel 
Bristol. Przedstawić się _ n 
Dyrektora Noigera. 44776:

Kupn hSprcegąz
M ASZYNY do pisania,’ ra ­
chowania, powielania,  ̂— 
sprzedaje, wypożycza: Ku­
lesza, Sykstuska 19. 44742

SPRZEDAM sklep z I o wa­
rem, śródmieście. Do Adm. 
W icku pod „T rafika". — 

41736

M ATERACE na raly , 3 po­
duszki 30 zł., włosieńuc' 75. 
W kłady druciane 28, łóżko 
połowo tapicerowane 24, — 
Fabryka ZAKS, Lindego 6, 
tel. 79-99. 44725
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Nie wyrzucajcie swoich 
pieniędzy kupując tan­
detę. Kup w wytw<5rni
Sypialnie, jadalnie i me­
ble pojedyncze tapicero­
wane. Tapczany, otoma­
ny, buf alki, garnitury klu­
bowe. Salonowe wyroby 
solidne niepękające na 
długoterminowe spłaty.

Każdy kupujący ma prawo sko­
rzystać z jednorazowego odnowie­
nia mebli po roku. 44804

S a n d k e r Zamar-
stynów LW OW SKA 58. 

Stolarnia-Tapicernla

mm posady
P R AK TY K A N T  7. lepszego 
domu zostanie natychm iast 
przyjęty. Zgłoszenia: ,,Nou 
v(?autos“  Sykstuska nr. 1 

44737:
CHŁOPCÓW do nauki — 
przyjm ę, Rynek 9, W yroby 
metalowe. 44G89:

DZIEW CZYNKA z prakty­
ką do w ędliniam i, zostanie 
przyjęta od zaraz. Ł ycza­
ków 165. 44691

KU CH A RK A  do wszyst­
kiego potrzebna; K rasic­
kich 15 lewy ganek. 44548

500 ZŁOTYCH prow izji i 
w ięcej miesięcznie zarobią 
osoby każdego stanu we 
Lwowie i na prow incji — 
przez sprzedaż i odwiedza 
ni o klientów w mieszka­
niach. Listy pod „P row in­
c ja ”  Generalna Ekspedy­
c ja  Ogłoszeń, L egionów  1.

44618

P R A K T Y K A N T K Ą  biuro 
wa ze znajomością pisa­
nia na maszynie natych­
miast poszukiwana. Listy 
poci „Praktykantkn”  Gene­
ralna Ekspedycja Ogło­
szę, Łegjonów  1. 44615

INŻ. EROM. Kursy k ie­
rowców samochodowych 1 
m otocyklowych — Lwów, 
Lelewela 3. Specjalne vu 
rządzenia szkolne. P rzy j­
dźcie i porównajcie. 43090

POTRZEBNA dziewczynka 
dochodząca na ca ły  dzień 
do czteroletniego chłopczy­
ka. L isty pod „Chłopczyk”  
Adm. Wieleń. 44482

DZIEW CZYN KĘ do nauki 
krawieczyzny przyjm ę. UL 
M ochnackiego 28, (przy 
bram ie). 44G97:
M AN IK U RZYSTKĘ zdolną 
przyjm ie natychm iast Za­
kład fryzjersk i Minezeles, 
Sykstuska 10. 44517.

POSZUKUJĘ szewskiego 
czeladnika na mieszaną 
robotę. L . Doppelstein, za 
rogatką łyczakow ską, dom 
p. K osiewicza. 44630:
AGENCI zdolni zostaną 
przyjęci. Od 2—4, H awry- 
szko. Łazarza 12. 44637
UCZNIA z dobrej rodziny 
przyjm ę na praktykę. D ą­
browski, jubiler, pi. A ka­
demicki 3. 44638

SŁUŻĄCĄ do wszystkiego, 
um iejącą prać i gotować, 
przyjm ę natychmiast, Św. 
Z ofji 32, m. 8. 44G39:

C H C E S Z  otrzymać posadę?
Musisz ukończyć kursy fa­
chowe, korespondencyjne 
im. profesora Sekułówicza, 
Warszawa, Żórawin 42. —
Kursy wyuczają listownie 
buchalterji, rachunkowości 
kupieckiej, korespondencji 
handlowej, stenografji. na­
uki handlu, prawa, kali­
g ra fii, pisania na maszy­
nach, towaroznawstwa, an­
gielskiego, francuskiego, 
niemieckiego, pisowni, gra­
matyki polskiej oraz eko­
nomii. Po ukończeniu świa­
dectwo. Żądajcie prospek­
tów. 5615

ZAW ODOW Y ślusarz po­
szukuj o posady za pom oc­
nika do szofera do hra­
biego lub firm y. Listy do 
W ieku pod „Zaw ód”  44593

PIERW SZORZĘDNY lech 
nik dentyst. — poszukuje 
posady. L isty do Admin. 
pod „7” . 44574

SEMINAR.ZYSTKA, ukoń­
czywszy kurs pisania na 
maszynach, poszukuje po­
sady praklykantki. L isty 
pod „Bezpłatnie”  do Adm: 
W ieku. 44476

DOCHODZĄCA młoda pra­
cowita poszukuje miejsca 
w lepszym domu. Do Adm. 
Wieku pod „H . I .”  44757:

INTELIGENTNA rutyno­
wana panna ze szyciem  i 
robótkam i szuka posady do 
dzieci. L isty pod „Teresa”  
do Admin. 44753

MŁODA zdolna masażystka AKUSZERKA Deutsckman
w ykonuje masaże po ni­
skich cenach. L isty do W ie 
ku pod „Iren a” . 44781:

DOBRA kucharka starsza, 
przyjm ie zajęcie wyłącz­
nie do kuchni. Oferty dla 
Z ofji, G łowackiego 5, I  p.

44752

BUCHALTER, skarbowiee, 
poszukuje zajęcia popołu­
dniowego. L isty do Adm : 
W ieku pod „Buchalter” . — 

44470

PA N IE N K A — skrom nych 
wymagań, szuka posady do 
dzieci. L isty pod „Z o fja ”  
Adm. W ieku. 44501

INTELIGENTNA osoba — 
lat 30, szuka posady poko­
jow ej. zna język niem ie­
cki. Zgłoszenia do Adm. 
W ieku pod „Ziuta” . 44732:

PANNA z haftem i szy­
ciem, szuka posadę do 
dzieci. L isty pod P. S. do 
Adm. W ieku. 44376
PANNA um iejąca dobrze 
szyć, poszukuje szycia po 
domach. L isty Adm. W ieku 
pod „P ryw atny” . 44710:

STAŁA EGZYSTENCJA. — 
Poszukujemy zdolnych za­
stępców do sprzedaży po­
życzki budowlanej, dolaró- 
wek i prem jówek, na raty 
na bardzo dogodnych w a­
runkach. P łacim y najw yż­
szą prowizję, którą zalicz­
kujem y. Zgłoszenia Pow­
szechna Unja Kredytowa, 
Lwów, Sykstuska 8. 44340

ZDOLNA m anikurzystka, 
poszukiwana. Salon mani­
cure „Cesia”  Boimów 40;

44643:
DZIEW CZYNA do kuchni 
potrzebna. Cukiernia ulica 
Sykstuska 21. 44648:
SZEW SKIEGO czeladnika 
przyjm ę natychmiast. — 
Jnmmer, Na Błonie nr. 6.

44659:

CHŁOPCÓW do praktyki 
przyjm ę, Piekarska 17. — 

44620
FACH OW Ą sprzedawczy­
nię, przyjm ie natychmiast 
M agazyn Kolpana, P iekar­
ska 1. 44509
POSZUKUJĘ służącą do 
wszystkiego. Pomeranz ul. 
Listopada 11. 44422

UCZEŃ 7,  3-ciej w ydziało­
w ej zostanie przyjęty do 
praktyki w cukierni. W ia­
domość: Kurkowa U. par­
ter. 44404
PRZYJM Ę panienkę skle­
pową, z praktyką m ają 
pierwszeństwo. Zgłaszać się 
godz. 15-—16, M. JaTyinTł- 
wicz. Zielona 71, sklep 
spożywczy. 44382
K U CH ARKI do wszystkie­
go 7. dobremi poleceniami 
do 4 pokoi, poszukuje się. 
J.eona Sapiehy nr. 5 A . — 

44663:
POSZUKUJĘ dobrą tole- 
clziarlcę i mereżkarkę. — 
Birnbanm, Bernsteina 1. 5, 
I I . p. 44626:
POSZUKUJĘ dobrego cze­
ladnika szewskiego na no­
wą robotę. Lewandówka —
Warszawską 11. 44629:

PANNA sklepowa żyd. zo­
stanie natychmiast przy­
jętą. Zgłoszenia z świade­
ctwami z grzeczności w 
kancelarii Dra Liebłinga, 
Bernsteina nr. 6. 44702:

POSZUKUJĘ m iejsca ze 
szyciem do dzieci lub do 
pom ocy w gospodarstwie. 
L isty pod „Miejuse”  Adm. 
W ieku. 44632
ZDOLNA gospodyni i ku­
charka, poszukuje m iejsca 
w zarządzie domu lub re ­
stauracji, najchętniej do 
dworu. Listy Adm. W ieku 
pod „K ucharka” . 44633:
F R YZJE R  męski, rz. kat., 
lat 28, Intel., obejm ie kie­
rownictwo lub posadę; — 
m iejscowość obojętna, od 
zaraz. In form acje: Słowa­
ckiego 6, Borycka. 44636
OBEJMĘ zarząd domu — 
przy małej rodzinie jako 
dochodząca kneharka. L i­
sty pod „P raca”  do Adm: 
W ieku. 44647:
PRAC ZK A  przyjm uje — 
wszelką bieliznę do prania 
po cenie nader przystęp­
nej. W iadom ość: Sykstu- 
ska 31, dozorca. 44660:

AGENCI PORTRETOW I — 
na prowincji za stałą ga­
żą 300 zł. miesięcznie, po­
szukiwani do zbierania za­
mówień na portrety ręcznie 
malowane. L isty pod „P o r ­
trety”  Generalna Ekspedy­
cja  Ogłoszeń, Legjonów  1;

44613
SZKOŁA St. Faliszewskie­
go, przyjm ie młode panie 
z  odpowiednim cxterieur 
na bezpłatną naukę do ze­
społu tanecznego „G irls” . 
Inform acje w poniedziałki, 
środy i piątki, od 5 do 8 
w sali Stow. „Gwiazda‘ f 
Franciszkańska 7. 4466G
DZIEW CZYNKA do nauki 
krawiectwa potrzebna. PI. 
M arjacki 5, drzwi GO. 44624:
F R Y ZJE R A  lub fryzjerkę 
siły pierwszorzędne, przyj 
mi© Aleksander G ołoivw , 
Sapiehy 26. 44717
SŁUŻĄCA do wszystkiego, 
z dobrem gotowaniem  i 
dobremi świadectwami p o ­
trzebna zaraz. Szeptyckich 
nr. 15, III . p „  na prawo.

44723:

DZIEW CZĘTA do malowa 
nia ozdób choinkowych — 
potrzebne. Chmielowskiego 
nr. 11 A . 44729:

Ig g g j] mT?

OSOBA starsza, intel. go­
spodarna, zna dobrze ku 
ehnię, szycie bielizny, w iej 
skie gospodarstwo, p o h u ­
kuje zajęcia od 15. listo 
pada. L isty Adm, W ieku 
pod „Jadw iga” . 44663

STUDENTKA Uniwersyte­
tu poszukuje jak iegokol­
wiek zajęcia. — Zgłoszenia 
pod „Inteligentna”  Adm. 
W ieku. 44733:

KOBIETA lat średnich, — 
czysta, uczciwa, zna goto­
wanie, szycie, prasowanie, 
zajm ie się małemi dziećmi, 
szuka m iejsca w katolic­
kim domu za Wikt, tylko 
u właścicieli pasiek, cięż­
szą pracę wyłączam. Ła­
skawe zgłoszenia' K . Fla- 
szecka, Dolina obok Stry­
ja. 5677:

BIORĘ pisanie ręcznie i 
na maszynie do domu. — 
Listy pod „Ręczne pisa­
nie”  Adm. W icku, 44461:

przyjm uje pani o na czas 
słabości. Jozafata nr. 3, — 
parter. 43351
OBIADY domowe z 3 dań 
1,30, micsięcznio 36 zl. UL 
K lonow icza 16, I. piętro — 
drzwi 5. 43962

Po 7 zł. przerabia
w  jednym dniu KOŁDRY, MATERACE 44715

I ł 5!7 ^ ( f i h i ń o E r i  Lwów, Kopernika 4, naprze- 
l \ a £ a  w M U i l l a M  cjw Szkowrona. Tel. 51— 10

A KU SZE RK A przyjm uje 
panie. W ałowa 27. Zadzwo­
nić — dozorczyni wskaże.

44306
A K U SZER K A  W agnerowa 
przyjm uje panie na czas 
słabości. Sobieskiego 30 — 
parter. 44307

L E K A R SK IE  płaszcze zwy 
czajne i fartuchowe najta­
niej w wytwórni „B al- 
lium ” . Ormiańska 3. 44714:
P R Z E R O B I E N I *  łóżek, -  
materaców wraz z dezyu. 
fekcją , fabryka Z A K S ,  — 
Lindego G, teł. 79—99. 44726

LEK A R Z— A  I B I M C E C D  Lwów, Na Bło- 
DENTYSTA « ■  J U i Y U r E K  nie 2. (vis avia 
Kopytkowego). Ord. w chor. zębów i jamy ustnej.
Ceny przystępne. Warunki dogodne. Uwaga I N A  BŁONIE 2. 5685

ROZMAłlĘ
SAMOCHODY osobowe po 
zniżonych cenach na ślu­
by, wycieczki itp., jakoteż 
dziennie zamawiać można: 
„Lumen”  pl. M arjacki 4, 
telefon 26-90. 43792

PA JACE dekoracyjne — 
lalki oraz dziecinne, w yra­
biam i mam gotowe. P o­
duszki oprawiam. Plac Ma 
rjacki 5, I I I . p., tel. 45-77 

44249

ZAKŁAD RYSOW NICZY 
Koła Polek, Lwów, ulica 
Sokoła 1, dostarcza wzory 
do robót ręcznych, hafto­
wania 1 batikowania, od­
bija  na m aterjałach, po 
cenach bezkonkurencyjnych 
Urządza samodzielne pra­
cownie odbijania wzorów. 
P rojektuje artyst. wypra­
wy ślubne. 44459

POSZUKUJĘ posadę za 
pokojowę, chętnie do dzie­
cka. Zim orowicza nr. 17, 
u p. Skólskich. 44669:
BUGHAŁTERKA, pisząca 
na maszynie, długoletnia 
praktyka, pierwszorzędne 
referencje, poszukuje odpo- 
wiedniej posady ewent. . po 
południówki. L isty Admin: 
W ieku pod „Bilansistkji” .

44678
ZDOLNA iutel. panna po­
szukuje posady do dzieci 
z pom ocą w iau.ee z niż­
szych klas szkoły powszeeh 
ncj. Proszę o łaskawe nad 
syłanie listów  do Adm in: 
W ieku pod „H elena” . 44592
LEPSZA samodzielna ku­
charka 7, bardzo dobremi 
poleceniam i, poszukuje po­
sady w lops-zym domu lub 
pensjonacie od zaraz. L isty 
pod „ A “  do Adm. W ieku.

44694:
PIERW SZORZĘDNY kelner 
bufetów i ec, poszukuje pra 
ey we Lwowie lub na pro 
w incji. L isty pod „B u fcto- 
w iec”  Adm. W ięku. 44707:

BUCHALTER — bilansi- 
sta, siła wybitnie facho­
wa, poszukuje zajęcia. L i­
sty po'd „Reorganizator”  
Adm. Wieku. 44495

PIERW SZORZĘDNA fry ­
zjerka, ondulacja, strzyże­
nie, manicure, przyjm ie 
posadę. L isty pod „L otos”  
Adm . Wieku. 44709:
SAMODZIELNA lcrawczy- 
ni szyjo po domach najele 
gantsze suknie, płaszcze. — 
Stryjska 7 b, I. p ., 2 drzwi 
lewo. 41762:

W YD AJĘ smaczne obiady 
na maśle. Ul. Torosiowicza 
nr. 18, I . p. 44406
ZDROWE l smaczne obia­
dy od 1.50 zł. ul. Kam . 
piana 5, Iowy parter. 44414

Dobry interes
przynoszący stale powa­
żny zysk zaraz do zro­
bienia. Wkład potrzebny 
od 3 do 5 tysięcy złotych. 
Zgłoszenia tylko pisemne 
do Gen. Eks. Ogł. Legjo­
nów 1, pod „Interes 5*.

44794

GRAFOLOG — Chiromapta 
J. W ostal, stoi do dyspo 
zycji P. T. Publiczności w 
hotelu City, ul. Sykstuska 
nr. 1, piętro, pokój 26. 
(Tylko krótki czas!) 44399

DO Pana Złodzieja! Proszę 
mi zw rócić skradziony ze­
garek damski złoty „S ig ­
ma”  pam iątkowy, a pugi­
lares z kwotą zł. 3.46 gr. 
zatrzymać, prócz nagrody 
którą ofiaru ję. „Sztuka 
Kościelna, pl. Halicki 7;

44G27:

KASETY NA SREBRO, -  
futerały nn przybory ko­
ścielne, muzyczne, m ierni­
cze, optyczne, radjowe, — 
wyrabia introligator Ku- 
czabiński, Ormiańska 1. 27;

44051
ZEGARY, zegarki, napra­
w ia preeezyjni© Józef K o­
m orowski, Bielowskiego 3, 
boczna Sienkiewicza. 44295

AK U SZERKA SEKUŁA -  
przyjm uje panie. Gródecka 
nr. 49, I. p._________ 43634
W  BANKACH  Zastawni­
czych zastawione kosztow­
ności wykupuję, dopłacani 
najwyższą wartość, star* 
zęby kupuję. Zakład zegar 
mistrzowski Anstreicher — 
Kazimierzowska 5, naprze­
ciw  Szpitalnej. 44356

G ŁO W NA W YG R AN A
1,000.000 ZŁOTYCH!
CO D R U G I  L OS  MUSI WYGRAĆ. " 9 9

■ Ciągnienie ju i  wkrótce. — K u p  l o s  
w najszczęśliwszej kolekturze

w  Kantor Wymiany B. TEMPEL
Lwów, Pa<aż Hausmana 9. 43967

POSZUKUJĘ POŻYCZKĘ 
30,000 zł., za procent dam 
udział ewent. przyjm ę ja ­
ko spólniką. Listy Admin: 
W ieku pod „30,000” . 44652
8 ZŁ. aksamitne kapelusze 
3 przeróbka. Moduiarka — 
Krasickich 16. 44668
A K U SZERKA Latkowska,
przyjm uje panie. Asnyka 9, 
drzwi 2, parter. 44365

PRACOW NIA trykotarska, 
K oła Polek, Lwów, ulica 
Sokoła 1, wykonuje i prze 
rabia najm odniejsze faso­
ny kamizelek, żakietów, — 
garsonek oraz wyrabia 
skarpetki, podrabia pońezo 
chy i podnosi oczka. 44458
OBIADY zdrowe V smaczne 
w ydaje K oło Polek, po l  
do 1,30 zł. od 1—4. 44460

U  W A G A ! ! !
Obywatelom polskim, posiadającym realności 

w Berlinie, udzielam kredytów I. i II. hipoteki. —  
Warunki bardzo korzystne! Załatwienie szybkie! 
Zgłoszenia: Lwów, skrytka pocztowa 336. 4966

R E K LAM A ! Suknia 15 zł. 
płaszcz 25 zł., wykon u jo
specjalista Józef F lick — 
krawiec damski, Blachar­
ska 20. 44337:
POŻYCZKI 2,000 dolarów 
na wysoki procent za do­
brem zabezpieczeniem hi- 
potecznem, poszukuję. Li­
sty pod „H ipoteka”  Adm: 
W ieku. 44683:

K RAW IEG  męski, szuka 
spólnika do prowadzenia 
krawiectwa, ma lokal w 
śródmieściu. W iądom ość —? 
Sklep naczyń Schwarz ul. 
Serbska 7. 44112:
CHOROBY WENERYCZNB
i zastarzałe skórne, neura- 
stenję seksualną, leczy spa 
cjalista dr. Friseh, ul. Wa-: 
łowa 11. tel. 55—20. 44765

E L A T E R J A  I I * ! ! *
WŁOSKIE LODY CODZIENNIE

Kawa—  herbata—  czekolada — ciastka. 
Dla Pań do przejrzenia najmodniejsze 

krajowe, paryskie, wie- 
Ł M l I i 5SN“  deńskie, londyńskie. —

PL. BERNARDYŃSKI 12. 447»

POŃCZOCHY wyrabia i 
podrabia Trykolarnia ulica 
Lindego 9. W ełna najlep­
sza, 44284:

K U FRY, walizki, teczki, 
torebki, poleca, w ykonuje, 
naprawia Barasz, pl. Ber­
nardyński 2, 44355:



„WIEK NOWYa Nr. 8816 z dnia 6 listopada 1930. 19

W IN D A na drzewo rlwój- j M ASZYNY do pisania n- 
pjętrowa, do sprzedania. — żywane sprzedaję, wypoży 
W iadom ość u dozorczyni, ezam. Kolesza, Sykstnskn 
Stryjska 22. 44066 | nr. 10. 43933

D S d  P. T .  Techników!
Przy zakupnie przyborów do rysowania, oraz 
przyborników precyzyjnych 10°/o r a b a t u .

Kram S t u d e n c k i  lwów, Szajnochy 2.
44716

FORTEPIAN sztuc, znako- I PIANINO i fortepian w y- 
inity, ton w ielki, piękny, ! pożyczy w dobre ręce M, 
cena reklam owa za 9.19 zl. 1 Marecki, Batorego 7 (bra- 
sprzcdam. Kopernika 26 — I ma na wprost ul. Fredry) 
Skleniarski. 44217 j od 5—7. 44487

Baczność! Baczność!
Koszule damskie od Zł. 2'50, Chusteczki od Zł. 0’15 
Ręczniki od Zł. 1'—, Dekoracje kuchen, od Zł. 1’50 

poleca 5583
I. K. KORKES, Lwów, ul. Halicka 3.

D y w a n y , chodn ik i, n «r - 
hitury kilimowe, wysprze 
daje po cenach fabrycz- 
11 ych W ANK. plac Mar.ia• 

5, I. piętro. 5667
KOŁDRY, materace, koce 
* nPy najłaniej K icza!es - 

ai'K ulies, Sykstusie a 18. 
___________________5126

K a m i e n i c a  i i i . piętro­
wa, 6 pokoji kuchnia Kom- 
*ort wolne, początek L i- 
s*°pflchu Dom piętrowy no* 

6 pokoji 2 kuchnie, — 
kmnfort, wkład 3909 dola- 
j‘ow. Dorn piętrowy 12 ubi- 

-190 sążni ogrodu — 
dolarów. Parcele w 

Rożnych dzieluicach miasta 
sprzeda Sko morawski, Clio- 
gążczyzna 27. 44763
R a s z y n a  Singcra, kryta, 
s szuflad, okazyjn ie sprze­
dam. Głęboka 1, II . p. pra- 
? ° - ___________  44761:
s y p i a l n i a  jasna, roboty 
£eizei*ft do sprzedania. *— 
•tarnowskiego 23, A ckero- 
^  44756
KSA rasowego „R otw cilc- 

okazowego, nadto tró j­
kę kóz białych odstąpię w 
ix?^re rc ĉe' Zgłoszenia do 

lek ii pod „Rasowy**. — 
  44753:
s p r z e d a m  kostium bron 
sowy zim owy, pallo mę­
skie miara mała, maszyna 
czółenkowa Singer a Od 
eodziny 10-12  Wołyńska 8. 
.    44719:
S PRZED AM  motor elek- 
D'yczny 2 km. — marki 
>row n -B o vc r . Wł ś n i o w i ec- 

3. K olankowski. 44720:
S a m o c h o d y  a~ i 5-osobo-
i •»Prąea,‘ z limuzyną — 

okazyjn ie sprzeda Repre­
zentacja, Jagiellońska 7. — 
_ ________________44772:
CYLINDRÓW  K A  Singer a
okazyjnie do sprzedania. 
Adrowie 2, pracownia ohn- 
5 ia_-___________________ 44778:
..REMINGTON1' maszyna 
do pisania okazyjuie do 
sprzedania — 120 zl. „P o ­
stęp** Romanowicza 10. — 
 ______________  44785;
PA RC ELA  115 sążni bar­
dzo piękni© i korzystnie 
położona tanio na. spłatę cl o 
sprzedania. W iadom ość: — 
Katz, Jałowiec. 44787

TANIO Sprzedam  nowe fu- 
tre damskie selslcinowe w 
dobrym  gatunku. Kaspra 
Boczkowskiego 4, 2 piętro 
drzwi na lewo, od 10—1;

44453

,.M AJA“  ogrom ny wybór 
Pończoch, rękawiczek i try 
kotaży tanio! Piłsudskie* 
go 27._______ 44197
Mo t o c y k l  z doczepką —
prawi o nowy, okazyjnie 
sprzedam. Gródecka 41 — 
Mnsakowski. 4415:)
SAMOCHÓD Ciężarowy 2- 
tonowy okazyjnie sprzeda 
Fiseh, K ról. .ladwigi 19.

44133
K U PIĘ  kamieniczkę nową 
czynszową lub willę, wkład
4.000 dolarów. Listy Adm. 
W ieku pod „Marok**. 44377
W lOLONCZELA 4/4 ręcz-
n c j  roboty, sprzed ił  zaraz
za cenę zł. 170, Puchała,
ul. M arcina 11. 44238:
O K AZJA! Piękno futro ko­
nie, kołnierz slcanki, tanio 
do nabycia. Potockiego 42 
I. p. 44670
BANDZEGA 700 tanio do 
sprzedania. Listy do Adm : 
W ieku pod „Piłą*’ . 42979

j P R ZY  Drodze Lubieńskiej 
| 12, za mostem kolejow ym .
, realność do sprzedania — 
! sklep i mieszkanie — dla 

sklepu wolne. W iadom ość: 
Dunin Borkowskich 3. 11 A 

43942

KUPUJĘ m andoliny, g ita­
ry, skrzypce oraz płyty 
gram ofonowe. Na dcl, Ly- 
eza ko wsk a 1. 44412:
PRZED rogatką Zieloną 
sprzedani parcelę, spłata 
ratami, Ober ty nska nr. 8, 
m. 6. 44373
DO SPRZEDANIA kam ie­
nica nowa, dwu piętrowa, 
28 ubikacji, czynsz 14,000 
rocznic, dług 45,000, ulica 
za Rogatka Gródecką, bo­
czna Kulparkowskiej 2 m. 
od tramwaju „8“  obok 
Rem izy, K ułyk. 4462,5
AUTOM AT m uzyczny oka­
zyjn ie do sprzedania. Re­
stauracja pl. Akademicki 1.

44644
PARCELA tanio do sprze­
dania 100 sążni koło stacji 
Zimna W oda. M ieczysław 
W iniarski, Zimna W oda •- 
Osi czy na. 44651
TANIO sprzedam palto zi­
mowe, łóżeczko wiedeńskie, 
poszukuję dochodzącą mło 
dą. R eif, Janowska nr. 14. 
_ _ _ _ _ _________ 44658:
SPRZEDAM  dużą palmę; 
Listopada 93, I . p. 44667:
SYP IA L N IA  barokowa w 
bardzo dobrym  stanie, — 
obrazy, bieliźniarka, kon­
sola, biała marmurowa z 
z lustrem w złotej ramie, 
kredens pokojow y, szafa z 
lustrem, z przedziałką na 
bieliznę i garderobę, stół 
nowy kuchenny do rozsu­
wania, do m ycia naczyń z 
półkami, kredens, bia ły 
kuchenny, okazyjnie do 
sprzedania. Ul. Ormiańska 
nr. 18, I. p. u gospodyni.

44686:
O K A ZJA ! Do sprzedania 
słownik Lindego, 6 tomów, 
różne meble. Ul. Łąckiego 
nr. 6, I . p.. od godz. 10-1.

44687
KU PIĘ oswojonego kanar­
ka. Listy pod „Kanarek** 
Adm, W łoku. 44676:
SAMOCHÓD Steyr X II . — 
fortepian wiedeński, dywan 
perski, sypialnię dębową, 
biurko orzechowo z fote­
lem, otomanę sprzedam. — 
K orecki, Lindego 3. 44677

KOM PLETNY odbiornik, 
cztero - lam powy z jedną 
ekranowaną, w yłączający 
stację m iejscową, okazyj­
nie do sprzedania. W ia­
domość ul. Bilińskich 1.50 
lewy parter. 1-260

TANIO sprzedam radio. — 
W iadom ość z grzeczności: 
Konasiewicz — Mochnac­
kiego 11. 44551)
RYBNE tereny sprzedaje, 
kupuje Biuro zakładania 
stawów, 409 niorg. po 250 
do 109 zł. m orga. Majątek
7,000 m órg. po 59 zł. morga 
w te m 1,709 mórg pod 
stawy rybne. Potrzebna 
gotówka 109 tyś. złotych, 
reszta spląta rybam i do 
trzech lat pod gwarancją. 
Fol w a rlś zago s p o d a r o w a n y 
inwentarzem, budynkami, 
obsza r y ez.a r u o z i o i n, blisko 
Lwowa, tanio. Zgłoszenia: 
Lwów, U et ma: m Jabłonow­
skiego 45, Gartncr. 44679
FORTEPIAN DO ĆW I­
CZEŃ TANIO SPRZEDAM 
Listy pod „368 zl.** Admiu. 
W ieku. 41943:
FORTEPIAN krzyżow y,- *— 
płyta metalowa, okazyjnie 
sprzedam. Sapiehy nr. 67, 
I, p., na prawo.

PARCELĘ 411 sążni kw., 
sprzedam w całości lub 
częściowo na dogodnych 
warunkach obok Rzeźni 
Nowej, 3 m inuty od tram 
wajn 9 lub 5. W iadomość 
u w łaścicieli Ratajów, ul. 
Żółkiewska 139. 43839
SPRZEDAM  konia na bie­
gunach, ul. Kleparowska 28 
Lemlich. 44646:

BUDYNEK fabryczny o 
powierzchni zabudowania 
350 metr. kwadr, przy tu­
rzo kolejow ym , 5 minut 
od ^tramwaju, do sprzeda­
nia. W kład 5,500 dolarów. 
Listy pod „F abryka4* do 
Adm. Wieku. 44280
DZIEŁA lekarskie okazyj 
nie do nabycia, W ojtowicz 
Sapiehy 9. 44532

KAM IENICĘ d w u piętrow ą  
k om fort, w olno m ieszka­
nie, d ochód  80 d olarów  mi o 
s i ęeznie sprzedam . Listy 
„O śm  tysięcy** A d m in istr .

44363
W ANNY trwale cynkowe, 
balje, kołyskowe fotele — 
poleca w wielkim w ybo­
rze W ajcicch Zając Osso­
lińskich 14- 14131

SCHW EIGHOFERA 
IIOFMANNA, FO R TE PIA­
NY, P IA N IN A , HARMO-
NJE poleca wyłączne za­
stępstwo: „MONIUSZKO**,
Zi morowi cza 10. Ceny i wa 
ruuki bardzo przystępne.

43GS3
BRYCZK Ę używaną kupię 
Listy pod „Bryczka** do 
Adm. Wieku, 44656:

F R Y ZJE R SK I zakład mę­
sko damski do sprzedania. 
Jałowiec nr. 285, Broszki e- 
wiez. 41395
PARCELA dwu frontowa, 
250 sążni w Brzucho wicach 
obok w illi „Róża** z czę­
ściowym  materjałem budów 
lanym, bardzo tanio do 
sprzedania. Marek, Kościu­
szki 3. 44413

KUPIĘ okazyj nioo ładną 
lampę wiszącą naftową w 
banlzo dobrym stanie. L i­
sty pod „Lampa** do W ic- 
ku, ______________43892
DOM mieszkalny o czte­
rech ubikacjach, około dwa 
morgi pula na Starem Z nie 
sieni u do sprzedania. Wia 
do mość: Sieglowa, Ra kar­
ni a m iejska. 44270

DO sprzedania folw ark — 
sto morgów, budynki no­
we do stacji 3 kim. do 
Sambora, S kim. W iado­
mość: ń. Ib Sambor, ul. 
Trybunalska 3-1. 44698;

JEDNOROCZNE rasowo — 
źrebię do sprzedania. Zgło­
szenia: Szymonowiczów 8;

44700:

FUTRO czarne, źrebaki — 
sprzedam. Szezerbickn u i. 
Nowej Rzeźni 31. 44708:

Z G U B Y
MO TRYCZ Teodor, rocznik 
1896 z Niedźwiedzicy po w. 
Drohobycz, — unieważnia 
skradzioną książeczkę w oj- 
skową. 5681
ROMAN 7 M ONARSTYKSKI 
ur. 1901 w Brodach unie­
ważnia zgubioną książecz­
kę wojskową wydaną pracz 
PKU. Kam ionka Strniu. — 
oraz kartę bezrobotnych.

9203
U N IEW AŻNIA się skradzio 
ny weksel na zł. 300, p ła­
tny 8. marca 1931 z podpi 
sem K arol Paszamla. 44704:
UNIEW AŻNIAM  zgubioną 
książeczkę Kasy Ohorych, 
miasta Lwowa, F ischer La- 
piówker. 44693:
UNIEWAŻNIAM zgubioną 
książeczkę Kasy Chorych, 
Jarosław Fićhtel. 4 4642:
UNIEW AŻNIAM  zgubioną 
książeczkę Kasy Chorych, 
Anna Mątwi jczuk. 44653:
UNIEW AŻNIAM  książecz- 
lcę wojskową P. K . U. — 
Lwów, miasto, Inż. Janusz 
Pannenka. 44654
UNIEW AŻNIAM  zgubioną 
książeczkę Kasy Chory cii, 
K osyk M ikołaj. 44665:
BER ICO PUCER uniewaź- 
nia skradzioną książeczkę 
wo j sk o w ą w y d a n ą p r ze z
PICU. Lwów. 44773

UNIEW AŻNIAM  książecz­
kę wojskową, wystawioną 
przez P. K. U. D roh ob ycz  
Dragan Roman. 44357

U N 1 EW AŻNI AM ksi ążecz- 
kę wojskową wydaną przez 
P. K. U. M iechów, n u 
nazwisko M ikołaja lluw ry- 
łyszym i. 44302

UNIEWAŻNIAM  zgubioną 
książeczkę Kasy Chorych, 
Jakób Knliiez. 41623:

OSTRZEGAM przed naby­
ciem skradzionych weksli 
następujących, któro unie­
ważniam: Abraham  Gold­
man Dębica. 3. X I . zł. 50, 
Jan Fedor Russów, L II. 
1931 zl. 70, 3 weksli po zl. 
100 Saula Zwerd linga płat­
ne w o Lwowie u firiny 
Lintuer w kwietniu, maju, 
czerwcu, lipę u, sicrpuiu 
1931, 2 weksle po zł. 100 Le­
ona K ult cna płatno we 
Lwowie w kwietniu i ma­
ju  1931, uraz weksel jdahiy
1. września 1930 na zł. 100 
W ładysława Hermana. Ber­
ko Pucer, Lwów, pl. Ber­
nardyński 17. 44774:

ZGINĘŁA czarna kotka — 
biały trójkąt d r  brzuchu 
w rejonie D. Borkowskich, 
Gipsowej, Zadwórzaóektej. 
Znalazca otrzyma nagro­
dę. Dunin-Borkowskich 9, 
u dozorcy. 44731:
UNIEW AŻNIAM  skradzio­
ny weksel na kwotę B5 zl, 
z podpisem Jan Romanów, 

44721 ;

laUeAstwa
SEPAROW AN A na własne 
żądanie, Int średnich, przy 
stojna. niezależna, w celu 
inatr. pozna pana na sta­
nowisku. Listy do A d  min. 
Wieku pod „Nie7.ałeżna*‘4 

44682:

N A U K A
UCZĘ M ODNIARSTW A. 
W iadom ość: Kaspra Bocz­
kowskiego 1. 33. 44420
UDZIELĘ lekcji w zakre­
sie gimnazjum lub szkół 
handlowych. Listy Admin. 
W ieku pod „Sum ienny1*, — 
 _______________  44469:
POSZUKIW ANA korype- 
tytorka (tor) zdolna, do­
brze polecona, która przy­
gotu je panienkę do egza­
minu z V I. i V II . ki. gim. 
Zgłoszenia listowne z po­
daniem warunków do W ie­
ku pod „D obry wynik**. -  

4474G
LE K C JI za obiad poszuku­
je  studentka. Zgłoszenia: 
„Filozofka**, W ołyńska 9.

44767
KOIiYPETYTOR poszuku­
je  lekcji szkół powszech­
nych. Listy do Adm. pod 
„Wzajemny**. 44657
W PISY na kurs m odniar- 
stwą z gw arancją wyucze­
nia w Salonie mód „llena** 
Kochanowskiego 11 a. — 

44633

„ECOLE FKANCA1SE** —
Batorego 34. Od 5. listopa­
da nowo kursy języków : 
francuskiego, angielskie­
go, niem ieckiego, w łoskie­
go. Opłata wynosi 10 zł. 
joioh. 44696

„ECOLE FRANCAISE** —
Batorego 34. Kom pletne 
wyuczenie bucliaiterji w 4 
miesiącach. Ilość m iejsc 
ograniczona. Tamże ste­
nograf.] a oraz maszyny,
różnych systemów. 44695

ZASZCZYTNIE znana dłu­
goletnia SZKOŁA TAŃ­
CÓW Henryki B rysiow ej— 
Irauthow cj, Lwów, ulica 
M ickiewicza 1. 28, w lo­
kalu „SKAŁY** 1. p „ roz­
poczyna NOWY sezon. — 
Tańce podstawowe. Tańce 
najnowsze. W jednej godz. 
wyucza się walca, tango. 
Za aprobatą Wy sok. Ku­
ratorium dla m łodzieży 
zniżki, ścisły  dobór towa­
rzyski. Starszym osobne 
godziny, — Profesorowie 
pierwszorzędni. Zapisy od 
godziny 5 do 8 wieczorem, 

40G57

PIANINA nowe KRAJOWE i ZAGRA­
NICZNE od zł. 2.2001— na do­
godne spłaty. Nowacki i Ska. 
Ulica Piłsudskiego 17. 5218

„AKW/ISOL"
patentowany płyn szybko schnĄćy p rze c iw  
w ilg o c i, zabezpiecza pod gwarancją ściany, 
fundamenty, balkony, tarasy przeciw prze­
siąkaniu wody. — Sposób zastosowania we 

własnym zarządzie prosty, 
Informacje i sprzedaż:

F I R M A : 44345

Mastalski i Kondratowski
=  BIURO INŻYNIERSKIE =  
i HANDLOWO-PRZEMYSŁOWE

Lwów -  UL. TRW OGO MAJA 2.
Telef. 2 -6 7  i 7 2 -6 7 .

S Z O F E R Z Y
KTÓRZY UKOŃCZYLI

KURSA SAMOCHODOWE
Inż. ALEKS. JUHREg o , LwSw, Kopernika 54
wyróżniają się praktyczną znajomością fachu, 
gdyż kursa te prowadzone są przy największych 
warsztatach i garażach samochodowych w Ma- 
łopolce. W pisy codziennie. Ulgi niezamożnym.

Z N A N E 44272

P1ECF „SZR AJB ER A "
z kafli stalowych, stałe, przenośne i K U C H N I E  

ekonomiczne i trwałe — buduie i dostarcza:

Ska DUNIN i Z IELIŃSKI
Lwów, plac Bernardyński 10, tel. 13-73.
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Ratyfikacja układu flotowego.
POKÓJ b. ładny, z kom­
fortem , osobne w ejście — 
łazienka, do w ynajęcia za 
raz z wiktem lub bez; — 
może być dla przyjezdnych 
Łyczakowska 117, II. p. — 
drzwi wprost. 44553:
POKÓJ um eblowany z o- 
sobnem wejściem  zaraz do 
wynajęcia. W iadom ość ul. 
Oficerska 20. 44550:

CZTERO POKOJOW E mie 
szkanie, kom fort,  ̂ górna 
Zielona, oraz pokój kawa­
lerski, przedpokój, komfort 
umeblowany lub nie, do 
w ynajęcia. Czynsz m iesię­
czny. Inform acje P lac Dą­
browskiego 8, gospodarz — 
od 8—11. 44575
DO w ynajęcia pokój z ku 
ehnią i przedpokój od 1. 
X I. 1930. W iadom ość: J. 
Nycza j, Nowy Lwów, ulica 
Kam ieniecka 22. 44631:
2 POKOI umeblowane, ła­
zienka, kuchnia, elektryka 
gaz, przedpokój, od 1. 12. 
Listy pod „Bez dzieci“  do 
Adm. W ieku. 44634
4 POKOJE, kuchnia, kom- 

I fort, okolica Łyczakow- 
: skiej; czynsz 160 złotych; 
j  katolikom do odstąpienia. 
: Listy pod ,,600 dolarów44 

Adm. W ieku. 44569:

(xy) W angielskiem ministerstwie spraw zagranicznych w Lon­
dynie odbyła się ratyfikacja układu flotowego.

Rycina nasza przedstawia reprezentantów państw, ratyfikują­
cych układ. Od lewej ku prawej: austrjacki premier Scullin, 
kanadyjski premier R. Bennet, premier Macdonald, pierwszy 
lord admiralicji Aleksander i japoński poseł Matsudeira.

L O K A L E
POKÓJ kawalerski na je ­
dną lub dwie osoby wy­
najmę. Kleparowska nr. 9;

14528:
POKÓJ do wynajęcia. Ul. 
Potockiego 65, II. piętro, 
drzwi 12. 44530:

POKÓJ Umeblowany do 
w ynajęcia. Pułaskiego 1. 8, 
drzwi 4. Oglądnąć od 2—4.

44531:
POKÓJ umeblowany zaraz 
do wynajęcia. Tarnowskie­
go 9, parter lewy. 44539:

POSZUKUJĘ zaraz ume­
blowanego pokoju , niekrę 
powanego, wejście m ożli­
wie klatka schodowa. L i­
sty pod ,,Niekrę<powany“ 
Adm, W ieku. 44511:

POSZUKUJĘ pokoju z ku 
chnią, dzielnica obojętna. 
Mogę dać z góry czynsz 
za rok. Listy do Adm in: 
W ieku pod ,,W idne44. 44518:

TAN I umeblowany pokój 
do w ynajęcia ewent. utrzy 
manie. Cetnerowśka nr. 36 
u w łaścicielki. 44674:

GARAŻE nowoczesne, — 
ogrzewane, światło, w_oda. 
Ul. Dwernickiego 6. 44675:

DO w ynajęcia 1 pokój sut. 
z przedpokojem, jest wodo­
ciąg , piwnica i strych — 
mieszkanie sncho w przed­
wojennym  dornu; czynsz 
przedwojenny, przy ulicy 
Janowskiej 90. Pierwszeń­
stwo mają samotni albo 
małżeństwa bezdzietne. — 
Bliższa wiadomość tylko w 
Owocarni przy ul. Janow­
skiej nr. 94, róg Goldmana 

44540:

M IESZK AN IA dwa pokoi 
z kuchnią z pełnern kom ­
fortem , słoneczne, za rocz­
nym czynszem z góry do 
wynajęcia. W iadomość u 
gospodarza Boczna De- 
kerta 2. 44520:
POKÓJ duży słoneczny z 
osobnym wejściem  z utrzy 
manięm na 1—2 osoby lub 
bez, zaraz do wynajęcia. 
Tamże smaczne obiady. Ul. 
Potockiego 50, parter lewy 

44522:

POKÓJ umeblowany, do 
w ynajęcia. Zba*»»zka nr. 2,
I I . p., drzwi nr. 6, boczna 
Zadwórzańskiej. 44680:

FRONTOW Y słoneczny po 
kój, z dostatniein utrzyma 
uiem, wynajm ę panience 
Jabłonowskich 22, II. p, 

44645

2 POKOJE i kuchnia, — 
górny Łyczaków. W iado­
mość: Romanowlcza 1." 20; 
drzwi nr. 1, od godz. 2—5 

44590:

POSZUKUJE się mieszka­
nia 2—3 pokoi z kuchnią, 
w pobliżu Zukładu im, 
Strzałkowskiej. Listy Adm. 
W ieku pod ,,Słoneczko44. — 

44549:
POKÓJ elegancko umeblo­
wany. komfort. Snopkow- 
ska 33, me/,anin na prawo 

44607:
ELEGANCKI pokój ume­
blowany (zupełnie oddziel­
nie) w centrum miasta do 
w ynajęcia. W iadom ość — 
Amsterdam, Krakowska 1, 
(obuwie). 44601:
POKÓJ z utrzymaniem — 
osobny lub wspólny. Ulica 
Gołąb,a cztery, drugi pię­
tro, na lewo. 44594:

FUNKC. Państw, poszuku­
je z pokój z kuchnią za 
czynszej miesięcznym, naj 
chętniej w starej kam ie­
nicy. W iadom ość Plac Go- 
łuchowskich 9, II . piętro, 
na prawo. 44703:

W YNAJM Ę Lokal z urzą­
dzeniem na sklep korzenny 
przy pryncypalnej ulicy 
lub wstąpię jako wspólnik 
z większą gotówką. Listy 
pod „L oka l44 do A dm in: 
Wieku. 44672
SŁONECZNE 3 pokojowe,
4 pokojowe' i 5 pokojowe 
mieszkanie z przynałeżyto- 
ściami z luksusowym w y­
posażeniem, blisko śród mie 
ścia, do wynajęcia. Listy 
pod „Luksus44 do Adm in: 
W ieku. 44673

M AGAZYN z pokojem  na 
biuro oraz podwórzem na­
przeciw Dworca głównego, 
do wynajęcia. Gródecka 121 

44649:
POKÓJ umeblowany z oso 
bnem w ejściem , do wyna­
jęcia  od 15. 11. Snopkow- 
ska 37, I . p., drzwi ni*. 4 

44659

ZA R A Z do w ynajęcia po 
kój umeblowany, sym paty­
czny, niekrępująey. Ulica 
Lenartowicza ł. 10, lewy 
parter. 44655
POKÓJ słoneczny, jedno 
lub dwu osobowy, utrzy­
manie. M ikołaja nr. 11 A, 
parter lewy. 4̂ 661
POKOJU um eblowanego z 
klatki schodowej, poszuku 
ję  natychmiast. Listy pod 
„N ina44 Adm. Wieku,
POKÓJ umeblowany, dla 
panienek, kawalerów lub z 
użyciem  kuchni małżeństwu 
wynajm ę. Snopkowska 1. 8, 
drzwi 5. 44671;
ZAM IENIĘ 3 pokoje, ku­
chnia, kom fort, okolica 
śródmieścia, na 2 pokoje 
kuchnia, kom fort w te; 
okolicy. L isty pod ,,1930'' 
Adm. W ieku. 44640:

POKÓJ próżny od gospo­
darza, górna Kochanow­
skiego, 60 złotych miesięcz 
nie, za kwartał z góry do 
w ynajęcia. Listy do Adm: 
W ieku pod „180 złotych44.

44568:

PRZEJEZDNY poszukuje 
pokój um eblowany na lcrót 
szy czas z osobnem w ej­
ściem. Listy Adm. Wieku 
pod „Górnoślązak44. 44600:
MŁODY urzędnik pryw a­
tny, poszukuje słonecznego 
um eblowanego pokoju  z 
iliekrępującem  wejściem . — 
Listy pod ,,Do 100 złotych4 
Adm. W ieku. 44597:
DO W YN A JĘ C IA  2 lokale 
w podwórzu przy ul. Gró­
deckiej, nadające się na 
większe warsztaty. W iado­
mość: A ndrzej Szlęzak ul. 
Gródecka 29 lub T rybu­
nalska 3, sklep. 44684

ELEGANCKI pokój słane- | 
czny z osobne-m w ejściem  j 
do wynajęcia. W iadom ość 
Kościuszki 16, drugie pię- i 
tro, pierwsze drzwi na le­
wo. 44570
POKÓJ umeblowany dla 1 
jednego lub dwóch panów 
z wiktem lub bez Listopa­
da 5 drzwi 6. Zgłoszenia 
2—3. 44552

SAMOTNY kolejow y szuka 
mieszkania z wiktem u 
uczciw ej rodziny. Listy do 
Adm. W ieku Nowego pod 
„Rodak z Bielska44. 44685:
DO W Y N A JĘ C IA  jednej 
osobie stancja, dzielnica 1. 
czynsz półroczny. L isty do 
„Stancja44. 44688

KOMFORTOW Y pokój, o- 
sobne w ejście, łazienki, z 
utrzymaniem lub bez. od 
zaraz dla eleganckiego «ia- 
na do wynajęcia. Sapięhy 
nr. 51, III . p., na lewo.

44699:
POKÓJ umeblowany z kom 
fortem, z osobnem w ej­
ściem, do w ynajęcia. Ulica 
Jabłonowskich 34 A , I. p. 
od 1—5. 44701:

POKÓJ dwu osobowy, oso 
bne w ejście, kom fort, tele­
fon. Kochanowskiego 26,
III . p., drzwi 1. 44566:

POKÓJ umeblowany dla 
pań lub małżeństwa bez­
dzietnego, żydów, z w ik­
tem lub bez do wynajęcia 
Blacharska 20, drzwi 1. 8;

44728:

POSZUKUJĘ pokoju ume 
blowanego z osobnem w ej­
ściem. Zgłoszenia koniecz­
nie z podaniem ceny pod 
„Listopad44 do Administra 
c ji. 44525
LEGJONÓW 37 do wyna­
jęcia lokal sklepowy oraz 
2 pokoje frontowro na biu­
ro. 44526
POKÓJ frontowy, um eblo­
wany do w ynajęcia; Sa­
piehy 9 drugie piętro na 
lewo. 44533
KLATK A schodowa! Fron 
towy pokój — eweutualnie 
dwa umeblowane oddam ;' 
Gródecka .51/11. drzwi 15.

45850
DO w ynajęcia pokój ume­
blowany dla pań ul. Osso­
lińskich 12, mezanin na 
lewo. 5627

DO w ynajęcia pokój fron­
towy, słoneczny, umeblo.wa 
ny, osobne wejście. Ulica 
Gliniańska 9, prawy par­
ter. 44563:
POKÓJ fronjow y, częścio­
we utrzymanie, wynajmę. 
Zyblikiewicza 22, parter.

44562:

POSZUKUJĘ pokoju, w ej­
ście klatka schodowa, do­
bra© umeblowany z uży­
waniem łazienki od 15-go 
listopada. Listy do Adm: 
W ieku pod „R ena44. 44560:
POKÓJ osobny dla studju 
jących. Jagiellońska nr. 8, 
I. p., oficyny , na prawo.

44558:
K A W A L E R SK I pokój lub 
dwa, umeblowane, łazien­
ka, gaz, opal. Kochanow­
skiego 43, tel. 61-45. 44557:
POKÓJ dla panienki do 
wynajęcia. Domagaiiozów 8 
drzwi 3, boczna Ochronek.

44556:
POKÓJ, kuchnia z mebla­
mi lub bez natychmiast 
wynajm ę. Zgłoszenia: Plac 
H alicki 10, Dorożańscy
między 6—7. 44589:
ŚLICZNY pokój do wyna­
jęcia. Kochanowskiego 31. 
piętro, najchętniej małżeń­
stwu. 44586:
POŻYCZĘ 500 dolarów bez 
terminowo, bezprocentowo i 
dam czynsz za 2 pokoje z 
kuchnią, kom fort. Listy 
pod „D r. R .44 Adm. Wieku 

44584:
ELEGANCKI frontowy po 
kój z utrzymaniem lub 1 
do wynajęcia. Zielona 82, 
I . piętro, m. 4. 44583:
POKÓJ, klatka schodowa, 
zaraz do wynajęcia. Św 
Zofji 12, parter prawy. — 

44580:

POKÓJ umeblowany z u- 
żywaniem łazienek do wy 
najęcia dla żyd. Jussowa, 
Asnyka 4, I. p „ przez pod 
wórze. 44735:

UCZNIA lub uczenicę we­
zmę na wspólne mieszka­
nie z całym  utrzymaniem 
Listy pod „Dobra opieka4* 
Adm. W ieku. 44489
M?jODx\ paryżanka z mę­
żem, poszukuj«ą 1 lub 2 
pokoi z kuchnią, z łazien­
ką lub bez, nieumeblowa 
nych lub tylko częściowo, 
niedaleko śródmieścia. L i­
sty pod „Paryżanka44 do 
Adm. Wieku. 40801

INTEL, pannę przyjm ę na 
mieszkanie. Chm ielowskie­
go 5, p. Fugowicz. 44738
M IESZKANIE pokój, nyża 
kuchnia, elektryczność z 
meblami odstąpię. W iado­
mość: H alicka 1. 9, III . p. 
m. 9. 44739
SZUKAM  spokojnej intel. 
współlokatorki. Hermano- 
wa, Łąckiego 8, I. piętro.

38490

3 POKOJE, kuchnia, ła­
zienka, z ogrodem w Zim­
nej W odzie za czynszem 
miesięcznym zaraz do w y­
najęcia. — W iadom ość w 
aptece Oberlandera, ulica 
Piekarska. 43635:
W YNAJM Ę umeblowany 
pokój, pełny kom fort, te­
lefon, jednej zamożnej o- 
sobie, okolica Techniki. — 
W iadom ość: telefon 51-16.

44681
2 POKOJE, kuchnia, ła ­
zienka, z ogrodem w Zim­
nej W odzie za czynszem 
miesięcznym zaraz do w y­
najęcia. — W iadom ość w 
aptece Oberlandera, ulica 
Piekarska. 43535:
POKÓJ kawalerski umeblo 
wany dla 1—2 panów od 
15. listopada do w ynajęcia 
Asnyka 11, parter. 4470.5:
POKÓJ dla 2 studentów z 
utrzymaniem. Asnyka 11, 
parter. 44706:
POKÓJ frontowy dla 3-ch 
panów do wynajęcia ulica 
Kochanowskiego 60, II. p. 
ganek. 44718:

UMIESZCZĘ chłopca 10— 
letniego na stancji przy 
intel. rodzinie. Listy pod 

Uczeń44 Admin. Wieku.
44396

POKÓJ z kuchnią na pię­
trze, słoneczny, 8 minut 
od tramwaju, dla małej 
rodziny, za tanim rocznym 
czynszem do wynajęcia. — 
Zniesienie, Kościelna 1. 3;

44394

POKOIK umeblowany, — 
komfort, gaz, dla pani do 
wynajęcia. Kadecka nr. 6, 
m. 1. 44397
POSZUKUJĘ dwóch pokoi 
kawalerskich z komfortem 
Listy pod „4440744 do Adm. 
Wieku. 44407
POKÓJ z balkonem, ła­
zienką i utrzy mantem, dla. 
dwóch panów zaraz do wy 
najęcia. Ul. Torosiewieza 
1. 18, I. p. 44405 ’
POSZUKUJĘ 1 duży Tub" 
2 małe pokoje um eblowa­
ne lub bez, okolica u licy  
Dwernickiego eweht. z o- 
biadami dla 3 osób lub r. 
używalnością kuchni i ła­
zienki. Listy do Adm ini­
stracji „Lustrator44 44573.
DO W YN AJĘC IA  2 poko­
je , pokój, kuchnia lub 2 
stancje. W iadomość ulica 
Domsa, pracownia stolar­
ska, „H ujda44, 44291
3 POKOJE z kuchnią, kom 
fort, zaraz do wynajęcia. 
Potockiego 111. 44490

POKÓJ i kuchnia w sute- 
rynach, zaraz do w ynaję­
cia. Zielona boczna 93 C.

44722:

W YNAJM Ę pokój umeblo­
wany bezdzietnemu małżeń 
stwu lub panu na stano­
wisku od zaraz. Teresy 2 o
III. p. Howorkowa. 44486
POKÓJ zamożniejszemu na 
sturja lub czasowo. Ulica 
Supińskiego 10, dr/Wi 4;

44433
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